
czwartek
23 kwietnia 2020
nr 17 (1193)
cena 3,50 zł
(w tym 5% VAT)

Rok XXX 
ISSN 1641-6260 

Głowno | Koronawirus w DPS-ie

Do domu czy do szpitala? 
Odizolowani  
wciąż w niepewności
Pracownicy i pensjonariusze głowieńskiego Domu Pomocy Społecznej  
w napięciu czekają na wyniki testów na obecność koronawirusa.  
Ich przeprowadzenie było konieczne u wszystkich w związku z zakażeniem, 
jakie potwierdzono u pacjenta tej placówki. Był to drugi przypadek 
zakażenia COVID-19 na terenie Głowna, zaś obecnie jest jednym z czterech.

Niepokojące wieści dotarły do 
naszej redakcji z Domu Pomocy 
Społecznej w Głownie już w po-
niedziałkowy wieczór. Wówczas, 
jeszcze nieoficjalnie, udało nam 
się ustalić, że nadchodzącą noc 
personel miał spędzić w budynku 
placówki, a wszystko to za spra-
wą pensjonariusza, u którego za-
istniała konieczność wykonania 
badań na obecność koronawirusa. 
Z informacji wynikało, że pacjent 

tego dnia został zabrany do szpi-
tala w związku z wystąpieniem u 
niego objawów infekcji, m.in. go-
rączki. Zgodnie z procedurami, 
podjęto decyzję, że do momentu 
poznania wyniku badania odizo-
lowana pozostanie część pracow-
ników DPS-u.

Kolejnego dnia, o poranku, 
nasz reporter podjął próbę po-
twierdzenia tych doniesień u peł-
niącej obowiązki dyrektora pla-
cówki, Bożeny Motylińskiej, która 
kategorycznie odmówiła nam ko-
mentarza, nie udzielając odpo-
wiedzi na żadne z zadanych py-
tań. Oficjalne zapytanie o sytuację  
w głowieńskim DPS-ie wysłali-

śmy więc niezwłocznie do Staro-
stwa Powiatowego w Zgierzu, któ-
remu podlega placówka.

Oczekiwanie  
na wynik testów
Niestety, kilka godzin później 

ziścił się czarny scenariusz, bo-
wiem okazało się, że test wyszedł 
pozytywnie, a pensjonariusz gło-
wieńskiego DPS-u boryka się 
z zakażeniem koronawirusem. 
W związku z tym we wtorek, 21 
kwietnia, odbyło się posiedzenia 
Powiatowego Zespołu Zarządza-
nia Kryzysowego, podczas które-
go zapadły w tej sprawie pierwsze 
decyzje.

W trakcie nadzwyczajnego 
spotkania starosta zgierski, Bog-
dan Jarota, przedstawił procedu-
ry bezpieczeństwa, jakie zostały 
uruchomione we wspomnianej 
placówce. Okazało się, że wszyst-
kie osoby, przebywające w bu-
dynku zmuszone są pozostać  
w nim do czasu poznania wyni-
ków wykonanych u nich testów 
na koronawirusa. Odizolowanych 
zostało łącznie 65 osób, czyli 57 
pensjonariuszy oraz 8 pracowni-
ków.

– Żadna z tych osób nie może 
opuszczać placówki. Po poinfor-
mowaniu przez nas Wojewódzkiej 
Stacji Ratownictwa Medyczne-
go w Łodzi, ta wyraziła zgodę na 
pobranie wymazu od wszystkich 
osób przebywających w DPS-ie. 
W momencie, gdy będą znane 
wyniki, starostwo podejmie dalsze 
decyzje w sprawie funkcjonowa-
nia placówki – twierdził starosta.

zakażonych  
może być więcej
W rozmowie z naszym repor-

terem Bogdan Jarota zapewnił, 
że profilaktyczne testy zostaną 
wykonane wszystkim pensjona-
riuszom i pracownikom DPS-u, 
a więc także osobom, które tego 
dnia nie miały kontaktu z zaka-
żonym, ale mogło dojść do nie-
go wcześniej. – Wymazy są już 
pobierane, a potem pozostanie 
kilkanaście godzin niepewności  
i nadzieja, że pozytywnych wyni-
ków będzie jak najmniej. Wszel-
kie działania podejmowane będą 
już w momencie, w którym zna-
na będzie liczba osób zakażonych. 
Robimy, co możemy i staramy się 
przygotować na każdą wiadomość 
– powiedział nam.  

Są także pozytywne wie-
ści: pensjonariusz głowieńskie-
go DPS-u, który w poniedziałek 
został zabrany do Wojewódzkie-
go Specjalistycznego Szpitala im. 
Biegańskiego w Łodzi jest w sta-
nie ogólnym dość dobrym. Choro-
ba nie przybrała w jego przypadku 
agresywnej postaci i, póki co, jego 
życiu nie zagraża bezpośrednie 
niebezpieczeństwo. Niewyklu-
czone jednak, że wirusem zaraziła 
się jego matka, także przebywają-
ca w DPS-ie, u której pojawiły się 
już objawy infekcji oraz stan pod-
gorączkowy.  str. 21
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targowisko w Strykowie 
zostanie
częściowo otwarte. str. 3

Głowno – Stryków | #PolskieSzwalnie

Niektórzy już szyją,  
inni rozważają 
Szerokim echem odbiła się w ogólnopolskich 
mediach informacja o starcie projektu 
#PolskieSzwalnie, realizowanego przez Agencję 
Rozwoju Przemysłu S.A. pod patronatem 
prezydenta Andrzeja Dudy. 

W jego ramach ma zostać uszy-
tych – jak sama nazwa wskazuje 
w polskich szwalniach – 40 mln 
maseczek w ciągu miesiąca, a do 
końca czerwca nawet do 100 mi-
lionów. Projekt jest jeszcze w po-
wijakach, choć Agencja Rozwoju 
Przemysłu S.A. informuje, że ma 
do niego przystąpić lub już przy-
stąpiło około 200 szwalni. 

Listy szwalni jednak nie ujaw-
nia. W rejonie głowieńsko-stry-
kowskim na tę chwilę zaintere-
sowanie ze strony zarówno tych 

największych, jak i wielu mniej-
szych szwalni było nieduże, choć 
przedsiębiorcy – właściciele czę-
sto rodzinnych interesów – dekla-
rowali, że jeszcze rozważają przy-
stąpienie do projektu. 

Niektórzy z nich już próbowa-
li kontaktować się z Agencją Roz-
woju Przemysłu, która realizuje 
projekt poprzez 7 tzw. integrato-
rów działalności. Te firmy to: 4F, 
LPP, PTAK, Pako Lorente, EM 
Poland, Rascal Industry i Mode-
sta.  str. 20

Rzut oKIEm | STRAżAcy ROzwOżą mASeczKI

Pakowane pojedynczo maseczki otrzymają wszyscy mieszkańcy gminy Stryków, którzy uiszczają opłatę 
za odbiór śmieci, czyli złożyli tzw. „deklarację smieciową”. Pod adres każdego gospodarstwa domowego 
trafi tyle maseczek, ile osób zostało zgłoszonych do tej opłaty. Do tej pory strażacy z wszystkich jednostek OSP  
z terenu gminy wspomagani przez sołtysów dostarczyli je do 7.322 osób. więcej o akcji piszemy na str. 2.  
Na zdjęciu druh Rafał wałdowski z OSP Stryków. mak
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Powiat zgierski
Koronawirus  
dotarł  
do Głowna
Niezbyt optymistyczne 
wieści płyną  
dla mieszkańców Głowna  
z Powiatowej 
Stacji Sanitarno-
Epidemiologicznej  
w Zgierzu. 

Z raportu opublikowanego 
przez nią 22 kwietnia wynika, że 
odnotowano w tym mieście już 
cztery przypadki zakażenia koro-
nawirusem.  Są to pierwsi chorzy 
w tej miejscowości od początku 
ogłoszenia w Polsce stanu epide-
mii.

Po raz pierwszy o osobie zaka-
żonej z Głowna usłyszeliśmy we 
wtorek – 21 kwietnia. Nieoficjal-
nie udało nam się dowiedzieć, że 
przebywa ona w szpitalu zakaź-
nym, prawdopodobnie w Zgierzu. 
Nie wiadomo, ile osób zostało ob-
jętych kwarantanną z uwagi na jej 
zakażenie. Zaledwie kilka godzin 
później pozytywny wynik testu 
potwierdził zakażenie u jednego 
z pensjonariuszy głowieńskiego 
DPS-u. Przypomnijmy, że w po-
niedziałek, 20 kwietnia, został on 
zabrany do szpitala z podejrze-
niem choroby i te przypuszcza-
nia okazały się słuszne. Wczo-
raj, 22 kwietnia, dowiedzieliśmy 
się już o kolejnych – tym razem 
dwóch – przypadkach. W związ-
ku z zaistniałą sytuacją burmistrz 
Grzegorz Janeczek niezwłocznie 
zaapelował do mieszkańców o za-
chowanie szczególnej ostrożności 
oraz ścisłe stosowanie się do za-
sad i zaleceń dotyczących bezpie-
czeństwa. 

W minionym tygodniu sytuacja 
zmieniła się nieco także w gminie 
Stryków – nadal zakażonych po-
zostaje czterech spośród miesz-
kańców tej gminy, jednak w ciągu 
tygodnia trzy osoby wygrały wal-
kę z chorobą.  str. 21

agnieSzka 
wOjcieSzek

agnieszka.wojcieszek@lowiczanin.info

Setne urodziny
anny Dąbrowskiej 
z Woli Cyrusowej. str. 8

Strzelał do psa,
ale postrzelił
kobietę. str. 3
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Telefon redakcyjny 500 105 803  
e-mail: marcin.kucharski@lowiczanin.info
marcin kucharSki

Gmina Stryków | Akcja urzędu z pomocą Ochotniczych Straży Pożarnych 

Strażacy rozwieźli maseczki 
bezpośrednio do domów 
Gmina Stryków, wzorem 
innych samorządów, 
zakupiła dla mieszkańców 
maseczki wielokrotnego 
użytku. Ich dystrybucja 
odbyła się pod koniec 
ubiegłego tygodnia. 
Otrzymała ją każda osoba, 
która uiszczała  
opłatę za odbiór  
odpadów komunalnych.  
Pod adres każdego 
gospodarstwa domowego  
na terenie gminy trafiło  
tyle maseczek, ile osób  
było zadeklarowanych  
do tzw. opłaty śmieciowej.

Maseczki były wkładane do 
skrzynek pocztowych lub prze-
kazywane bezpośrednio domow-
nikom lub administratorom blo-
ków w Strykowie. Rozwożeniem 
maseczek zajmowali się strażacy 
z gminnych jednostek Ochotni-
czych Straży Pożarnych. 

Pierwsza partia maseczek zo-
stała rozwieziona w mieście. 
Urzędnicy poprosili o pomoc dru-
hów z miejscowej OSP Stryków.  
– Mamy przygotowaną przez 
urząd listę, zaplanowaliśmy so-
bie trasę, żeby zrobić jak najmniej 
kilometrów i rozwozimy. Ludzie 
czasami z zainteresowaniem wy-
chodzą z domów, jak widzą stra-
żaków, więc idzie to całkiem nie-
źle. Spotykamy się z przyjemnymi 
komentarzami i podziękowania-
mi – relacjonował nam druh Ra-
fał Wałdowski z OSP Stryków. 
Strażacy rozwożący maseczki też 
byli wyposażeni w maseczki, za-
chowywali ponadto stosowny dy-
stans. 

Maseczki trafiły do miesz-
kańców miasta w czwartek, 16 

kwietnia, a więc w dniu od kie-
dy już obowiązywało zakrywanie 
nosa i ust w miejscach publicz-
nych. Następnego dnia, w piątek, 
17 kwietnia oraz w weekend ma-
seczki były rozwożone na terenie 
okolicznych wsi gminy Stryków. 
Dystrybucją zajęli się ponownie 
strażacy oraz niektórzy sołtysi. 
Część mieszkańców chwaliła ini-
cjatywę, ale byli też i tacy, którzy 
narzekali, że bezpłatne maseczki 
trafiły do mieszkańców zbyt póź-
no. 

Warto nadmienić, że samorząd 
nie miał obowiązku – co w roz-
mowie z nami niektórzy sugero-
wali – zapewnienia i dostarczenia 
mieszkańcom maseczek. Tym 
bardziej, że nie są one ani szcze-
gólnie drogie, a i dostępność jest 
dobra – można je kupić w cenach 

od kilku do kilkunastu złotych za 
sztukę. Oprócz tego można sko-
rzystać też z możliwości zasło-
nięcia ust i nosa chustą itp. 

O kupno przez gminę i dystry-
bucję maseczek apelował m.in. 
przewodniczący zarządu osie-
dla Wschód w Strykowie Bog-
dan Walczak – o czym pisaliśmy 
w poprzednim wydaniu Wieści 
z Głowna i Strykowa. W chwi-
li, gdy opublikował w internecie 
swój apel, gmina już przygoto-
wywała się do zakupu i dystrybu-
cji maseczek. – Gdyby nie było 
poruszanego tematu, że w innych 
gminach rozdają, to u nas nic by-
śmy nie mieli – uważa jednak 
Dariusz Szychowski z Niesułko-
wa. 

– Pomysł super, tylko mam na-
dzieję, że po wykorzystaniu ma-

seczki trafią do kubła na śmieci, 
a nie będą fruwały na polach, uli-
cach i w lasach. Burmistrz po-
kazał nam, że może, teraz my 
pokażmy, że było warto – komen-
tuje sprawę internautka. 

Maseczki zostały sfinansowa-
ne całkowicie z budżetu gminy, 
nie była to akcja powiązana z roz-
dawaniem maseczek przez łódzki 
Urząd Marszałkowski. Stryków 
zamówił je u wielu różnych do-
stawców i producentów, gdyż ich 
zakup w dużej ilości (w Stryko-
wie i gminie Stryków zamiesz-
kuje ponad 12 tys. osób) nie był  
w ostatnich dniach łatwy i szyb-
ki. Każda maseczka była oddziel-
nie zapakowana, opatrzona her-
bem gminy Stryków i naklejką 
informacyjną na temat użytkowa-
nia.  mak

Nielegalny alkohol pomoże w walce z koronawirusem. Gdyby nie trafił do medyków, zostałby zutylizowany. 

Gmina Dmosin | Pomogli w dystrybucji 

Strażacy OSP Dmosin 
też rozwożą maseczki
Maseczki wielokrotnego 
użytku trafiły pod koniec 
ubiegłego tygodnia także  
do gospodarstw domowych 
w gminie Dmosin. Zakupił 
je tamtejszy urząd gminy.

Pierwsza partię maseczek roz-
wieźli do 26 sołectw na terenie 
gminy w środę, 15 kwietnia, dru-
howie Ochotniczej Straży Pożar-
nej z Dmosina. Kolejna partia tra-
fiła do sołtysów następnego dnia. 
Maseczki mogą być teraz szcze-
gólnie przydatne, gdyż w czwar-
tek, 16 kwietnia, wszedł w życie 
obowiązek zakrywania nosa i ust 
w miejscach publicznych. Usta 
i nos można zakrywać nie tylko 
maseczką, ale również na przy-

kład apaszką, chustą, bandaną itp. 
Mimo to część samorządów decy-
duje się zakupić lub zlecić uszy-
cie maseczek dla swoich miesz-
kańców. 

Gmina kupiła łącznie 4,5 tysię-
cy maseczek (na terenie gminy za-
meldowanych jest ok. 4,6 tysiąca 
osób, co stanowi około 15% miesz-
kańców powiatu brzezińskiego), 
co kosztowało około 15 tys. zł. 

Dystrybucja maseczek na tere-
nie miejscowości gminy Dmosin 
została w taki sposób zorganizo-
wana, że druhowie OSP Dmosin 
przekazywali partie maseczek soł-
tysom, którzy rozprowadzają je 
dalej – wśród mieszkańców. Są to 
maseczki wielokrotnego użytku, 
można je prać, warto też po upra-
niu wyprasować.  mak

Policyjna inicjatywa
4 tysiące  
litrów płynu 
odkażającego  
dla medyków
Zgierscy policjanci 
przekazali na potrzeby 
medyków ze zgierskiego 
szpitala 3.659 litrów płynu 
odkażającego.

Funkcjonariusze zajmujący się 
przestępczością gospodarczą wie-
lokrotnie zabezpieczają alkohol 
nielegalnego pochodzenia. Po-
mysł, by zalegającą w policyjnym 
magazynie substancję, zabezpie-
czoną podczas działań, przekazać 
szpitalowi zrealizowano 15 kwiet-
nia, dzięki współpracy funkcjona-
riuszy policji ze zgierskim Urzę-
dem Skarbowym.

Gdyby nie trafił do placówki 
medycznej, prawdopodobnie zo-
stałby zutylizowany.   aw

Strażacy z Dmosina na chwilę przed wyjazdem w związku  
z rozwożeniem maseczek.

fO
T.

 O
S

P
 D

m
O

S
IN

Strażacy z oSP Stryków przygotowują się do rozwożenia maseczek. 
fO

T.
 U

m
 S

TR
y

Kó
w

Głowno | Szpital otrzymał potrzebny sprzęt

Zbiórka na respirator 
zakończona sukcesem 
35 tysięcy złotych udało się 
zebrać w ramach trwającej 
w ostatnich tygodniach 
internetowej zbiórki  
na respirator Drager  
Evita XL, który już trafił 
do głowieńskiego szpitala. 
Wśród 325 wspierających 
znaleźli się miejscy radni. 

Wyznaczony na począt-
ku zbiórki cel został osiągnięty  
w niedzielę 19 kwietnia. Wcze-
śniej, także za pośrednictwem na-
szej strony internetowej, do po-
mocy zachęcał ludzi dobrej woli  
ks. Zbigniew Kielan, pomysłodaw-
ca tej idei oraz kapelan szpitala. 

– Mamy nadzieję, że dzisiej-
sza niedziela zamknie czas zbiór-
ki, tak abyśmy jutro mogli przeka-
zać należność za sprowadzony już 
sprzęt. W dniu święta Miłosier-
dzia Bożego przypominamy so-
bie, że Miłosierdzie może czynić 
każdy z nas i że ta okazja jest na 
wyciągnięcie ręki – mówił.

Ostatecznie, zbiórkę zakończo-
no sukcesem jeszcze tego same-
go dnia, o godzinie 21.50. Swo-
je wsparcie okazało w jej czasie 
325 podmiotów, wśród których 
znalazły się zarówno osoby pry-
watne, jak i przedstawiciele lokal-
nych firm. Do grona ofiarodaw-
ców dołączyli również radni Rady 

Miejskiej w Głownie. Poparli oni 
inicjatywę, rezygnując z części 
swoich diet. Na ten cel przekazali 
4.100 złotych i była to najwyższa 
spośród wpłaconych kwot.

– Ogromnie wzruszyło mnie 
zainteresowanie tylu osób, które 
w sposób bezinteresowny zaanga-
żowały się w akcję i zechciały po-
móc. Na szacunek zasługuje także 
postawa radnych miejskich, którzy 
wsparli tę zbiórkę z własnej inicja-
tywy. Wspólnie udowodniliśmy, 
że warto szerzyć dobro i mieć mi-
łosierne serca, dlatego dziś wspól-
nie dzielimy radość pomagania – 
podkreśla ks. Zbigniew Kielan.

str. 21

Ks. zbigniew Kielan, 
pomysłodawca zbiórki i kapelan 
szpitala, przy nowym respiratorze. 
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Gmina Stryków | Umorzenie opłat 

Najemcy lokali użytkowych  
nie zapłacą czynszów 
Burmistrz Strykowa  
wydał zarządzenie  
w sprawie umorzenia  
opłat czynszowych  
za najem lokali użytkowych 
za okres stanu zagrożenia 
epidemicznego  
albo stanu epidemii. 

Choć decyzja o umorzeniu 
opłat zapadła w piątek, 17 kwiet-
nia (została opublikowana w go-
dzinach popołudniowych), umo-
rzenie dotyczyć będzie należności 
czynszowych za okres od począt-
ku kwietnia tego roku. 

Z punktu widzenia najemcy 
istotna jest też druga z granicz-
nych dat. Do kiedy będzie owe 

zwolnienie obowiązywało? Za-
rządzenie wskazuje, że do końca 
miesiąca następującego po mie-
siącu, w którym zniesiony zosta-
nie zakaz zaprzestania prowadze-
nia działalności. 

Należy też wiedzieć, że umo-
rzenie dotyczy wyłącznie należ-
ności czynszowych. Nie obej-
muje ustalonych w umowie najmu 
innych niż czynsz opłat związa-
nych z eksploatacją lokalu, np. 
opłat za zużycie energii elektrycz-
nej czy też wody. Istotne jest też to, 
że umorzenie nie nastąpi „z auto-
matu”, lecz na podstawie wniosku, 
który musi złożyć najemca loka-
lu użytkowego. Stosowne wzory 
formularzy są dostępne m.in.  

w gminnym Biuletynie Informacji 
Publicznej, należy spodziewać się, 
że będzie można je pobrać rów-
nież ze strony ZGKiM Stryków. 

Podmioty ubiegające się o po-
moc są zobowiązane ponadto do 
przedłożenia zaświadczeń o po-
mocy publicznej, jaką otrzymali  
w bieżącym roku podatkowym 
oraz w dwóch poprzednich lub 
oświadczeń o wielkości takiej po-
mocy otrzymanej w tym okresie 
albo oświadczeń o nieotrzyma-
niu pomocy. Najemcy powinni 
zwracać się w tych sprawach do 
Zakładu Gospodarki Komunalnej  
i Mieszkaniowej w Strykowie.  
Jak dowiedzieliśmy się od Rafa-
ła Olczyka, dyrektora strykow-
skiego zakładu komunalnego,  
z takich zwolnień może skorzy-
stać kilku najemców, a miesięczne 
wpływy z tego tytułu w skali ca-
łej gm. Stryków wynosiły kilkaset  
złotych.  mak 

Stryków | Targowisko gminne będzie od dzisiaj częściowo otwarte 

Dopuszczono handel płodami rolnymi 
Handel owocami, 
warzywami, sadzonkami 
oraz innymi płodami 
rolnymi będzie dopuszczony 
od dzisiaj, czyli od 
czwartku, 23 kwietnia, na 
targowisku gminnym przy 
ulicy Targowej w Strykowie.

Będą jednak z tym związane 
obostrzenia, co oznacza, że handel 
ma być zorganizowany nieco ina-
czej niż było to przed pandemią. 

Poprzednie zarządzenie w spra-
wie przedłużenia do odwołania 
zamknięcia strykowskiego targo-
wiska burmistrz Strykowa Witold 
Kosmowski wydał 1 kwietnia. 
Targowisko zostało wtedy za-
mknięte do odwołania. Burmistrz 
argumentował, że decyzja ta była 
spowodowana troską o zdrowie  
i bezpieczeństwo mieszkańców  
– a nie chęcią utrudnienia sprze-
daży płodów rolnych. Wskazywał 
też wtedy na sprzeczne informacje 
płynące z rządu, kiedy to z jednej 
strony płynęły wezwania do pozo-

stawania w domach i ograniczenia 
przemieszczania się, a z drugiej 
strony minister rolnictwa apelował 
o niezamykanie targowisk. 

Sytuacja w regionie była też 
różna. Na przykład targowisko 
w Głownie było całkowicie za-
mknięte do 10 kwietnia, kiedy to 
zapadła decyzja o dopuszczeniu 
na parkingu przy głowieńskim tar-

gowisku handlu wyłącznie pło-
dami rolnymi. Formalnie jednak 
targowisko w Głownie nadal jest 
nieczynne. Zgoła inaczej sytuacja 
wyglądała w Łowiczu. Na targo-
wisku przy ul. Sikorskiego w Ło-
wiczu nie odbywa się handel na 
dotychczasową skalę, ale nigdy 
nie została zamknięta część, na 
której sprzedawane są płody rolne. 

Rolnicy z okolic Strykowa pró-
bowali sobie radzić m.in. w taki 
sposób, że oferowali płody rolne, 
np. jabłka czy sadzonki kwiatów 
poprzez internet. Wystarczyło za-
dzwonić i umówić się na odbiór 
lub dostawę, która przy zamówie-
niu większej ilości bywała w nie-
których przypadkach darmowa. 
Pisaliśmy o tym na łamach Wie-
ści. O dziwo, w niektórych przy-
padkach taka forma docierania  
do klientów całkiem nieźle wy-
chodziła. Z efektów sprzedaży za-
dowolona była np. sadowniczka  
z Dmosina Anna Pawlina.

Ponadto w ostatnich dniach 
można było zaobserwować,  
że na parkingu na wprost rynku 
rolnicy sprzedawali wprost z sa-
mochodów owoce, warzywa i sa-
dzonki. Skala takiego handlu była 
jednak dużo mniejsza niż na nor-
malnie działającym wcześniej tar-
gowisku. 

Jak teraz będzie zorganizowa-
ny handel na placu przy ul. Targo-
wej w Strykowie? – Wydzielamy 
sektory z zachowaniem większej 

odległości. Mamy w zakładzie 
płotki, które zastosujemy do tego, 
żeby ograniczyć możliwość zbli-
żania się – zapowiada dyrektor 
Zakładu Gospodarki Komunal-
nej i Mieszkaniowej w Strykowie 
Rafał Olczyk. Zasada będzie też 
taka, że handel będzie mógł od-
bywać się co drugie stanowisko. 
Wydzielonych zostało 27 stano-
wisk. By móc handlować, nale-
ży zgłosić taką chęć do ZGKiM 
w Strykowie i podpisać stosowną 
umowę. Na targowisku pojawią 
się też stosowne komunikaty i in-
formacje dla sprzedających i ku-
pujących, zaś pracownicy zakładu 
komunalnego obejmą targowisko 
wzmożonym nadzorem. Handel 
może odbywać się tam wyłącznie 
w czwartki i soboty. 

Podkreślić należy raz jeszcze, 
że dopuszczony będzie handel 
płodami rolnymi w tzw. – jak to 
ładnie określił jeden z internautów 
– „części chłopskiej”.  mak

Głowno | Policyjna interwencja na osiedlu

5 lat więzienia za strzał w kolano?
To miało być zwyczajne popołudnie,  
ale zamieniło się w koszmar.  
W sobotę, 18 kwietnia, ok. godziny 14.20 
doszło do postrzelenia 42-letniej mieszkanki 
osiedla Sikorskiego w Głownie.

Wspomnianego dnia policjan-
ci z Głowna i Strykowa otrzyma-
li powiadomienie o konieczno-
ści przeprowadzenia interwencji 
w rejonie wspomnianego osiedla. 
Będąc na miejscu, w trakcie roz-
mowy z 42-letnią kobietą oraz jej 
córką, funkcjonariusze dowiedzie-
li się, że podczas gdy obie szły  
w pobliżu bloku mieszkalnego, 
jedna z nich została postrzelona 
w kolano. Najprawdopodobniej 
postrzału dokonano z broni typu 
wiatrówka. Poszkodowana nie-
zwłocznie trafiła do szpitala, gdzie 

potwierdzono postrzał z broni śru-
towej. 

Naszemu reporterowi udało 
się skontaktować z poszkodowa-
ną – panią Marzeną oraz jej mę-
żem – panem Piotrem. Z relacji 
mężczyzny wynika, że żona zo-
stała trafiona w nogę z wiatrówki 
podczas powrotu z pracy. Przykre 
zdarzenie stało się jej udziałem, 
pomimo tego, że pracuje w skle-
pie nieopodal domu, a jej powrót 
trwa z reguły kilka minut.

– Po wracającą z pracy żonę 
wyszła córka, będąca w czwartym 
miesiącu ciąży. Mamy w zwy-
czaju podczas takiego powrotu 
wspólnie przechadzać się lasem, 
by pooddychać świeżym powie-
trzem i wyprowadzić na spacer 

psa. W pewnym momencie żona 
zaczęła uskarżać się na ból nogi. 
Okazało się, że tkwi w niej śrut 
z wiatrówki wbity na ok. 4 cm  
– opowiada nasz rozmówca.

Przyjechali tu,  
żeby do nas strzelać?
Pan Piotr, mieszkaniec osiedla 

Sikorskiego, przyznaje, że o spra-
wie niezwłocznie powiadomio-
no policję. Jak twierdzi, to jemu 
jako pierwszemu udało się wska-
zać mężczyznę odpowiedzialnego  
za dokonanie tego czynu. Z da-
nych policji wynika, że funkcjona-
riusze od razu rozpoczęli poszu-
kiwania sprawcy, typując jedno 
z pobliskich mieszkań jako to,  
z którego okien mógł paść strzał. 
W mieszkaniu mundurowi zasta-
li dwóch mężczyzn oraz kobie-
tę w trakcie zakrapianej imprezy. 
Jak wykazało późniejsze badanie, 
wszyscy byli nietrzeźwi. 

Imprezowiczów zatrzyma-
no, a w mieszkaniu zabezpieczo-
no wiatrówkę, z której najpraw-

dopodobniej oddano strzał przez 
okno. Zgromadzony w tej spra-
wie materiał pozwolił śledczym  
na przedstawienie zarzutów obec-
nemu tam 29-latkowi, który był 
gościem w mieszkaniu. Jak twier-
dzą nasi rozmówcy, napastnikiem 
był obywatel Ukrainy, który wcze-
śniej widziany był przez nich na 
osiedlu, bowiem przyjechał z wi-
zytą do zamieszkałych nieopodal 
osób tej samej narodowości.

– Niech ktoś wreszcie zrobi  
z tym porządek. Już nawet u siebie 
nie możemy czuć się bezpieczni. 
Przyjechali tu, żeby do nas strze-
lać? – pyta pan Piotr. 

chciał strzelić do psa, 
ale postrzelił kobietę?
Policja nie udziela informacji 

na temat narodowości i miejsca 
zamieszkania zatrzymanego.

– Nie podajemy takich infor-
macji, bowiem mogłoby to pro-
wadzić do identyfikacji tej osoby  
w niewielkiej społeczności,  
a następnie do jej stygmatyzacji  
w społeczeństwie – mówiła nam 
podkom. Magdalena Nowacka, 
oficer prasowa KPP w Zgierzu. 

Nieoficjalnie udało się nam do-
wiedzieć, że podczas wstępnych 
rozmów napastnik miał powie-
dzieć, że zamierzał strzelić do to-
warzyszącego spacerowiczkom 
psa, jednak przypadkiem trafił  
w nogę kobiety. Taka wersja wy-
daje się prawdopodobna także nie-
którym mieszkańcom os. Sikor-

skiego, którzy w pobliżu bloku, 
w jakim bywał mężczyzna, wie-
lokrotnie dostrzegali martwe ptaki. 
Oficjalnie, w rozmowie z funkcjo-
nariuszami wyznał, że nie chciał 
nikogo skrzywdzić i nie był świa-
domy, że broń jest naładowana. 

Dodajmy, że podejrzany  
w przeszłości nie był notowany 
za konflikty z prawem. Tym ra-
zem może jednak odpowiedzieć 
za spowodowanie uszczerbku  
na zdrowiu kobiety, a także za 
groźby, znieważenie i naruszenie 
nietykalności cielesnej funkcjo-
nariuszy podczas zatrzymania. Za 
takie przestępstwa grozi mu kara 
do 5 lat pozbawienia wolności. 

Napastnik miał 
powiedzieć,  
że zamierzał strzelić 
do towarzyszącego 
spacerowiczkom 
psa, jednak 
przypadkiem trafił  
w nogę kobiety.

tak prezentowała się noga 
42-letniej kobiety  
już po interwencji lekarskiej. 
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targowisko w Strykowie  
ma być przygotowane, by zostać 
w części uruchomione w czwartek, 
23 kwietnia. 
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Wiaty targowe na targowisku w Strykowie. 
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Na planie zaznaczone są stanowiska, na których będzie prowadzony 
handel (27) oraz wejścia i wyjścia z targowiska. 
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Głowno | Komunikat dla przedsiębiorców

Więcej czasu na wpłatę rat 
podatku od nieruchomości
Uchwałę umożliwiającą przedłużenie terminów rat podatku od nieruchomości  
dla przedsiębiorców, których płynność finansowa uległa pogorszeniu w związku 
z ponoszeniem negatywnych konsekwencji ekonomicznych z powodu COVID-19, 
przyjęła podczas nadzwyczajnej sesji Rada Miejska w Głownie.

Z taką inicjatywą wyszedł bur-
mistrz Grzegorz Janeczek. Dodaj-
my, że na jej realizację pozwala 
samorządom niedawna noweliza-
cja ustawy z dnia 2 marca br. do-
tycząca szczególnych rozwiązań 
związanych z zapobieganiem, 
przeciwdziałaniem i zwalczaniem 
COVID-19 oraz innych chorób 
zakaźnych. Radni jednogłośnie 
przyjęli tę propozycję. 

Podjęta uchwała dotyczy prze-
dłużenia terminów płatności 
rat podatku od nieruchomości 
wszystkim przedsiębiorcom, bę-
dącym podatnikami tego podatku 
na terenie Gminy Miasta Głow-
no, których płynność finanso-
wa uległa pogorszeniu w związ-
ku z ponoszeniem negatywnych 
konsekwencji ekonomicznych  
z powodu rozprzestrzeniającej się 
epidemii koronawirusa. 

W praktyce oznacza to, że ter-
min płatności podatku, upływają-
cy w dniu 15 kwietnia br., prze-
dłużono do dnia 31 lipca br., zaś 
termin płatności przewidziany 

do 15 maja – do 31 sierpnia br., 
a wreszcie termin płatności upły-
wający w dniu 15 czerwca – do 
dnia 30 września br.

Warunkiem przedłużenia ter-
minów płatności rat podatku 
od nieruchomości jest złoże-
nie przez przedsiębiorcę zgło-
szenia, będącego załącznikiem 
do uchwały. Jego wzór dostępny 
jest na stronie internetowej mia-
sta oraz fanpage’u FB: Miasto 
Głowno. Termin złożenia takiego 
dokumentu upływa 30 czerwca 
br. W zgłoszeniu przedsiębiorca 
zobowiązany jest do oświadcza-
nia o pogorszeniu płynności fi-

nansowej w związku z ponosze-
niem negatywnych konsekwencji 
ekonomicznych z powodu CO-
VID-19.

– Celem zastosowanego roz-
wiązania jest niezwłoczne wspar-
cie ww. podatników w obecnej 
trudnej sytuacji, by nie byli zmu-
szeni teraz dokonywać zapłaty po-
datku od nieruchomości, by nie 
powstawały zaległości podatkowe 
oraz by środki te mogli przezna-
czyć dla swoich przedsiębiorstw  
– czytamy w opublikowanym 
przez miasto komunikacie.

Burmistrz Głowna zapowie-
dział, że w miarę zmieniającej 
się sytuacji oraz stanu prawnego 
podejmie kolejne stosowne dzia-
łania, mające na celu pomoc dla 
przedsiębiorców z naszego mia-
sta.  aw

Głowno | Pekao SA nadal nieczynny 

Nie do dziesiątego,  
lecz na dłużej
Do odwołania będzie 
nieczynny I oddział 
banku Pekao SA  
przy ulicy Swoboda  
w Głownie.

Do kiedy dokładnie? – Na to 
pytanie nie umiem odpowiedzieć. 
Rzeczywiście jest on na liście na-
szych czasowo zamkniętych pla-
cówek oraz tych z ograniczoną ob-
sługą kasową w miejscach, gdzie 
z powodu epidemii nie byliśmy  
w stanie zapewnić obsługi klien-
tów – powiedziała nam Anna 
Markowska, zajmująca się m.in. 
informowaniem o bankowości de-
talicznej w centrali banku. 

Część mieszkańców Głowna 
liczyła na otwarcie placówki po 
przerwie świątecznej, tym bar-
dziej, że informacja – ciągle jesz-
cze widoczna w środę, 15 kwiet-
nia, za szybą witryny bankowej 
– wskazywała, że placówka ma 
być nieczynna do 10 kwietnia.  
– Jeśli dobrze pamiętam, to pierw-
sza informacja wskazywała, że 
ma być zamknięte do 7 kwiet-
nia, kolejna, że do 10 kwietnia. 

To do kiedy teraz będzie nieczyn-
ne? – zastanawiał się mieszka-
niec Głowna, który poinformował  
o przedłużającym się zamknięciu 
placówki. 

Pytanie to zostało na tę chwi-
lę bez konkretnej odpowiedzi, ale 
zapewniono nas w biurze praso-
wym, że placówka nie jest pla-
nowana do całkowitego zamknię-
cia. Dzwoniąc na numer telefonu 
przypisany do głowieńskiego od-
działu banku automat zgłoszenio-
wy informuje lakonicznie o tym, 
że „placówka jest nieczynna ze 
względu na obecne zagrożenie 
epidemiologiczne”. 

Dzwoniącemu udzielana jest 
też porada, że wiele spraw moż-
na załatwić bez konieczności bez-
pośredniego kontaktu z doradcą  
oraz zalecane jest korzystanie ze 
strony Pekao24.pl oraz bankowej 
aplikacji PeoPay. 

Ponadto w przedsionku banku 
dostępny jest przez całą dobę ban-
komat. Sprawdziliśmy i działał  
w środę bez zarzutu. Szkoda tylko, 
że do korzystania nie zachęcał sto-
jący przy bankomacie przepełnio-
ny kosz na śmieci.  mak 

Gminy Głowno i Stryków | firma z łagiewnik była najtańsza 

Kiedy będą remonty na powiatówkach? 
Na przełomie kwietnia i maja 
ma zostać przeprowadzone 
łatanie największych dziur  
na drogach powiatowych  
w obrębie gmin Stryków  
i Głowno.

Powiat zgierski rozstrzygnął  
w ubiegłym tygodniu przetarg 

wyłaniający wykonawcę robót. 
Najtańsza okazała się firma Kłys 
Roboty Drogowe Sp. z o.o. z Ła-
giewnik Nowych. 

Przetarg dotyczył wszystkich 
dróg powiatowych, ale został po-
dzielony na 3 zadania dotyczące 
gmin Głowno i Stryków; miasta  
i gminy Zgierz raz gminy Ozor-
ków oraz miasta i gminy Alek-

sandrów Łódzki w połączeniu  
z gminą Parzęczew. Łącznie na 
sfinansowanie całości robót po-
wiat zamierza przeznaczyć do 
300 tysięcy złotych – niestety naj-
mniej na terenie gminy Stryków 
i Głowno, ale też i dróg powiato-
wych w tych gminach jest mniej 
w porównaniu z wyżej wymienio-
nymi. Roboty na naszym terenie 

mają kosztować łącznie 33.438,78 
złotych brutto, co oznacza, że cena 
użycia tony mieszanki mineralno-
-asfaltowej, po wcześniejszym ob-
cięciu krawędzi dziur w asfalcie 
i walcowaniu po wypełnieniu, to 
koszt 484,62 złotych. 

Zainteresowanie przetargiem 
było spore. Wzięło w nim udział  
8 firm, a maksymalna cena za tonę 
mieszanki (w przypadku części 
zamówienia dotyczącego naszych 
gmin) wynosiła 682,65 złotych. 
 mak 

Stryków | Pomoc gminy dla powiatu 

Przebudują chodnik  
na ul. Kolejowej
Dotację celową  
w wysokości do 350 tysięcy 
złotych na przebudowę 
chodnika na ul. Kolejowej  
w Strykowie na odcinku  
od ronda (skrzyżowanie  
z drogą wojewódzką nr 708)  
do torów kolejowych 
gmina Stryków przekaże 
powiatowi zgierskiemu.

Odbędzie się to na podstawie 
porozumienia pomiędzy samorzą-
dami. Ogłoszenia przez starostwo 
przetargu na przebudowę chodni-
ka należy spodziewać się w naj-
bliższych dniach. Jeśli wszystko 
pójdzie zgodnie z planem, roboty 
powinny być przeprowadzone la-
tem tego roku. Porozumienie po-
między strykowskim samorzą-
dem a zgierskim starostwem jest 
efektem ubiegłorocznego spotka-
nia, do którego doszło w urzę-
dzie w Strykowie. Władze powia-
towe zapowiedziały już wtedy, że 
z własnych wyłącznie pieniędzy 
chodnika na ul. Kolejowej nie wy-
konają i w związku z tym liczą na 
dofinansowanie (formalnie nazy-

wane pomocą finansową) inwe-
stycji przez gminę. Chodnik bę-
dzie przebudowany po obydwóch 
stronach drogi. 

Na tym samym spotkaniu padły 
też m.in. zobowiązania dotyczące 
chodnika w Kiełminie (również 
wzdłuż drogi powiatowej), ale te-
mat został odsunięty w czasie  
z uwagi na prowadzoną tam obec-
nie budowę przyłączy gazowych. 
Na tę chwile nie wiadomo czy 
wszystkie przyłącza w Kiełminie 
zostaną wykonane w tym roku, 
więc niezasadne byłoby robie-
nie teraz chodnika, by go później 
„pruć” wykopami pod przyłącza. 
Ponadto grunt po budowie przyłą-
czy musi odpowiednio usiąść. mak
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Gmina Stryków | wniosek złożony 

Wystarczy na około 
21 laptopów

Gmina Stryków – wzorem 
wielu innych gmin i miast z ca-
łej Polski – zamierza kupić sprzęt 
komputerowy dla szkół z gran-
tu uruchomionego przez polski 
rząd, którego środki pochodzą  
z oszczędności zgromadzonych  
w ramach unijnego Programu 
Operacyjnego Polska Cyfrowa. 

Chodzi oczywiście o kompute-
ry, które mają wspomagać zdalną 
edukację w czasie panującej epi-
demii. 

Zgodnie z zapisami tego pro-
jektu, gmina wielkości Strykowa 
będzie mogła uzyskać z rządo-
wej puli maksymalnie 70 tysięcy 
złotych, co – według wstępnych 
szacunków urzędników – ma wy-
starczyć na sfinansowanie zakupu 
około 21 wydajnych i mogących 
posłużyć dłużej niż rok czy dwa 
laptopów. Tymczasem na terenie 
gminy Stryków jest siedem szkół, 

do których uczęszcza około 1.400 
uczniów. 

Na tę chwilę sytuacja wyglą-
da tak, że stosowny wniosek zło-
żony został przez gminę Stryków 
do Centrum Projektów Polski Cy-
frowej podległej pod Ministerstwo 
Cyfryzacji i czeka na weryfikację 
oraz zatwierdzenie. Po otrzymaniu 
pieniędzy na konto gmina zamówi 
sprzęt, który później zostanie roz-
dysponowany do poszczególnych 
szkół. Zadaniem dyrektorów tych-
że będzie natomiast przekazanie 
laptopów najbardziej potrzebują-
cym uczniom i nauczycielom. Ta-
kie działania zresztą dyrektorzy 
już podjęli, na miarę dotychcza-
sowych możliwości. Na przykład  
w Zespole Szkół w Bratoszewi-
cach kilkoro uczniów korzysta  
z wypożyczonych przez szkołę ta-
bletów, które już wcześniej były  
na wyposażeniu placówki.  mak

Bankomat działał. Szkoda tylko, że śmieci wokół nie były posprzątane.
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Ogłoszenia przetargu 
na przebudowę 
chodnika należy 
spodziewać się  
w najbliższych dniach. 
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Rzut oKIEm | POwTóRNA DezyNfeKcjA PRzySTANKów 
Na terenie gminy Stryków 
powtórzona została w piątek, 
17 kwietnia, akcja dezynfekcji 
przystanków komunikacji 
publicznej. Podobnie jak 
poprzednio (o czym pisaliśmy 
na łamach wieści), dezynfekcję 
przeprowadzili ubrani  
w kombinezony i maski ochronne 
pracownicy zakładu Gospodarki 
Komunalnej i mieszkaniowej 
w Strykowie. Działania te są 
wykonywane na zlecenie samorządu 
Strykowa i zgodnie z zapowiedziami 
mają charakter cykliczny. Pierwszy 
raz przystanki zostały umyte 
i zdezynfekowane w okresie 
przedświątecznym. zdezynfekowane 
zostały ściany przystanków, tablice 
informacyjne, ławki i kosze.  
Na zdjęciu pracownicy zGKim  
na przystanku przy pl. łukasińskiego 
w Strykowie. opr. mak fO
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Głowno | Nowy obiekt obok dworca

Budowa masztu przy PKP  
wzbudza kontrowersje
Oszpecony budynek dworca, zniszczony urok zabytkowej stacji, negatywny wpływ  
na pobliską infrastrukturę, a wreszcie szkodliwe oddziaływanie na ludzkie zdrowie  
– takie konsekwencje, zdaniem niektórych mieszkańców okolicy dworca PKP w Głownie,  
będzie miało funkcjonowanie w okolicy nowo powstającego obiektu.

Niepokój mieszkańców uli-
c,przylegających do stacji kolejo-
wej (m.in. ul. Dąbrowskiego, ul. 
Kolejowej, ul. Traugutta i ul. To-
polowej) wzbudziła trwająca wła-
śnie budowa masztu do transmi-
sji sygnału radiowego. Jest ona 
elementem wdrażania w życie 
systemu cyfrowej łączności bez-
przewodowej GSM-R (GSM for 
Railways), który w założeniu ma 
zwiększyć poziom bezpieczeń-
stwa podróży pasażerskich i prze-
wozu ładunków na trasie z Łowi-
cza do Zgierza i Łodzi, a także 
doprowadzić do wzrostu prze-
pustowości linii kolejowej, dzięki 
czemu możliwy będzie przejazd 
większej liczby pociągów. 

Nowy system cyfrowej komu-
nikacji radiowej ma zastąpić do-
tychczasową komunikację, do 
której wykorzystywane są trady-
cyjne odbiorniki i nadajniki krót-
kofalowe. Nieco przypomina on 
system łączności obsługujący te-
lefonię komórkową, jednak stwo-
rzony został z myślą o maszyni-
stach oraz innych pracownikach 
kolei, obsługujących ruch pocią-
gów. Podobna inwestycja reali-
zowana była m.in. w Łowiczu. 
Prace prowadzono tam przed ok. 
pięcioma laty, jednak tam nie 
wzbudziły one sprzeciwu miesz-
kańców. Zupełnie inaczej jest  
w Głownie.

zanim się ludzie 
sprzeciwią, będzie  
po wszystkim
– Maszt ma mieć 40 metrów 

wysokości, a stoi bezpośrednio 
przy budynku dworca. Po co? 
Przez coś takiego dworzec stra-
ci cały swój urok. Po to dbamy  
o wizerunek miasta, żeby jednym 

działaniem zniweczyć lata starań? 
Naprawdę nie było innego miejsca 
na taki obiekt, gdy wokół tyle ko-
lejowych nieużytków? – emocjo-
nuje się jeden z naszych rozmów-
ców.

– Nikt nas wcześniej nie infor-
mował, że w pobliżu może po-
wstać coś takiego, a tempo prac 
jest tak błyskawiczne, że zanim 
się ludzie dowiedzą co to jest, by 
wyrazić swój sprzeciw, już będzie 
po wszystkim. Zostanie taki maszt 
i będzie straszył latami – dodaje 
ktoś inny.

– Sprawdziliśmy to dokładnie 
i okazuje się, że w pobliżu tego 
masztu znajdują się budynki wpi-
sane na listę zabytków. Czy nikt 
nie może z tym czegoś zrobić? 
Przecież to na pewno będzie mia-
ło na nie negatywny wpływ. Już 
nie mówiąc o tym, że jeśli w taki 
maszt uderzy piorun, co w przy-
padku tak wysokich obiektów 
często się zdarza, to dojdzie do 
tragedii ludzkiej i zniszczenia za-
bytków – twierdzą nasi rozmów-
cy.

tu chodzi o nasze 
zdrowie i życie!
Okazuje się, że względy wizu-

alne, jakkolwiek w kwestii zabyt-
ków są dość istotne, znajdują się 
dopiero na początku długiej listy 
wątpliwości, które rodzą się w gło-
wie mieszkańców obserwujących 
trwające prace.

– Maszt stawiają, ale o naszym 
zdrowiu nikt nie pomyśli. Taka 
technologia na pewno wytwarza 
pole elektromagnetyczne i szko-
dliwie oddziałuje na wszystko, co 
znajdzie się w pobliżu. Maszt po-
jawia się w bezpośrednim sąsiedz-
twie naszych domów. Czy nikogo 
nie interesuje, że może zagrażać 
ludziom? – pytali inni.

– Te prace obserwujemy z prze-
rażeniem. Przecież tu chodzi o na-
sze zdrowie i życie. Strach myśleć, 
jak taki maszt będzie wpływał na 
samopoczucie seniorów i dzieci. 
Niech ktoś z tym coś zrobi. Mimo 
że doły już wykopali, wierzymy, 
że jeszcze można to przerwać, ale 
kto to powstrzyma? – podkreślają.

czy to bezpieczne  
dla mieszkańców?
Wątpliwości mieszkańców 

okolicy, za naszym pośrednic-
twem, wyjaśnia Rafał Wilgu-

siak z Zespołu Prasowego PKP 
Polskich Linii Kolejowych S.A.  
W przesłanej do naszej redakcji 
wiadomości zapewnił, że powsta-
jący aktualnie obiekt budowany 
jest z zachowaniem wymaganych 
norm bezpieczeństwa, określo-
nych w Rozporządzeniu Rady Mi-
nistrów z dnia 9 listopada 2010 r.  
w sprawie przedsięwzięć mogą-
cych znacząco oddziaływać na 
środowisko. W praktyce oznacza 
to, że sygnał emitowany przez an-
tenę zawieszoną na maszcie GSM-
-R nie ma wpływu na otoczenie 
poza koleją. Dodajmy, że wspo-
mniany sygnał emitowany jest 
wzdłuż linii kolejowej (od jednego 
masztu do drugiego), a nie promie-
niście na całą okolicę. Co więcej: 
w opinii przedstawiciela zespołu 
prasowego jest on o wiele słabszy 
niż ten przekazywany przez anteny 
telefonii komórkowej.

– W systemie GSM-R sterowa-
nie ruchem odbywa się poprzez 
stałą dwukierunkową wymianę 
informacji za pomocą komunika-
cji radiowej pomiędzy pociągiem 
a systemem sterowania ruchem 
kolejowym. Umożliwia to szybszą 
i dokładniejszą wymianę informa-
cji pomiędzy personelem kolejo-
wym – czytamy w odpowiedzi.

co, kiedy i za ile?
Prace budowlane na stacji ko-

lejowej w Głownie rozpoczę-
ły się na początku kwietnia br. i, 
jeśli wszystko pójdzie zgodnie  
z planem, ukończone zostaną one 
pod koniec czerwca br. W ramach 
trwających właśnie robót w pobli-
żu dworca powstanie obiekt radio-
komunikacyjny systemu GSM-R, 
składający się z masztu o wysoko-
ści 40 metrów, na którym zamon-
towane zostaną dwie anteny. Obok 
stanie kontener, w którym znajdą 
się urządzenia sterujące, a wzdłuż 
linii ułożone zostaną kable zasila-
jące. 

Przed przystąpieniem do prac 
prowadzono czynności, które po-
zwoliły określić dokładną loka-
lizację masztu. Dziś powstaje on  
w miejscu, w którym możliwe 
będzie jego optymalne działanie.

– Lokalizacja masztów zosta-
ła ustalona w taki sposób, aby sy-
gnał docierał do każdego punktu 
na linii. Dzięki temu pociągi cały 
czas będą w zasięgu działania 
systemu GSM-R – tłumaczy Ra-
fał Wilgusiak.

Dodajmy, że nowy obiekt nie 
będzie jedynym w regionie. Na 
linii nr 15, a więc między Łowi-
czem i Zgierzem, wybudowane 
zostaną cztery obiekty radioko-
munikacyjne systemu GSM-R. 
Poza Głownem dotyczy to stacji 
w Starych Grudzach i Glinniku,  
a także stacji Łódź-Żabieniec.

Planowane uruchomienie ca-
łego systemu na trasie Łowicz  
– Zgierz nastąpi pod koniec przy-
szłego roku. Wartość inwestycji  
na linii nr 15 to ponad 8 mln zło-
tych netto. 

Obecnie system GSM-R za-
montowany jest już na wielu li-
niach m.in. Warszawa – Gdańsk; 
Warszawa – Łódź; Kunowice  
– Terespol i Węgliniec – Opole. 
Do 2023 r. PKP PLK planuje wy-
budować system na prawie 14 tys. 
linii kolejowych, w tym na trasach 
o znaczeniu regionalnym (np. Po-
znań – Piła, Olsztyn – Działdowo, 
Łódź – Łowicz), jak i międzyre-
gionalnym (Warszawa – Białystok 
czy Poznań – Szczecin). War-
tość całkowita inwestycji opiewa  
na ponad 2,1 mld złotych. 

agnieSzka 
wOjcieSzek

agnieszka.wojcieszek@lowiczanin.info

Sygnał emitowany 
przez antenę 
zawieszoną  
na maszcie GSm-R 
nie ma wpływu  
na otoczenie poza 
koleją. emitowany 
jest wzdłuż linii 
kolejowej,  
od jednego masztu 
do drugiego,  
a nie promieniście  
na całą okolicę.
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Plac budowy przy stacji kolejowej w Głownie. widać już pierwsze 
efekty prowadzonych robót i to właśnie one zaniepokoiły mieszkańców. 

maszt przy dworcu PKP Łowicz Główny ustawiono w grudniu  
2014 roku. wkrótce potem zakładano nadajniki GSm. 
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Gmina Stryków | Droga w mieście

Kiedy będzie remont 
chodnika na Sienkiewicza?

– Co z chodnikiem na Sienkie-
wicza w Strykowie? Wymaga on 
remontu po obydwóch stronach. 
Tamtędy chodzą dzieci do szkoły, 
do przedszkola. Zajmijmy się też  
i tą sprawą – pytał radny Karol Si-
tek przy okazji podejmowania de-
cyzji o przekazaniu przez gminę 
Stryków powiatowi zgierskiemu 
pomocy finansowej na wykona-
nie w tym roku remontu chodnika 
przy ul. Kolejowej (droga powia-
towa, której remont współfinansu-
je samorząd Strykowa). 

Według niego remont chod-
nika przy Sienkiewicza jest bar-
dziej potrzebny niż przebudowa 
obustronnego ciągu pieszego przy 
wspomnianej Kolejowej. – To też 
jest powiatowa droga, dlatego  
o nią pytam – mówił. 

Jak się jednak okazało, remont 
chodnika wzdłuż tej ulicy nie bę-
dzie w tym roku wykonany, z kil-
ku istotnych względów. Po pierw-
sze powiat zgierski nie ma jeszcze 
dokumentacji technicznej tego 
remontu, nie ma też pieniędzy  
w budżecie zaplanowanych na 
wykonanie robót. Co więcej,  
z planowanym, ale na lata przy-
szłe, remontem chodnika wzdłuż 
ulicy Sienkiewicza związane mu-

szą być jeszcze inne roboty. We-
dług burmistrza Strykowa Witol-
da Kosmowskego sama wymiana 
chodnika na Sienkiewicza byłaby 
tylko „kosmetyką”. Jest tam bo-
wiem problem z odprowadzaniem 
wód deszczowych. Deszczówka 
była w tej ulicy budowana przez 
francuskich jeńców w 1940 roku, 
więc już jest w znacznej części 
wyeksploatowana i trzeba ją prze-
budować kompleksowo. 

Zdaniem burmistrza Kosmow-
skiego błędem też było, że do 
dwóch domów na tej ulicy nie do-
ciągnięto kanalizacji i należałoby 
to wykonać przed budową chod-
nika. Burmistrz rozmawiał w spra-
wie remontu chodnika przy Sien-
kiewicza ze starostą zgierskim 
Bogdanem Jarotą i uzyskał odpo-
wiedź, że w tym roku jest to nie-
realne ze względów finansowych, 
ale także z powodu konieczności 
przygotowania dokumentacji. 

Ponadto samorząd Stryko-
wa będzie rozważał przejęcie (na 
podstawie porozumienia) drogi od 
powiatu. Według burmistrza nie 
spełnia ona bowiem parametrów 
dróg powiatowych, bo łączy jedną 
ulicę powiatową z drugą – gmin-
ną.  mak 

ReKlAmA

PuP w zgierzu | Dofinansowania części kosztów prowadzenia działalności 

Ruszyły kolejne nabory wniosków 
Uwaga przedsiębiorcy! Dwa kolejne nabory 
wniosków na dofinansowanie części kosztów 
prowadzenia działalności ogłosił  
Powiatowy Urząd Pracy w Zgierzu.  
Wnioski można składać w ciągu 14 dni od dnia 
ogłoszenia, tj. od 21 kwietnia do 4 maja włącznie. 

Dotyczą one dofinansowa-
nia części kosztów prowadzenia 
działalności przez przedsiębior-
cę będącego osobą fizyczną, nie-
zatrudniającego pracowników 
oraz dofinansowania części kosz-
tów wynagrodzeń pracowników  
w przypadku innych przedsiębior-
ców. Jednocześnie PUP w Zgierzu 
informuje, że zostanie uruchomio-
ny jeszcze jeden nabór: dla organi-

zacji pozarządowych lub podmio-
tów zajmujących się działalnością 
pożytku publicznego i wolontaria-
tem. 

Aktualne druki wniosków oraz 
zasady dostępne są na stronie in-
ternetowej urzędu. – Podczas wy-
pełniania warto zwrócić szcze-
gólną uwagę na to, by uzupełnić 
wszystkie informacje oraz czytel-
nie podpisać zarówno wniosek, 

umowy oraz pozostałe załączone 
oświadczenia – apelują urzędni-
cy. To pozwoli przyspieszyć pro-
cedowanie. 

W przypadku składania do-
kumentów w formie papierowej 
umowę należy złożyć w dwóch 
egzemplarzach. Dokumenty w za-
mkniętej kopercie należy umiesz-
czać w skrzynce ustawionej w wej-
ściu do PUP w Zgierzu, ul. Barona 
10 z napisem „Tarcza antykryzyso-
wa – dofinansowania”. 

Wysokość przyznanych przez 
PUP dofinansowań będzie uzależ-
niona od spadku obrotów w cią-
gu dowolnie wskazanych 2 kolej-
nych miesięcy kalendarzowych  
w roku bieżącym w porówna-

niu do analogicznych 2 miesię-
cy w roku poprzednim. Wybra-
ne miesiące powinny przypadać  
w okresie przypadającym po dniu 
1 stycznia 2020 r. i kończyć się 
najpóźniej w dniu poprzedzają-
cym złożenie wniosku. Miesiąc 
może być rozumiany, jako 30 ko-
lejno następujących po sobie dni, 
jeśli wybrany dwumiesięczny 
okres porównawczy rozpoczyna 
się w trakcie miesiąca kalenda-
rzowego. Termin naboru wyda-
je się być korzystny dla przedsię-
biorców, gdyż będzie możliwość 
ujęcia marca i kwietnia do wy-
liczenia spadku w przypadku 
złożenia wniosku w terminie  
od 1 do 4 maja.  mak 

Gmina Stryków | Rozbudowa oczyszczalni ścieków w bratoszewicach 

Oczyszczalnia wcześniej 
niż planowano? 
Przy okazji przeróżnych, a tym bardziej 
skomplikowanych inwestycji, można spodziewać 
się opóźnień czy przesunięć terminów oddania. 
Inaczej może być w przypadku rozbudowy 
mechaniczno-biologicznej oczyszczalni  
ścieków w Bratoszewicach. Wykonawca robót 
deklaruje, że jest w stanie tak przyspieszyć  
i zorganizować pracę, że inwestycja może być 
oddana rok wcześniej. 

Samorząd też jest tym zainte-
resowany, ale musi jeszcze poro-
zumieć się z Wojewódzkim Fun-
duszem Ochrony Środowiska  
i Gospodarki Wodnej, by przy-
spieszyć przekazanie transzy po-
życzki, którą finansowana jest roz-
budowa. 

– Na chwilę obecną nie ma zgo-
dy, ale my byśmy dali radę skoń-
czyć rok wcześniej – zapewnia 
Krzysztof Rakowski, kierownik 
budowy z Przedsiębiorstwa Inży-
nieryjno-Budowlanego „Przem-
-Gri” Sp. z o.o. z Olsztyna. – My 
też byśmy chcieli zakończenia rok 
wcześniej, ale sprawę musi naj-
pierw rozpatrzyć fundusz ochrony 
środowiska. Jak rozpatrzy pozy-

tywnie, oczyszczalnia będzie go-
towa rok wcześniej – powiedział 
nam naczelnik Wydziału Inwesty-
cji, Zamówień Publicznych i In-
frastruktury UM Stryków Daniel 
Kolasa. – Trzeba będzie anekso-
wać terminy wynikające z umo-
wy. Nie widzę większego proble-
mu, jest to możliwe – powiedział 
nam prezes zarządu WFOŚiGW 
w Łodzi Wojciech Miedzianow-
ski. 

Inwestycja gminy Stryków, 
warta ponad 16,5 mln zł, zgod-
nie z obowiązującą jeszcze umo-
wą ma być wykonana do połowy 
2022 roku, ale firma, która ją pro-
wadzi, chciałaby zakończyć robo-
ty rok wcześniej. – Oczywiście, 

jeśli będziemy mieli zapewnie-
nia, że będzie finansowanie. Nie 
możemy przecież pozwolić sobie 
na to, że zakończymy wcześniej, 
a na pieniądze będziemy czekać  
– uważa kierownik Rakowski.  
– Jeśli Stryków już złoży stosow-
ne dokumenty, sprawa trafi wkrót-
ce na zarząd i będziemy ją ana-
lizować. Z tego co widziałem  
w planie pracy, na zarządzie  
w najbliższy piątek taka sprawa 
jeszcze nie będzie omawiana – po-
wiedział prezes Miedzianowski. 

Rozbudowa bratoszewickiej 
oczyszczalni w praktyce równa 
się budowie nowej oczyszczal-
ni ścieków – przy czym wyko-
nawca musi zachować w trakcie 
inwestycji płynność pracy obec-
nie działającej oczyszczalni. 
Kluczowym założeniem rozbu-
dowy jest zwiększenie średniej 
przepustowości. Ma ona zostać 
po zakończeniu robót podnie-
siona z pułapu około 140 m3  
ścieków na dobę do 550 m3/dobę. 
Większą ilość przyjmowanych 
ścieków mają w przyszłości ge-
nerować nie tylko same Brato-
szewice, ale też rozbudowa sie-
ci kanalizacyjnej w okolicznych 
miejscowościach: Woli Błedo-
wej, Wyskokach i w miejscowo-
ści Kalinowa. 

Gmina Stryków częściowo fi-
nansuje inwestycję pożyczką  
z WFOŚiGW w Łodzi (ok. 3,05 
mln zł). Jest ona tak skonstruowa-
na, że kwotę 1,2 mln złotych z tej 
pożyczki gmina Stryków będzie 
mogła odzyskać w postaci umo-
rzenia. Będzie to możliwe po za-
deklarowaniu przeznaczenia tej 
kwoty na rozwój sieci kanaliza-
cyjnej na terenie gminy.  mak

Nie możemy 
przecież 
pozwolić  
sobie na to,  
że zakończymy 
wcześniej, 
a na pieniądze 
będziemy 
czekać.

Rzut oKIEm | czy TO PODPAleNIe?

ochotnicza Straż Pożarna z Dmosina interweniowała w środę, 
15 kwietnia na cmentarzu parafialnym w Dmosinie. Powodem był 
pożar pozostałości roślinnych w zorganizowanym na terenie cmentarza 
kompostowniku. Akcja trwała krótko, niecałą godzinę i nie była jakaś 
wyjątkowa czy trudna. Straż pożarna została zaalarmowana przez osobę, 
która odwiedziła groby bliskich i zwróciła uwagę na duże zadymienie 
w kompostowniku. choć nie ma na to bezpośrednich dowodów, 
prawdopodobna przyczyną było podpalenie, bądź też rzucony do 
kompostownika niedopałek papierosa. mak
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Gmina Stryków | czy jest potrzebna ciężarówka z hDS-em?

Najpierw wydać, żeby później zaoszczędzić 
Używany samochód ciężarowy z zamontowanym 
na nim żurawiem umożliwiającym samodzielny 
załadunek i rozładunek tego pojazdu zamierza 
kupić w najbliższym czasie Zakład Gospodarki 
Komunalnej i Mieszkaniowej w Strykowie. 

Samorząd gminny przeznaczył 
– na wniosek dyrektora strykow-
skiego zakładu Rafała Olczyka  
– na ten zakup do 220 tysięcy zło-
tych. Użyty w tytule skrót HDS 
oznacza „hydrauliczny dźwig sa-
mochodowy”. Urządzenie takie 
jest montowane na samochodach 
ciężarowych lub dostawczych. 
Zwykle ma nośność od kilkuset 
kilogramów nawet do kilku ton.  
– Zgodnie z decyzją gminy mamy 
zabezpieczone na zakup 220 ty-

sięcy złotych i już rozglądamy się 
za jak najmłodszym i jak najmniej 
zużytym samochodem do takiej 
kwoty – powiedział nam dyrektor 
Olczyk. Formalnie jednak trzeba 
zorganizować przetarg na kupno 
pojazdu.

Do jakich robót samochód ma 
być wykorzystywany i czy jest 
potrzebny? Dyrektor zapewnia,  
że pomysł na jego zakupienie  
– skonsultowany wcześniej z kie-
rowcami i pracownikami zakładu 

– jest trafiony w dziesiątkę i szyb-
ko zwróci się. Ciężarówka ma być 
wykorzystywana m.in. do rozwo-
żenia kruszywa, podsypek czy 
gruzu na terenie gminy, ale rów-
nież do przewożenia i rozładowy-
wania np. palet z kostką betonową, 
rur kanalizacyjnych itp.

– Jak będziemy mieli pojazd  
z HDS-em, nie trzeba będzie dys-
ponować drugiego pojazdu, np. 
koparki do rozładunku. Ponadto 
ZGKiM zamierza jeszcze przed 
zimą dokupić do owego samo-
chodu pług odśnieżny i piaskarkę, 
żeby mógł być też wykorzystywa-
ny podczas zimowego utrzymania 
dróg. Ważna będzie też dla nas od-
ległość od odpowiedniego serwi-
su – zapowiada dyrektor Olczyk. 
 mak

Głowno | Akcja „Serce dla pszczół” 

Zapylacze opuszczają kokony 
Pierwsze pszczoły 
murarki, dla których 
fundacja Ecorower 
ustawiła w siedmiu 
miejscach w Głownie 
specjalne „domki”,  
już się wykluły. 

Można je obserwować w sied-
miu „hotelach dla zapylaczy”, 
umiejscowionych w Głownie  
w pobliżu ośrodka kultury, ZS im. 
Cebertowicza, Liceum Ogólno-
kształcącego, zespołu dworsko-
-parkowego „Zabrzeźnia”, przy 
parku Armii Krajowej, w pobli-
żu skrzyżowania ulic Skrętnej  
i Karasickiej oraz przy SP nr 2  
im. A. Mickiewicza. 

Wewnątrz skrzynek były 
pszczele kokony. Pszczoły te są 
niegroźne dla ludzi. 

To nie koniec działań fundacji 
związanych z murarkami. Jeszcze 
w tym roku powstanie w Głow-
nie mural pod hasłem „Serce dla 
pszczół” oraz pierwsza strefa eko-
logiczna z miejską łąką kwiet-
ną. Mural ma powstać na jednej  
ze ścian posesji przy ul. Rynkow-
skiego – zapowiada Emil Snużka. 
Łąka kwietna będzie natomiast 
zorganizowana na terenie zielo-
nym pomiędzy zalewem w Głow-
nie a kościołem pw. św. Jakuba. 

Fundacja planowała też prelek-
cje na temat roli pszczół w eko-
systemie. Będą one prowadzone  
w przyszłym roku szkolnym,  
a poprowadzi je pszczelarz z za-
grody edukacyjnej z pasieką  
w Lipce Dariusz Serafiński.  mak

Głowno, Stryków, Dmosin | fundusz Dróg Samorządowych – które drogi będą dofinansowane?

Rząd pomoże w budowie dróg 
Lista inwestycji drogowych, które otrzymają 
dofinansowanie z rządowego Funduszu Dróg 
Samorządowych, została opublikowana na początku 
tego tygodnia. Zawiera wiele przedsięwzięć, również 
na terenie gmin, na których wychodzą  
Wieści z Głowna i Strykowa. Cieszyć się może wielu  
– ale nie wszyscy. Dofinansowania nie otrzyma  
w tym roku m.in. gmina Dmosin.

Gmina Stryków otrzyma dofi-
nansowanie wysokości 50% kwa-
lifikowanych kosztów budowy bli-
sko kilometrowej drogi gminnej  
w Smolicach od drogi wojewódz-
kiej 708 do drogi powiatowej,  
w tym również na przebudowę 
mostu na rzece Moszczenicy. In-
westycja jest rozłożona na trzy 
lata. Jej koszt określono na blisko 
6 mln zł, a dofinansowanie ma 
wynieść blisko 3 mln zł, w tym 

ostatnia transza w 2021 r. w wyso-
kości nieco ponad 850 tys. zł. 

Drugą inwestycją z dofinanso-
waniem jest budowa drogi gmin-
nej Ługi – Cesarka o długości 
około 700 metrów. W tym przy-
padku dofinansowanie również 
wynosi 50% kosztów kwalifiko-
wanych. 

Trzecią dofinansowaną w 50% 
inwestycją w gminie Stryków 
jest budowa drogi od miejscowo-

ści Ługi w kierunku Michałówka 
(ponad 1,5 km). Całkowita war-
tość wynosi niecałe 3,7 mln zło-
tych, dofinansowanie nieco ponad 
1,84 mln złotych. 

Miasto Głowno otrzyma dofi-
nansowanie budowy dwóch ulic 
w Głownie. Na obydwa złożone 
jeszcze w ubiegłym roku wnio-
ski Głowno otrzymało po 60% 
kosztów dofinansowania z Fun-
duszu Dróg Samorządowych na 
budowę dwóch ulic: 11 Listopada  
na odcinku od ul. Rataja do ul. 
Żwirki, koszt 1.083.634 zł. (dofi-
nansowanie 650.180 zł) oraz uli-
cy Ułańskiej, co ma kosztować 
1.339.747 złotych, a dofinansowa-
nie ma wynieść 803.848 zł. 

– W trudnych czasach nadeszła 
dobra wiadomość. Jak poinformo-
wał wojewoda łódzki Tobiasz Bo-
cheński, premier zatwierdził listę 

dofinansowanych inwestycji dro-
gowych w naszym województwie 
– więc budujemy – komentuje de-
cyzje o dofinansowaniach bur-
mistrz Grzegorz Janeczek. 

Gmina Głowno otrzyma na-
tomiast 70% dofinansowania do 
remontu drogi w Woli Mąkol-
skiej. Ma on polegać na wykona-
niu nowej nakładki asfaltowej na 
drodze gminnej. Całość robót to 
koszt rzędu 600 tys. zł, zaś dofi-
nansowanie ma wynieść 420 tys. 
złotych. Drugą dofinansowaną  
z FDS inwestycją będzie przebu-
dowa drogi Władysławów Bie-
lawski – Gawronki. W tym przy-
padku dofinansowanie też wynosi 
70%. – Cieszymy się, że dostali-
śmy dofinansowanie obydwóch 
dróg, o które wnioskowaliśmy  
i to po 70% kosztów. Nie jeste-
śmy najbogatszą, ponieważ rolni-

czą gminą, więc te pieniądze przy-
dadzą się – powiedział nam wójt 
gminy Głowno Marek Jóźwiak. 

Przetarg na przebudowę drogi 
Władysławów Bielawski – Gaw-
ronki już wcześniej został roz-
strzygnięty. – Miałem informacje, 
że mamy dużą szansę na dofi-
nansowanie, więc zadziałaliśmy 
z wyprzedzeniem – mówi nam 
wójt. Do przetargu wyłaniającego 
wykonawcę drogi w Woli Mąkol-
skiej gmina jest już przygotowana 
i ogłoszenia go należy spodziewać 
się w ciągu kilku dni. 

Tymczasem ani na liście pod-
stawowej, ani też na liście rezer-
wowej nie znalazła się inwestycja, 
o której dofinansowanie wnio-
skowała gmina Dmosin, a mia-
nowicie ponad 2-kilometrowej 
długości odcinek drogi Dmosin 
– Borki. – Rzeczywiście, nie wi-

dzę naszego wniosku na żadnej  
z opublikowanych list, choć for-
malnie odpowiedzi jeszcze nie 
otrzymaliśmy – powiedziała 
nam wójt Danuta Supera. Każda  
z gmin będzie informowana przez 
Urząd Wojewódzki w Łodzi od-
rębnymi pismami, które będą roz-
syłane po 22 kwietnia. – Przykre 
jest to, że nie dostaniemy dofinan-
sowania. Tym bardziej, że wnio-
skowaliśmy o to już po raz drugi 
– powiedziała nam wójt Supera. 

W ubiegłym roku droga ta 
znalazła się na liście rezerwowej.  
– Liczyliśmy tym bardziej, że sko-
ro rok temu byliśmy na liście za-
dań rezerwowych, to w tym roku 
trafimy na listę podstawową... 
Szkoda – komentuje pani wójt. 
Gmina zamierza złożyć ponow-
nie wniosek o dofinansowanie bu-
dowy tej drogi. – Do trzech razy 
sztuka – uważa Danuta Supera.

Poprzedni zarząd powiatu 
zgierskiego w lipcu ubiegłego 
roku złożył wniosek o dofinanso-
wanie przebudowy ulicy Gałczyń-
skiego w Zgierzu. Dofinansowa-
nia jednak nie otrzymał.  mak

Na zdjęciu Dariusz Serafiński 
z pasieki w Lipce, który też jest 
zaangażowany w akcję fundacji. 
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Głowno | Na tacę poprzez terminal płatniczy

Parafia św. Jakuba idzie z duchem czasu
Od niedawna parafia św. Jakuba w Głownie 
wzbogaciła się o terminale do bezgotówkowego 
dokonywania transakcji finansowych. Dostępne są one 
w kancelarii parafialnej i zakrystii kościoła.

Dzięki nowym urządzeniom 
możliwe jest złożenie tzw. ofiary 
na tacę czy ofiary za zamówio-
ne msze św., a także opłacenie in-
nych posług i formalności. Można 
to zrobić przy pomocy karty płat-

niczej (np. zbliżeniowo), jak rów-
nież za pomocą telefonu, zegarka 
lub kodu BLIK. Przeprowadzanie 
transakcji do 100 złotych możli-
we jest bez podawania kodu PIN. 
Obsługiwane są wszystkie naj-

popularniejsze systemy płatności  
i funkcje.

– W całej gospodarce ze wzglę-
du na koronawirusa dąży się do 
maksymalnego unikania gotówki 
jako potencjalnego źródła zakaże-
nia, dlatego również nasza parafia, 
wychodząc naprzeciw takiej rze-
czywistości, została wyposażona 
w terminale do bezgotówkowego 
dokonywania transakcji finanso-
wych – czytamy w komunikacie 

opublikowanym na facebooko-
wym fanpage’u parafii.

Dodajmy, że w toku realizacji 
jest także projekt udostępniający 
możliwość szybkich przelewów 
iMoje (ING) on-line ze strony pa-
rafii. Niewykluczone, że kiedyś 
w przedsionku kościoła pojawi 
się również tzw. ofiaromat, czy-
li urządzenie pozwalające na zło-
żenie ofiary za pomocą transakcji 
bezgotówkowych.  aw

Gmina Dmosin | Setne urodziny Anny Dąbrowskiej

To był skromny,  
ale piękny jubileusz
Wspaniały jubileusz setnych urodzin świętowała niedawno Anna Dąbrowska, 
seniorka rodu oraz mieszkanka Woli Cyrusowej. Był tort, szampan  
i prezenty, ale najbardziej wyjątkowe okazały się życzenia urodzinowe.  
Tym razem jubilatce najbliżsi życzyli dwustu lat!

Świętująca niedawno stulatka 
urodziła się 8 kwietnia 1920 roku 
w Woli Cyrusowej, gdzie do dziś 
mieszka wraz z wnuczką i pra-
wnuczkami. Wyjątkowe urodzi-
ny, ze względu na panującą obec-
nie epidemię koronawirusa, pani 
Anna przeżyła w gronie najbliż-
szych. Jak na urodziny przysta-
ło, był tort, szampan oraz kwiaty.  
W tak szczególnym dniu nie za-
brakło również pamiątkowego 
grawertonu i upominku od wójt 
gminy Dmosin – Danuty Supery. 

W imieniu dostojnej jubilat-
ki odebrali je syn i synowa, czy-
li Józef i Grażyna Dąbrowscy. 
Niezwykłej mieszkance włodarz 
gminy życzyła kolejnych lat życia  

w dobrym zdrowiu, wielu rado-
snych chwil pełnych życzliwości 
oraz miłości osób najbliższych. 
Zgodnie z tradycją pani Anna 
otrzymała również list gratulacyj-
ny od Prezesa Rady Ministrów RP 
– Mateusza Morawieckiego. 

Anna Dąbrowska jest seniorką 
rodu Dąbrowskich. Wywodzi się 
ona z rodziny Jadczyków, a jej ro-
dzicami byli Józefa i Wawrzyniec. 
Była najmłodsza z pięciorga ro-
dzeństwa, które odeszło jeszcze 
za jej życia. W 1943 roku wyszła 
za mąż za Stefana Dąbrowskiego,  
z którym ma dwójkę dzieci – syna 
Józefa i córkę Zofię. Obecnie jest 
szczęśliwą babcią czworga wnu-
cząt i ośmiorga prawnucząt. Całe 

swoje życie jubilatka spędziła  
w gospodarstwie, poświęcając się 
pracy, a także dbając o dom i ro-
dzinę. W latach młodości była 

osobą wytrwałą i pracowitą. Od 
zawsze ceniła sobie również moc 
wiary i do dziś to właśnie modli-
twę stawia na pierwszym miejscu. 

– Mimo podeszłego wieku 
mama nadal może pochwalić się 
niesamowitą pamięcią. Doskona-
le pamięta wiersze i pieśni z lat 
szkolnych, którymi dzieli się ze 
swoimi prawnuczkami. Jest oso-
bą niezwykle pogodną, rodzinną 
i troskliwą – zapewnia Grażyna 
Dąbrowska, radna gminy Dmosin, 
a prywatnie synowa pani Anny.

Sama seniorka twierdzi, że po-
mimo wielu zdarzeń, których do-
świadczyła w czasie minionego 
stulecia, miała dobre życie.

– Zawsze otoczona byłam oso-
bami bliskimi. Do dziś wspierają 
mnie członkowie rodziny i przyja-
ciele, którzy odnoszą się do mnie 
z szacunkiem i życzliwością. Je-
stem szczęśliwa – powiedziała 
nam.  awWyjątkowe, bo 100. urodziny, pani Anna spędziła w gronie najbliższych. 
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w latach młodości 
była osobą wytrwałą 
i pracowitą. zawsze 
ceniła sobie moc wiary 
i do dziś to właśnie 
modlitwę stawia na 
pierwszym miejscu.

Gmina Stryków | ciekawy projekt 

Powstaną nie tylko audycje
Sześć „audycji filmowych”, 
dotyczących m.in. wsi 
Ługi w gminie Stryków, 
z których każda ma 
składać się z czterech 
części przedzielonych 
muzycznymi jinglami, 
zamierza przygotować radny 
Andrzej Janeczko. Wystąpił 
już o finansowanie projektu 
do Narodowego Centrum 
Kultury. 

Część pierwsza ma być zaty-
tułowana „Nad rzeką Młynów-
ką”. Andrzej Janeczko, który jest 
nie tylko radnym, ale też i mu-
zykiem, kompozytorem i artystą 
plastykiem, chciałby w niej opo-
wiedzieć o historii swojej oko-
licy – wsi Ługi koło Strykowa  
(w tym również m.in. o Powsta-
niu Styczniowym i II wojnie świa-
towej). Zamierza też opowiedzieć 
o Strykowie i jego przedwojennej 
historii. 

Część druga ma dotyczyć pra-
cowni graficznej autora. Mają to 

być „opowieści graficzne” o ma-
teriałach, narzędziach i o tym, 
jak powstaje akwaforta, akwafor-
ta podkolorowana, akwatinta, li-
noryt, akwarela oraz obraz olejny.  
W trakcie audycji ma powstawać 
„na żywo” grafika, która będzie 
zaprezentowana gotowa pod ko-
niec programu. 

Część kolejna ma się dziać  
w starej stajni, która została prze-
robiona na pracownię artysty, pla-
nowana jest też prezentacja wier-
sza lub fragmentu prozy autora, 
a w podkładzie muzyka własnej 
kompozycji. Kolejne części mia-
łyby być prezentacjami piosenek 
literackich, poetyckich bądź kaba-
retowych zespołu „Trzeci Oddech 
Kaczuchy”, który współtworzą 
Andrzej Janeczko i Maja Piwoń-
ska. 

W ostatniej audycji, która ma 
być podsumowaniem cyklu, pla-
nowane jest zaprezentowanie wy-
tłoczonej płyty CD z piosenkami 
zespołu, tomiku z wierszami, wer-
nisaż i wystawa prac plastycznych 
autora oraz recital Trzeciego Od-
dechu Kaczuchy.  mak

Powiat zgierski | Dodatkowe zasady 

Większy krąg pożyczkobiorców 
Powiatowy Urząd Pracy 
w Zgierzu do odwołania 
prowadzi nabór wniosków  
o udzielenie pożyczki  
dla mikroprzedsiębiorców.

Do tej pory pożyczki były 
udzielanie na podstawie przepi-
sów z 31 marca. Tymczasem usta-
wa z 16 kwietnia o szczególnych 
instrumentach wsparcia w związ-
ku z rozprzestrzenianiem się wi-
rusa rozszerzyła krąg mikroprzed-
siębiorców, którzy są uprawnieni 
do skorzystania z pożyczki, o pod-

mioty, które nie zatrudniają oraz 
nigdy nie zatrudniały pracowni-
ków poprzez rezygnację z wa-
runku utrzymania przez mikro-
przedsiębiorcę stanu zatrudnienia  
w stosunku do stanu na dzień 29 lu-
tego. Aby skorzystać z umorzenia 
pożyczki mikroprzedsiębiorca bę-
dzie musiał prowadzić działalność 
przez okres 3 miesięcy od dnia 
udzielenia pożyczki. Utrzymanie 
zatrudnienia nie będzie już warun-
kiem umorzenia pożyczki. Nabór 
wniosków o udzielenie pożyczki 
dla mikroprzedsiębiorców PUP 
Zgierz ogłosił 2 kwietnia. opr. mak
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Łowicz | Przygotowania do matur 

Mają więcej czasu na naukę,  
ale czy więcej spokoju?
W czwartek 9 kwietnia premier Mateusz Morawiecki 
zapowiedział zmianę terminu matur. Dokładna data 
jest jeszcze nieznana, prawdopodobnie odbędą się 
one w czerwcu. Co o tej decyzji myślą tegoroczni 
maturzyści? Jak przygotowują się do egzaminów? 

cezary kiszelewski, 
maturzysta z liceum  
w zSP 4
Gdy tylko ma chwilę wolne-

go czasu, przeznacza ją na naukę, 
ale zaznacza, że trudno jest usiąść  
do niej samemu. Wokół jest bo-
wiem wiele „rozpraszaczy”, obo-
wiązki domowe też pochłaniają 
dużo czasu, no i chwila dla sie-
bie też jest potrzebna. – Ale jed-
nak warto jest codziennie spędzić 
trochę czasu z książkami. To lep-
sze wyjście niż nauka na ostatnią 
chwilę 3 tygodnie przed egzami-
nami – komentuje. 

Będzie zdawał rozszerzenia  
z angielskiego i geografii. Do 
matury przygotowuje się na pod-
stawie repetytoriów, a ucząc się 
matematyki korzysta dodatko-
wo z kanału Matemaks w serwi-
sie Youtube. Wcześniej korzystał  
z korepetycji z matematyki, jed-
nak kiedy zaczęła się epidemia, te 
zostały zawieszone. 

Cezary zastanawia się nad kil-
koma kierunkami studiów. – My-
ślę o nowych mediach i kultu-
rze cyfrowej w Łodzi, turystyce  
w Warszawie. Może jakieś dzien-

nikarstwo z nakierowaniem  
na sport? To na razie luźne myśli. 
– Teraz na pierwszym miejscu sta-
wiam maturę i na niej się skupiam 
– mówi. 

marysia zabost, 
maturzystka z i LO
„Co dalej?” „Jak będzie wyglą-

dała rekrutacja na studia?” – zada-
wała sobie pytania gdy zamknięto 
szkoły. Teraz już wie. Jak ocenia 
podjęte decyzje? – Z przesunię-
ciem matur wiąże się wiele nie-
wiadomych, jednak bezpieczeń-
stwo jest najważniejsze – mówi. 

Dodatkowy czas pozwoli jej 
zresztą lepiej się przygotować. 
Mimo wszystko fakt, że dopie-
ro na 3 tygodnie przed maturami 
dowiemy się o oficjalnym termi-
nie jest dla mnie bardzo stresujący  
– przyznaje. 

Marysia przygotowuje się do 
matury zasadniczo sama. Jednak, 
jak mówi, korepetytorzy, z który-
mi miała dodatkowe lekcje, dali jej 
również możliwość pomocy onli-
ne. Od początku ogłoszenia sta-
nu epidemii bierze udział w takich 
zajęciach drogą internetową. – To 
zdecydowanie dobra forma, bar-
dzo pomaga mi to w nauce do ma-
tury – ocenia.

Korepetycje z matematyki od-
bywają się poprzez rozmowę na 
Skype. Nauczycielka na tablecie 
graficznym, którego ekran wi-

doczny jest w trakcie rozmowy, 
rozpisuje zadania i tłumaczy je 
etapami. Z kolei z angielskiego 
korepetycje polegają na uzupeł-
nianiu przez Marysię zadań lub 
pisaniu rozprawek, które są na-
stępnie sprawdzane. Wszelkie no-
tatki i uwagi przesyłane są też do 
uczennicy. 

– Bardzo dobrze radzę sobie  
w tym języku, więc to nie są wła-
ściwie tradycyjne korepetycje,  
a bardziej forma poszerzenia wie-
dzy i szlifowania umiejętności  
– tłumaczy. 

Ucząc się w domu korzysta też 
ze stron zawierających arkusze 

maturalne, takie jak np. Arkusze.
pl, a także z repetytoriów matu-
ralnych. – Na pewno wybieram 
się na studia, taki jest mój cel. 
Chciałabym studiować w War-
szawie. Innych miast raczej nie 
rozważam. Szczególnie zależy 
mi na tym, by dostać się na Uni-
wersytet Warszawski. Wszystko 
jednak zależy od wyników ma-
tury. Marysia będzie zdawać roz-
szerzoną matematykę, geografię  
i angielski. Rozważa studia  
w kierunku ekonomii lub psycho-
logii, a przedmioty, które wybra-
ła, otwierają jej furtkę na duży za-
kres kierunków studiów.

maturzysta  
z Pijarskiego LO
Udało nam się skontaktować  

z jednym z maturzystów z Pijar-
skiego LO. Jak mówi, stara się on 
realizować program nauczania, 
którego nie udało się dokończyć 
w szkole. Regularnie powtarza 
cały materiał i narzuca sobie przy 
tym odpowiedni rygor. – Myślę, 
że samodzielna nauka maturzy-
sty w tym trudnym czasie niewie-
le różni się od tej, jaką podejmują 
maturzyści każdego roku między 
okresem zakończenia klasy matu-
ralnej a egzaminami – komentuje. 
Głównie obawia się egzaminów 

ustnych z polskiego i angielskie-
go. Rozszerzenia zdaje z angiel-
skiego, wiedzy o społeczeństwie 
i historii. Do nauki wykorzystuje 
zarówno źródła internetowe, jak 
i tradycyjne materiały książkowe. 

Na studia planuje wybrać się 
do najbliższych miast wojewódz-
kich – Łodzi lub Warszawy.  
– Przez obecną sytuację rekrutacja 
prawdopodobnie ulegnie zmianie, 
mimo to nie wydaje mi się, by sta-
nowiło to problem w dostaniu się 
na wybraną uczelnię – przyznaje. 
– Jestem zadowolony i raczej spo-
kojny, znając przybliżony termin 
egzaminów – dodaje. 

miłosz ryłek, 
maturzysta z ii LO
Miłosz wolałby, żeby matury 

odbyły się w normalnym terminie, 
jednak rozumie, że w obecnej sy-
tuacji jest to niemożliwe. – To je-
dyny sposób na przeprowadzenie 
matur na jakimś poziomie, cho-
ciaż brak daty jest trochę demoty-
wujący – przyznaje. Przed matu-
rami czuje respekt, obawia się ich. 
Jak mówi, brak nauczania w szko-
le będzie odczuwalny w dniu eg-
zaminów. Do nauki we własnym 
zakresie kupił kilka książek. Ko-
rzysta też z różnych ściągawek  
i próbuje uczyć się w domu  
na tyle, na ile jest to możliwe. 

– Rozwiązuję matury próbne 
z matematyki, wspomagam się 
kanałem Matemaks w serwisie 
YouTube. To miejsce, gdzie moż-
na znaleźć wiele ciekawych mate-
riałów – ocenia. Oprócz nauki ze 
źródeł internetowych, pomocne są 
również książki tematyczne, pod-
ręczniki, vademecum. 

Miłosz zdaje maturę rozsze-
rzoną z wiedzy o społeczeństwie 
i historii. Po szkole planuje iść do 
pracy. – Pasjonuje mnie służba  
w policji. Później chciałbym zro-
bić studia zaoczne w kierun-
ku kryminalistyki w Szczytnie  
– mówi.

Na razie przed każdym z nich 
sporo pracy – na pewno więcej niż 
wspomniane przez premiera trzy 
tygodnie. 

mikOłaj 
zagawa 

mikolaj.zagawa@lowiczanin.info

tak miłosz Ryłek przygotowuje się do tegorocznych matur. 
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Łowicz | zdalne nauczanie

Dla kogo komputery z unijnej dotacji
Przed tygodniem pisaliśmy o laptopach, jakie dla swoich 
szkół pozyskały wszystkie samorządy na naszym terenie. 
Nie wszyscy zrozumieli jednak, choć to wyraźnie 
zaznaczaliśmy – że ten sprzęt jest własnością szkół,  
a nie uczniów, do których teraz trafił na mocy zawartych 
umów cywilno-prawnych.

Zanim program ruszył, szko-
ły we własnym zakresie starały 
się pomóc rodzinom, w których 
nie było internetu, komputera lub 
był jeden komputer, z którego ko-
rzystało kilkoro dzieci. Jak pisali-
śmy, szkoły za zgodą wójtów lub 
burmistrza użyczały swój sprzęt 
uczniom, którzy go potrzebowali. 

Z początkiem kwietnia ru-
szył projekt grantowy pod nazwą 
Zdalna Szkoła – Wsparcie Ogól-

nopolskiej Sieci Edukacyjnej  
w Systemie Kształcenia Zdalne-
go w ramach unijnego Progra-
mu Operacyjnego Polska Cyfro-
wa. Projekt jest o tyle atrakcyjny,  
że daje możliwość sfinansowania 
zakupu komputerów bez udziału 
własnego, czyli aż w 100%.

Jeszcze raz podkreślmy  
– wszystkie samorządy z niego 
skorzystały, co nie oznacza, że 
mogły kupić tyle komputerów, ile 

chciały. W zależności od wielko-
ści samorządu dotacja wynosiła 
od 45 tys. zł do 100 tys. zł – tyle 
otrzymał tylko powiat łowicki. 

Miasto Łowicz otrzymało 80 
tys. zł, za co kupiło 31 laptopów  
z półrocznym internetem – z prze-
znaczeniem dla szkół podstawo-
wych. To zaledwie połowa za-
potrzebowania, jakie zgłaszały 
szkoły. 

Powiat za 100 tys. zł kupił 41 
laptopów dla szkół średnich oraz 
ośrodków specjalnych. 15 kwiet-
nia zostały one dostarczone do:  
I LO, II LO, pijarskiego LO, ZSP 
nr 1, 2, 3, 4 oraz Specjalnego 
Ośrodka Szkolno-Wychowawcze-
go w Łowiczu i MOS w Kierno-
zi. W czasie epidemii zostały one 

udostępnione 23 uczniom i 7 na-
uczycielom. 

Jak nam powiedziała Ilona Wę-
żowska, dyrektor Wydziału Kon-
troli i Zarządzania Jednostkami  
z Starostwie Powiatowym w Ło-
wiczu, powiat czyni również stara-
nia, aby w komputery zaopatrzyć 
dzieci i młodzież przebywającą 
w rodzinach zastępczych. W su-
mie w 8 rodzinach zawodowych, 
niezawodowych oraz spokrewnio-
nych przebywa 18 podopiecznych 
w wieku od 5 do 22 lat. 

Brane są pod uwagę dwa źró-
dła finansowania: Fundacja War-
szawski Instytut Bankowości oraz 
Ministerstwo Rodziny i Polityki 
Społecznej. Gdyby to się udało, te 
akurat osoby komputery otrzyma-
łyby na własność. Wszyscy inni 
będą musieli komputery zwró-
cić po okresie wymuszonej pracy 
zdalnej.  mwk 

Wicestarosta Piotr malczyk przy samochodzie, w którym widoczne są 
komputery zakupione z unijnej dotacji. 
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Łowicz | masa martwych ryb w lasku miejskim

Śnięte karasie i leszcze
Na przykry widok można się było ostatnio 
natknąć nad zbiornikiem wodnym  
przy lasku miejskim, na pograniczu Łowicza  
i Urbańszczyzny. Widać w nim bardzo dużo ryb, 
które są niestety martwe.

Wśród unoszących się na wo-
dzie lub leżących już na brzegu 
śniętych ryb, dominowały ka-
rasie i leszcze. Rybostan w tym 
zbiorniku jest dużo bardziej zróż-
nicowany, jak zresztą w więk-
szości zbiorników, którymi, tak 
jak tym, opiekuje się łowickie 
koło Polskiego Związku Węd-
karskiego, należące do Okręgu 
Skierniewice. W ostatnim czasie,  
od jesieni do wczesnej wiosny, 
koło przeprowadziło kilka zary-
bień na dużą skalę. 

Początkowo pojawiały się tyl-
ko pojedyncze martwe ryby, wy-
dawało się więc, że zarybie-
nia przyjęły się dobrze. Niestety,  
z czasem śniętych ryb przybywa-
ło, a od około 3 tygodni jest ich 
mnóstwo.

Z początkiem tego tygodnia 
koło przystąpiło do porządkowa-
nia zbiornika. Zastępca preze-
sa koła Paweł Godos mówi nam,  
że na razie trudno jednak o wska-
zanie jednej, w stu procentach 
pewnej przyczyny śmierci tylu 
ryb, powodów może być kilka.

Wstępnie wyklucza on przydu-
chę, bo choć woda w tym zbior-
niku jest ostatnio bardziej mętna 
niż normalnie, to nadal jej poziom 
jest dla ryb wystarczający. Trudno 
też mówić o jakimś zewnętrznym 

zatruciu, bo do samego zbiornika 
nie są odprowadzane żadne ście-
ki, a w ciekach dopływających  
do niego żadnych niepokojących 
śladów nie widać.

– Takie ryby jak karaś, są aku-
rat bardzo wytrzymałe na trudne 
warunki, dlatego, gdyby było coś 
nie tak z wodą, w pierwszej kolej-
ności ginęłyby inne, a tu tego nie 
widać – mówi w rozmowie z NŁ 
Paweł Godos.

Możliwe przyczyny to na przy-
kład wadliwa partia zakupionych 
do zarybienia ryb, nieodpowied-

nie warunki w transporcie, czy 
zbyt duża różnica parametrów 
wody w stosunku do tej, z jakiej 

zostały sprowadzone. Zwykle 
PZW stara się sprowadzać ryby  
z pobliskich terenów, najczęściej  

z Walewic czy Łyszkowic. Tym 
razem jedno z zarybień, ze wzglę-
du na chwilowy brak w okolicy, 
sprowadzono aż z Mazur (ok. 350 
kg leszczy) – i to z ich drugiego 
końca. 

Być może byłoby to wyjaśnie-
niem zagadki śniętych ryb, gdy-
by nie dwa „ale”. Po pierwsze, 
gdyby to była któraś z tych przy-
czyn, ryby raczej zdychałyby 
od razu, niedługo po ich wpusz-
czeniu, a nie po takim czasie. Po 
drugie, osobniki z tej samej par-
tii były też wpuszczane do innych 
zbiorników, a w nich taki problem 
nie wystąpił. Paweł Godos zapew-
nia zresztą, że na każdy zakup 
jest certyfikat i faktura, zresztą to,  
że ryby nie zdechły od razu do-
wodzi, że przyjechały w dobrym 
stanie.

Rozmawialiśmy też z mężczy-
zną, który sam o sobie mówił, że 
jest byłym wędkarzem z doświad-
czeniem. Z własnej inicjatywy, za-
jął się porządkowaniem zbiornika 
jeszcze zanim przystąpili do tego 
wędkarze ze związku. Jego zda-
niem, najprostszym wytłumacze-

niem jest choroba, a konkretnie 
tzw. „pleśniawka”, na którą wska-
zują białe plamy na ciałach niektó-
rych śniętych ryb. To jedna z naj-
częstszych śmiertelnych chorób 
ryb, wywoływana przez pasożyty.

– To przez to, że od lat nie było 
sypania wody wapnem – mówi 
nam jeden z wędkarzy.

Paweł Godos z tym stwierdze-
niem jednak polemizuje. Mówi, 
że na temat wapnowania zdania są 
podzielone i powszechnie się od 
niego odchodzi, nie jest metodą 
tak skuteczną, jak niektórzy sądzą.

W każdym razie, wiceprezes 
podkreśla, że podczas sezonu zi-
mowego do tego stawu wpusz-
czono ok. 3,5 tony ryb, z czego sa-
mych karasi z Walewic ok. 850 kg. 
Zmienia to perspektywę, bo poka-
zuje, że te śnięte ryby to i tak tyl-
ko odsetek, a przy każdym zary-
bianiu trzeba się liczyć z tym, że 
jakaś część nie doczeka do pełnej 
wiosny, na przykład właśnie z po-
wodu pleśniawki czy innych cho-
rób. – W stawie tym nadal jest 
dużo żywych ryb różnych gatun-
ków – zapewnia. tm

Punkt zapalny

ReKlAmA

Łowicz | Oświetlenie uliczne: taniej czy bezpieczniej?

Czy pójdziemy śladem Krakowa?
Władze Krakowa zdecydowały się ograniczyć czas działania 
oświetlenia ulicznego w czasie epidemii, uznając,  
że nie jest ono potrzebne w takim zakresie jak normalnie.  
Od północy do godz. 4 miasto ma tonąć w ciemnościach. 
Czy w Łowiczu warto ten pomysł zastosować?

W Krakowie wybrano takie go-
dziny wyłączenia oświetlenia, po-
nieważ w tym czasie nie ma ludzi 
na ulicach, nie kursuje miejska 
komunikacja i nie rozpoczynają 
się jeszcze dojazdy do pracy na  

I zmianę, która rozpozna się zwy-
kle o godz. 6. Oszczędności, jakie 
w tym mieście powstaną, szaco-
wane są na 20 tys. zł za jedną noc. 
Mają być one przeznaczone na 
walkę z epidemią.

Czy w Łowiczu brane jest pod 
uwagę takie lub podobne rozwią-
zanie? – zapytaliśmy w miniony 
piątek, 17 kwietnia, Pawła Gaw-
rońskiego, naczelnika Wydziału 
Spraw Komunalnych w Urzędzie 
Miejskim. Przyznał, że rozmawiał 
o tym z burmistrzem Krzysztofem 
Kalińskim, ale decyzja nie zapa-
dła. Podkreśla jednak, że przy tego 
typu rozwiązaniach trzeba wziąć 
pod uwagę nie tylko aspekt eko-
nomiczny, ale przede wszystkim 

społeczny. Miasto finansuje nie 
tylko oświetlenie ulic i parków, ale 
też osiedli i częściowo kościołów.

Jak sprawdziliśmy, w budże-
cie miasta na ten rok na oświetle-
nie uliczne zaplanowano wydatek 
niewiele ponad 1,5 mln zł. Ile mo-
glibyśmy zaoszczędzić, zależało-
by od tego, co zostałoby wyłączo-
ne i na ile godzin.

Paweł Gawroński przyznał, 
że gdyby zapadła taka decyzja,  
z technicznego punktu widzenia 
nie byłoby problemu, aby czaso-
wo wyłączyć oświetlenie, ponie-
waż jest ono sterowane przez ze-
gary.  mwk

Śnięte ryby przy przepuście były częstym widokiem  
przez około 2-3 tygodnie.
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Decyzja o wyłączeniu 
oświetlenia ulicznego miałaby 
także swe reperkusje społeczne.
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Historia
taki był rok 1920 | 100 lat zwycięstwa nad bolszewikami

Wiktoria 1920. Tydzień po tygodniu
Sto lat temu nastąpił jeden z kluczowych momentów historii Polski.  
31 tygodni, od połowy kwietnia 1920, przyniosło nie tylko wielki militarny 
sukces, ale też w niemałym stopniu odpowiedź na pytanie, czym jest Polska. 
Coroczne rutynowe obchody 15 sierpnia, odwołujące się do mitologizowanej 
pamięci o odniesionym zwycięstwie, nie dotykają z reguły istoty tamtego 
doświadczenia. W roku stulecia spójrzmy weń głębiej.

Od tego czwartku, co tydzień, 
we współpracy z Ośrodkiem Kar-
ta, przedstawiać będziemy kolej-
ne etapy zwycięskiej wojny z bol-
szewikami – oraz obraz nastrojów 
społecznych tamtych dni. To bę-
dzie fascynująca lektura. Zapra-
szamy! Co tydzień

17–23 kwietnia 1920
w początkach wiosny 1920, po 
ponad roku walk przesuwającego 
się na wschód frontu polsko-bol-
szewickiego, załamuje się per-
spektywa rozmów pokojowych.  
wróg pozoruje wolę rozejmu,  
a i józef Piłsudski, Naczelny 
wódz, stwierdza: „bolszewików 
trzeba pobić i to niedługo, póki 
jeszcze nie wzrośli w siłę”. 
21 kwietnia podpisana zostaje 
w winnicy umowa o współpracy 
pomiędzy rządami Polski i Ukraiń-
skiej Republiki ludowej. wojska 
URl zostają sojusznikiem pol-
skiej armii. 
Polska uznaje prawo Ukrainy 
do niepodległości, a dyrektoriat 
atamana Semena Petlury za jej 
legalną władzę; przyszła granica 
polsko-ukraińska ma przebiegać 
wzdłuż linii zbrucza i Prypeci. 
Obie strony frontu mobilizują się 
do wojny. w biedniejszych środo-
wiskach narasta głód.

z apelu do chłopów  
w tygodniku „Piast”: 
w tym roku, kiedy skutki wojny 
długoletniej najgorzej dają się od-
czuwać, położenie biedaków na 
wsi staje się wprost rozpaczliwe. 

Pod strzechy ich zagląda głód, 
który w niejednej wsi porwał już 
niejedną ofiarę. w tym ciężkim 
czasie spada na wszystkich 
szczęśliwców, którzy mają co 
jeść, chrześcijański, obywatelski 
obowiązek przyjścia z pomocą 
biedakom. 
[…] Głód jest doradcą złym i głód 
może pchnąć na was tych bie-
daków, tym bardziej że nie brak 
warchołów, że nie brak agitato-
rów, płatnych przez bolszewików, 
którzy dążą do tego, aby nawet 
na wsi wywołać rewolucję i po-
pchnąć bezrolnych i małorolnych 
przeciwko tym, którzy posiadają. 
[…] Kto nie chce na wsi dopro-
wadzić do katastrofy, ten niech 
się nawet ostatkami dzieli z bie-
dakami. 

Kraków, 18 kwietnia 1920 
[Do braci chłopów, którzy  

posiadają środki żywności, 
„Piast” nr 16/1920]

maria Kasprowiczowa  
(żona Jana, pisarza)  
w dzienniku:
żyjemy jak na wyspie, otoczeni 
zwartym pierścieniem strasz-
nej epidemii. w obu sąsiednich 
wsiach od kilku tygodni panuje ty-
fus plamisty. ludzie  pozbawieni 
opieki lekarskiej i najprymitywniej-
szej pielęgnacji zarażają się i mrą, 
jak muchy. Tyfus, przyniesiony  
z Rosji, szaleje na całym wschod-
nim pograniczu Polski. epidemia  
i zupełna dezorganizacja życia 
społecznego, oto są pierwsze 
konsekwencje wojny. Giną nie tyl-

ko całe rodziny, lecz całe dosłow-
nie wsie ulegają zagładzie. 

lipowce (k. lwowa), 20.04.1920 
[maria Kasprowiczowa, moje 

życie z nim: 1910–1914; wojna: 
1914–1922, warszawa 1932]

z informacji w „Czasie”:
minister rolnictwa [franciszek] 
bardel w rozmowie z przedstawi-
cielami prasy wyraził się bardzo 
niekorzystnie o naszej sytuacji 
aprowizacyjnej: „[…] małopolska 
jest do tego stopnia pozbawiona 
zapasów, że nie ma ani ziarna na 
zasiew, ani ziemniaków do sadze-
nia. lepszy jest stan w powiatach 
Kongresówki graniczących z Po-
znańskiem; znajduje się tu dość 
ziemniaków i zboża na wywóz. 
Najlepiej jest w samym Poznań-
skiem i na Pomorzu. Poznańskie 
ofiarowuje 5000 wagonów ziem-
niaków do sadzenia i 2200 wa-
gonów zboża do zasiewu. Potrze-
ba jednak dwa razy tyle. Ale i te 
ofiarowane z Poznańskiego ilości 
trudno przewieźć z powodu braku 
wagonów. co do mięsa, to mamy 
6 milionów sztuk bydła; przyrost 
roczny wynosi 10 procent, zużywa-
my zaś na konsumpcję dwa razy 
tyle i dlatego stan bydła będzie się 
zmniejszał”. 

warszawa, 21 kwietnia 1920
[min. bardel o aprowizacji,  

„czas” nr 96/1920]

z informacji  
w „Gazecie Robotniczej”:
Dziś rano podpisana została 
ugoda z rządem ukraińskim co 

do okupacji Ukrainy przez Polskę 
do Dniepru, przy czym granicę 
polską ustalono po zbrucz i Styr. 
w tych dniach rząd polski ogłosił 
akt, uznający niepodległość Ukra-
iny. Umowę w imieniu rządu ukra-
ińskiego podpisał minister spraw 
zagranicznych Andrij liwycki,  
z upoważnienia prezydenta gabi-
netu ministrów – Izaaka mazepy. 
Umowę ma ratyfikować ataman 
Semen Petlura, który obecnie 
zajął stanowisko naczelnika pań-
stwa ukraińskiego.

warszawa, 21 kwietnia 1920
[„Gazeta Robotnicza” nr 96/120]

Henryk Józewski  
(wiceminister spraw  
wewnętrznych  
w rządzie Petlury):
Petlura był uznanym przez wszyst-
kich autorytetem. Oczy ukraińskie 
były w niego wpatrzone. On rzą-
dził, wydawał rozkazy, decydował, 
prowadził, był wodzem Ukrainy  
w całym tego słowa znaczeniu. 
[...] żywego usposobienia, za-
wsze czynny, pełen inicjatywy, 
czasem surowy i bezwzględny 
[...]. Osoba józefa Piłsudskiego 
robiła na nim wielkie wrażenie, 
zbliżała go do Polski, ułatwiała 
porozumienie z Polską. 

Kamieniec, kwiecień 1920 
[henryk józewski, zamiast  

pamiętnika (Prawosławie,  
Sprawa ukraińska, wołyń),  

„zeszyty historyczne” nr 60, 1982]

Ppor. Władysław Broniewski 
(1 Pułk Piechoty Legionów, 
poeta):
Piszę w wagonie, jadąc już trzeci 
dzień na Ukrainę. minęliśmy Sarny, 
Równe i wyładowywać się mamy 
w zwiahlu, po czym prawdopo-
dobnie robimy „skok” na Kijów. 
Imponuje mi ogrom wojskowych 
transportów, podążających bezu-
stannie jedne za drugimi, ogrom 

zajętych terenów, masy wojska na 
wszystkich stacjach – przypomina 
mi to żywo potęgę militarną Niem-
ców przed kilku laty. […] Na ogół 
jestem dobrze usposobiony i mam 
ochotę trochę powojować – tym 
bardziej, że spodziewam się wiel-
kich efektów. Dziadek [Piłsudski] 
osobiście ma kierować wszystkim. 
Sądzę, że będziemy to robić na 
korzyść Ukrainy – na ogół sym-
patyzuję z petlurowcami, a co do 
Petlury, to zmieniłem swe zdanie 
sprzed pół roku. 

22 kwietnia 1920
[władysław broniewski,  

Pamiętnik, oprac. m. Tramer, 
warszawa 2013]

Kazimierz Wierzyński (oficer 
Biura Prasowego Naczelnego 
Dowództwa, poeta): 
Dostałem rozkaz wyjazdu do szta-
bu ścisłego, który znajdował się 
w Równem. Polecono mi założyć 
tam pismo ukraińskie, przezna-
czone dla ludności zajmowanych 
terenów. […] miało być wyrazem 
ukraińskiej ideologii niepodle-
głościowej. zadaniem moim 
było znaleźć odpowiednich ludzi  
z obozu Petlury, zorganizować 
wydawnictwo, a potem im je 
powierzyć. „jedź i pokaż, co po-
trafisz” – powiedział mi na poże-
gnanie mój szef, kapitan [juliusz] 
Kaden-bandrowski. […] zacząłem 
pracę eksploratora. Szukałem 

drukarni, szukałem papieru, szu-
kałem Ukraińców. Papier istniał, 
ale tylko taki, jakiego używano 
na rozlepiane po mieście afisze 
kinowe, bardzo cienki i co gorsza 
nie biały, lecz w różnych kolorach. 
Odkryłem też coś, co nazywało 
się – pożal się boże – drukar-
nią, w zakamarkach miejskich 
wyłowiłem jakichś zecerów. […] 
Najtrudniej było z Ukraińcami. ci, 
którzy godzili się pójść na współ-
pracę, nie mieli pojęcia o dzienni-
karstwie; ci, którym nieobce było 
pióro w ręku, mieli tysiące zastrze-
żeń politycznych. Dyskutowaliśmy  
w nieskończoność o nowej sytu-
acji, o Petlurze, o wolnej Ukrainie.
[…] zacząłem wydawać pismo na 
kolorowym papierze.

Równe
[Kazimierz wierzyński, Pamiętnik 

poety, warszawa 2018] 

Cykl przygotowany przez ośro-
dek KARtA na zlecenie biura Pro-
gramu „Niepodległa” w ramach 
obchodów setnej rocznicy odzy-
skania przez Polskę niepodległości  
i odbudowy polskiej państwowości. 
bPN jest państwową instytucją kul-
tury powołaną do obsługi Programu 
wieloletniego Niepodległa na lata 
2017–2022. Dowiedz się więcej:  
www.niepodlegla.gov.pl
Realizacja zespołu KARtY:
zbigniew Gluza – koncepcja
michał ceglarek – wprowadzenia
Agnieszka Dębska – koordynacja
Dominika budkus, michał cegla-
rek, Agnieszka Dębska, jeremi Gal-
damez, Agnieszka Knyt – zespół
ewa Kwiecińska – ikonografia
Izabela Kotapska – organizacja, 
i.kotapska@karta.org.pl

20.04.1920, wojna polsko-sowiecka. Spotkanie józefa Piłsudskiego  
z gen. władysławem jungiem, dowódcą 15 Dywizji Piechoty na białorusi.
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Powiat łowicki | Stowarzyszenie Twórców ludowych

Twórcy ludowi tworzą  
lub szyją maseczki
Skutki epidemii nie mogły ominąć twórców ludowych, którzy wprawdzie pracują  
w zaciszu domowym, ale nie mają możliwości uczestniczenia w kiermaszach lub innych 
imprezach masowych, na których sprzedają swoje wyroby. 

Jak nam powiedziała Anna 
Staniszewska, szefowa łowickie-
go koła Stowarzyszenia Twór-
ców Ludowych, dla większości 
jego członków (koło liczy oko-
ło 40 członków) jest to dodatko-
we źródło przychodów. Dla niej 
– jest to jedyne źródło utrzyma-
nia. Na szczęście nikt z jej klien-
tów nie odwołuje zamówień, więc 
wszystkie realizacje według pla-
nu. Nie będzie miała powodów, 
aby występować o ulgę chociażby 
w opłacaniu składek ZUS. 

Czas, który normalnie miała 
bardzo wypełniony, ponieważ wy-
jeżdżała na kiermasze, oprowa-
dzała wycieczki jako przewodnik 
PTTK czy spędzała na próbach 
zespołu Ksinzoki, teraz ma prze-
organizowany. Przy haftowaniu 
spędza duża czasu, aby go sobie 
urozmaicić włącza sobie audio-
booki. Z ciekawszych zamówień, 
jakie ostatnio realizowała, wymie-
nia sztandar dla jednostki OSP  
w Teresewie w gminie Kiernozia, 
który miał być poświęcony w tym 
roku podczas uroczystości ku czci 
św. Floriana – patrona strażaków. 
Uroczystość w Teresewie jest od-
wołana. 

Anna Staniszewska miała za-
mówiony sztandar, który miał je-
chać do Kanady. Sztandar ten to 
inicjatywa Fundacji im. Władysła-
wa Reymonta, którego wykonanie 
zlecili przyjaciele tej organizacji 
mieszkający w Polsce (oni też za 
niego zapłacą), sama decyzja do-
tycząca wzoru należała jednak do 
Polonii kanadyjskiej, która zosta-
nie tym płótnem obdarowana. Pla-
nowana na czerwiec uroczystość 
nadania tego sztandaru została już 
przełożona na przyszły rok. 

Poprzez STL otrzymała in-
formację o tym, że Ministerstwo 

Kultury i Dziedzictwa Narodowe-
go w związku z epidemią korona-
wirusa planuje uruchomienie po-
mocy socjalnej m.in. dla twórców 
ludowych. Będzie ona finansowa-
na z Funduszu Promocji Kultu-
ry. Mogą uzyskać twórcy i arty-
ści, którzy znajdują się w trudnej 
sytuacji materialnej. Anna Stani-
szewska obdzwoniła wszystkich 
członków łowickiego koła, aby 

ich o tym poinformować. Wielu  
z nich było tym zainteresowanych. 
Jak zaznacza – pomimo że wie-
lu twórców to emeryci, to jednak 
ich świadczenia są niskie i dochód  
z twórczości ludowej jest dużą 
częścią ich domowego budżetu.

Odwołane są wszystkie impre-
zy majowe, na razie nie zapadły 
decyzje, co z tymi zaplanowanymi 
na czerwiec. Na razie nie wiado-

mo też czy i kiedy rozpoczną się 
finansowane przez Urząd Miej-
ski w Łowiczu warsztaty z twór-
cami ludowymi, które w sezonie 
letnim odbywają się w mini skan-
senie przy muzeum. W ubiegłym 
roku trwały one od połowy czerw-
ca do połowy września, we wcze-
śniejszych edycjach – od początku 
czerwca do końca sierpnia. Przed 
rokiem zmodyfikowano terminy, 

ponieważ we wrześniu do Łowi-
cza przyjeżdża wiele wycieczek  
i turyści są zainteresowani uczest-
niczeniem w tych warsztatach. 

Żeby nie stracić 
motywacji
Prezes przyznaje, że sytuacja 

dla twórców jest o tyle trudna, 
że zaczynają tracić motywację, 

gdy nie mają bezpośredniego 
zbytu na swoje wyroby. – Robią 
na kupkę, mówiąc, że to jeść nie 
woła – mówi Anna Staniszew-
ska, wyrażając nadzieję, że twór-
cy wytrwają ten trudny czas i nie 
poddają się. Dla wielu z nich ta 
praca jest prawdziwą pasją, więc 
nie byłoby im łatwo z niej zrezy-
gnować. 

Niektóre twórczynie, jak np. 
hafciarki Zofia Czubak i Agniesz-
ka Zabost, zaangażowały się  
w szycie maseczek ochronnych. 
Agnieszka Zabost wykonała ich 
około 500-600 sztuk. Wszystkie 
rozdała za darmo, część podaro-
wała pracownikom łowickiego 
szpitala, część pracownikom Ta-
kedy Łyszkowice, resztę rozdała 
znajomym.

Jak nam powiedziała hafciar-
ka, z chwilą ogłoszenia stanu za-
grożenie epidemicznego oraz 
odwołania wszystkich imprez, 
haftowanie jej nie szło i cały czas 
zastanawiała się co może zrobić  
i przyszła jej do głowy myśl, żeby 
robić maseczki. Haftowanie cał-
kowicie odłożyła. W robieniu ma-
seczek pomagają jej dorosłe cór-
ki, które też przebywają w domu,  
a nawet kilkuletnia wnuczka. 

Sięgnęła po materiał, który 
miała kupiony do haftowania na 
obrusy oraz po wałek fizeliny, jaki 
miała zakupiony do szycia tore-
bek. Bawełna szybko się wyczer-
pała, więc materiał na kolejne ma-
seczki zbierała wśród znajomych 
oraz osób, które prosiły o ich uszy-
cie. – Maseczki schodzą nam na 
bieżąco. To, że mogę pomóc, daje 
mi motywację do działania. Chce 
się rano wstać i usiąść do maszyny 
– mówi pani Agnieszka. Dodaje, 
że nawet za jedną sztukę nie wzię-
ła pieniędzy, bo tak od począt-
ku założyła i uważa, że słusznie.  
– Mogę, to pomagam, a poza tym 
wierzę, że dobro, które dajemy in-
nym, do nas wraca. 

BrzOzOwScy czekają na gOści 
w czasie epidemii pustkami 
świeci również muzeum 
ludowe rodziny brzozowskich  
w Sromowie w gminie 
Kocierzew Płd. 
jego współwłaściciel, wojciech 
brzozowski, powiedział nam, 
że w tym roku, jeszcze  
w marcu, odwiedziły go tylko 
dwie wycieczki, kolejnych 
pięć zostało odwołanych. 
Sezon zapowiadał się dobrze, 
teraz – jak wszyscy w branży 
turystycznej i kulturalnej 
– obawia się, że będzie 
najgorszy. 
Pan wojciech powiedział nam, 
że zwykle pierwsze grupy 
odwiedzają Sromów  
w kwietniu, tym bardziej 
cieszyło go to, że miał aż 8 
rezerwacji na marzec. muzeum 
nie jest wprawdzie jedynym 
źródłem utrzymania dla 
jego rodziny, ale w ostatnim 
sezonie było źródłem ważnym, 
ponieważ ok. 90% plonów  
w swoim sadzie stracił w ub. 
roku z powodu przymrozków. 
Grupy z różnym 
wyprzedzeniem rezerwują 
oprowadzanie po muzeum, 
ale wiadomo, że jak już sezon 
się zacznie, to zgłaszają się 
do niego kolejne szkoły czy 
biura podróży. Tymczasem 
wszystkie kwietniowe zostały 
odwołane, podobnie niektóre 

zaplanowane na maj  
i czerwiec. Nie wiadomo  
co będzie z pozostałą  
częścią sezonu. 
muzeum jest jednak 
przygotowane na obsługę 
zwiedzających. Renata 
brzozowska odnowiła 
pająki, które szybko ulegają 
zniszczeniu. Pan wojciech 
odnowił i zakonserwował 
wszystkie mechanizmy. jak 
co roku postarał się dodać 
nowe elementy. w tym 
roku jest to kolejna scenka 
ruchoma, uruchamiana za 
pomocą korbki – najchętniej 
przez dzieci. w sumie ma już 
pięć takich interaktywnych 
elementów – tak nazwały 
je nauczycielki, pod opieką 
których przyjeżdżają szkolne 
wycieczki. 
w pawilonie, gdzie są wozy  
i bryczki, a przy nich rymarz  
i kołodziej, pojawił się kolejny 
fachowiec, który może być już 
wielu osobom nieznany  
– stelmach – który robił wozy 
konne, bryczki i części do nich. 
Rodzina brzozowskich liczy, 
że – mimo epidemii – przetrwa 
ten czas i za dwa lata będzie 
mogła świętować 50-lecie 
oficjalnego otwarcia muzeum 
założonego przez rodziców 
pana wojciecha – juliana  
i wandę.  mwk

maszyna Agnieszki zabost, która dotychczas służyła jej do 
haftowania, teraz wykorzystywana jest do szycia maseczek ochronnych. 
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mirka wOLSka 
-kOBierecka

mirka.wolska@lowiczanin.info

Stelmach z muzeum Ludowego w Sromowie na ławce kobylicy  
– to nowa rzeźba przygotowana w tym sezonie. 
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Łowicz | łOK promuje gwarę łowicką wśród dzieci

Uchronić gwarę od zapomnienia
Łowicki Ośrodek Kultury 
rozpoczął realizację 
projektu „Z gwarą za pan 
brat!”, który będzie trwał 
od kwietnia do października 
2020 roku. Jego celem jest 
edukowanie i promowanie 
łowickiego dialektu. 

Organizatorami projektu są 
Maciej Malangiewicz z Łowickie-
go Ośrodka Kultury, Michał Za-
lewski z Urzędu Miejskiego oraz 
Marzena Kozanecka-Zwierz. Do 
jego realizacji zaproszono tak-
że dr. Karolinę Rutkowską, Jacka 
Rutkowskiego oraz twórczynie lu-
dowe Annę Staniszewską, Barba-

rę Frątczak i Joannę Bolimowską. 
Partnerem została natomiast Miej-
ska Biblioteka im. A.K. Cebrow-
skiego w Łowiczu. 

Projekt zgłoszono do progra-
mu „EtnoPolska 2020”. Spośród 
1264 nadesłanych wniosków zajął 
on 4. miejsce, dzięki czemu moż-
liwe było dofinansowanie w wy-
sokości około 28 tys. zł (95% ca-
łej potrzebnej kwoty), przyznane 
przez Narodowe Centrum Kultu-
ry. Wkład własny ŁOK to 4 tys. zł. 

Jak tłumaczy Maciej Malan-
giewicz, Muzeum w Łowiczu już 
wcześniej realizowało kilka pro-
jektów związanych z gwarą, jed-
nak były one głównie przeznaczo-
ne dla starszego pokolenia. Teraz 
wspólnie postanowiono, że war-

to wypromować dialekt również 
wśród dzieci. 

Projekt składa się z trzech czę-
ści. Pierwszą z nich jest opraco-
wanie i wydanie łowickich fiszek 
gwarowych. Będą miały one for-
mę podobną do kart do gry, na któ-
rych znajdzie się prawie 300 słów 
w gwarze łowickiej, wraz z tłuma-
czeniem w mowie współczesnej, 
a do tego okraszone zostaną war-
stwą ilustracyjną. – Chcemy temat 
gwary uchronić od zapomnienia  
– komentuje Maciej Malangie-
wicz. Łącznie przygotowanych 
ma zostać 600 kompletów. Część 
z nich trafi do uczestników warsz-
tatów, a pozostałe komplety będą 
bezpłatnie dystrybuowane do 
szkół, ośrodków kultury na terenie 

powiatu, a także do zaprzyjaźnio-
nych instytucji na terenie Polski. 
Jednak, jak podkreśla dyrektor 
ŁOK, fiszki mają służyć przede 
wszystkim edukacji.

Kolejną z części projektu 
będą warsztaty ludowe dla dzieci  
w wieku od 11 do 15 lat, przepro-
wadzone we wszystkich szkołach 
podstawowych w Łowiczu. Za-
jęcia przeprowadzą wspomniane 
wyżej twórczynie ludowe, które 
należą dodatkowo do Stowarzy-
szenia Twórców Ludowych oraz 
do zespołu śpiewaczego „Ksinzo-
ki”, kultywującego gwarę ludową. 
Z każdej ze szkół wyodrębniona 
zostanie 15 osobowa grupa, która 
weźmie udział w warsztatach. 

W związku z obecną epidemią 
termin zajęć przewidziany jest na 
wrzesień i październik. Finałem 
projektu będzie natomiast otwarty 
konkurs „Mistrz Mowy Księżac-

kiej”. Obecnie jego forma nie jest 
jeszcze znana, a twórcy pracują 

nad opracowywaniem regulaminu 
konkursu.  mz

Plakat promujący projekt.

fO
T.

 ł
O

K





 www.lowiczanin.info14 23 kwietnia 2020      nr 17   

Tadeusz Brzózka (1955–2020)
Był światłem, które rozjaśniało życie całej 
rodziny. Gdy po wielu trudnych doświadczeniach  
i ciężkich chorobach to światło zgasło,  
żonie i synowi pozostała jedynie pustka.

Tadeusz Brzózka urodził się 20 
maja 1955 r. we wsi Chełchy na 
terenie województwa podlaskie-
go. Był najmłodszym z ośmiorga 
dzieci Janiny i Stanisława Brzóz-
ków. W młodych latach był czło-
wiekiem niezwykle pracowitym, 
a dzięki podróżom za chlebem 
zwiedził wiele zakątków kraju. 
Angażował się m.in. w budowę 
osiedli w Gdańsku, a w później-
szych latach pracował w słynnej 
elektrowni w Bełchatowie. 

miłość życia spotkał  
w tatrach
Miłość swojego życia, Zdzi-

sławę, również poznał dzięki po-
dróżom. Stało się to podczas wy-
cieczki krajoznawczej w Tatry. 
Wspólne życie rozpoczęli w syl-
westra, 31 grudnia 1985 roku. Jak 
zapewnia Zdzisława Brzózka, 
mimo że data powinna zobowią-
zywać do hucznego świętowania, 
świeżo upieczeni małżonkowie 
woleli wybrać skromną uroczy-
stość wraz z przyjęciem, w któ-
rym udział wzięła tylko najbliższa 
rodzina.

– Zależało nam na tym, by roz-
począć życie we dwoje i to ślub był 
dla nas najważniejszy w tym dniu. 
Już miesiąc później dostaliśmy 
klucze do wspólnego mieszkania. 
Bardzo się z tego cieszyliśmy. Od 
jednego z najważniejszych w na-

szym życiu dni minęło już kilka-
dziesiąt lat. Wspólnie doczekali-
śmy końca – podkreśla.

Jak wynika z opowieści naszej 
rozmówczyni, pierwsze wspól-
ne lata okazały się czasem pięk-
nym, choć wymagającym. Ta-
deusz Brzózka ze wszystkich sił 
starał się zapewnić byt rodzinie,  
a wówczas byli już na świecie 
dwaj synowie: Piotr i Marcin. Imał 
się różnych zajęć w wielu miej-
scach, a odrobinę czasu wolne-
go, jaka pozostawała do jego dys-
pozycji, także poświęcał na pracę  
– dorywczą i sezonową.

– Mąż nie miał urlopów, żeby 
wypoczywać. Wcześniej był czło-
wiekiem bardzo pracowitym i za-
radnym. Gdyby zdrowie mu na to 
pozwoliło, na pewno pracowałby 
przez wiele lat. Wszystko zabrała 
mu jednak choroba – mówi Zdzi-
sława Brzózka.

to cud, że przeżył  
tyle lat
Niestety, pogarszający się stan 

zdrowia miał towarzyszyć Tade-
uszowi Brzózce przez wiele lat.  
Z każdym rokiem schorzeń miał 
coraz więcej – przeżył m.in. trzy 
zawały, sześć udarów, zapalenie 
wątroby i niewydolność nerek.

– Był bardzo silny i wytrwały  
w swoich zmaganiach z choro-
bą, ale stan zdrowia nie pozwalał 

mu w pełni cieszyć się życiem. To 
i tak cud, że udało mu się przeżyć 
tyle lat. W ostatnim czasie nasze 
życie rozgrywało się tylko między 
domem i szpitalem – zauważa na-
sza rozmówczyni.

Siły i sensu życia pozbawiły 
Tadeusza Brzózkę jednak trudne 
przeżycia o innym charakterze. 
Przed czterema laty, 25 kwietnia 
2016 roku, na tężyczkę zmarł jego 
29-letni syn – Piotr. To doświad-
czenie załamało go i spowodowa-
ło jeszcze większe problemy ze 
zdrowiem.

– Tata był bardzo zżyty  
z całą rodziną, a Piotrek był jego 
oczkiem w głowie. Zawsze siadali 
naprzeciw siebie i chętnie rozma-
wiali. Nawet chorowali na podob-
ne choroby. Ostatecznie, umarli  
w tym samym szpitalu – opowia-
da syn Marcin. Jego zdaniem oj-
ciec był dobrym człowiekiem  
i gdyby mógł, nauczyłby synów 
wielu potrzebnych w życiu męż-
czyzny rzeczy. Ze wszystkich sił 
starał się poświęcać im czas, jed-
nak w niektórych zadaniach trze-
ba było go wyręczać, bo ze wzglę-
du na stan zdrowia nie potrafił ich 
zrealizować, pomimo chęci.

– Tata nie miał łatwego życia. 
Nie mógł w pełni zaangażować 
się w wymagające zajęcia i dźwi-
gać ciężkich rzeczy. Pomagaliśmy 
mu razem z bratem. Po śmierci 
Piotrka totalnie się jednak załamał 
– dodaje.

Tadeusz Brzózka zmarł  
16 stycznia 2020 roku. Jego po-
grzeb odbył się w kościele rzym-
skokatolickim św. Marcina  
w Strykowie. W ostatniej drodze 
towarzyszyli mu najbliżsi, a tak-
że przyjaciele i znajomi z miejsco-
wości, w której spędził wiele lat 
swojego życia i gdzie ostatecznie 
spoczął na wieki.  aw

WSPomNIENIA | POzOSTANą w NASzej PAmIęcI

Urodził się 20 maja  
1955 roku we wsi chełchy 
na terenie województwa 
podlaskiego.  
był najmłodszym  
z ośmiorga dzieci  
janiny i Stanisława 
brzózków. będąc  
w sile wieku pracował  
w słynnej elektrowni  
w bełchatowie. Dorosłe 
życie spędził w Strykowie 
wraz z żoną zdzisławą  
i synami: Piotrem  
oraz marcinem.  
zmarł 16 stycznia  
2020 roku. 

   tadeusz Brzózka  
(1955 – 2020)

Okruchy życia
oDESzLI oD NAS | 7.04.2020–21.04.2020

  7 kwietnia:  
Stanisław Kuza, l.73;  
janina Szczerbuk, l.81; 
Krystyna Dąbrowska, l.90; 
mirosław chmurski, l.59; 
leszek Góra, l.59;  
Stefania Puźniak, l.62.

  10 kwietnia:  
zofia mostowska, l.92.

  13 kwietnia:  
Krystyna Ryfa, l.86;  
Teresa wrońska, l.86.

  14 kwietnia: Stanisława 

Król, l.82;  
henryka Rusiecka, l.82.

  15 kwietnia:  
Teodor Pastwa, l.85.

  18 kwietnia:  
józef banasiak, l.84.

  19 kwietnia:  
Alicja barbara wojcieszek, 
l.80; wojciech Kubiak, l.69.

  20 kwietnia:  
janina Rosiak, l.79.

  21 kwietnia:  
Andrzej wrocławski, l.67.

ReKlAmA

Łowicz | walczyła przez długie lata 

Magda Więcławska  
nie żyje 
Po długiej i ciężkiej 
walce z nowotworem  
we wtorek,  
21 kwietnia, zmarła  
Magda Więcławska.  
Miała 20 lat.

Jej historia poruszyła miesz-
kańców Łowicza, okolic i nie 
tylko, już pięć lat temu. U na-
stoletniej wówczas dziewczyny 
zdiagnozowano złośliwy nowo-
twór jajnika. Liczne zbiórki, akcje  
i imprezy charytatywne pomogły 
uzbierać pieniądze na operację  
i terapię w Hanowerze. Tamtą 
walkę Magda wygrała. 

Jedną z pierwszych akcji cha-
rytatywnych dedykowanych Mag-
dzie był koncert „Chodź – pomo-
żesz walczyć!”, który odbył się  
w grudniu 2016 roku w nieistnie-
jącym już klubie Pracownia. Licz-
ba jego uczestników zaskoczyła 
organizatorki i samą Magdę, dla 
której wszyscy oni przyszli. – Nie 
wierzę, że jest was tak dużo – mó-
wiła ze sceny wzruszona. Mimo 
osłabienia po niedawno przeby-
tej chemii, uczestniczyła bowiem  
w całym koncercie. 

Podobnych akcji na przestrze-
ni ostatnich lat było wiele, jed-
ną z nich zorganizowały szkoły 
mieszczące się w budynku przy 
ul. Ułańskiej 2, które oferowa-
ły darmowe zabiegi pielęgnacyj-
ne. W 2018 roku odbył się nawet 
charytatywny spływ rzeką Bzurą 
ph. „Dla Magdy na Fali”, w czasie 
którego zbierano datki na leczenie 
Magdy. 

W akcję pomocy walczącej  
z nowotworem dziewczynie włą-
czyła się m.in. społeczność Gim-
nazjum w Popowie, którego była 
absolwentką. W koncercie zorga-
nizowanym w ArtPiwnicy zagra-

li uczniowie, absolwenci szkoły  
i zaproszeni goście. 

Walkę Magdy z nowotwo-
rem można było śledzić na face-
bookowym profilu „Wygraj run-
dę z Magdą”. W publikowanych 
postach dziewczyna zadziwiała 
siłą, z jaką znosiła kolejne pobyty  
w szpitalu i wlewy chemii. 

Ci którzy znali Magdę mó-
wią zgodnie, że miała ogromną 
wolę życia i wiele marzeń. O swo-
jej walce o zdrowie, spełnianiu 
marzeń i planach na przyszłość, 
17-letnia Magda odważyła się na-
wet opowiedzieć w Dzień Dobry 
TVN. 

Niestety, kiedy wydawało 
się, że już wszystko jest dobrze,  
a Magda będzie się mogła sku-
pić na normalnym życiu, choroba 
wróciła, a co za tym idzie, wróciła 
walka o życie. 

O tym, jak wiele osób kibico-
wało Magdzie w jej powrocie do 
zdrowia może świadczyć fakt, że 
trzy dni internetowej zbiórki wy-
starczyły, by wspólnymi siłami lu-
dzi dobrego serca uzbierać kwotę 
brakującą do sfinansowania jej le-
czenia w specjalistycznej klinice 
w Hanowerze. 

Niestety, Magda zmarła we 
wtorek, 21 kwietnia.  aa 

Łowicz | zmiany w świątyniach po liberalizacji przepisów 

Ile osób może teraz wejść do kościoła?
Od poniedziałku  
20 kwietnia mniej 
restrykcyjne i bardziej 
logiczne są regulacje 
dotyczące liczby osób, 
jakie mogą jednocześnie 
przebywać  
m.in. w kościołach.  
Jest to uzależnione  
od ich powierzchni. 

Gdy tylko premier Mateusz 
Morawiecki i minister zdrowia 
prof. Łukasz Szumowski w ubie-
gły czwartek, 16 kwietnia ogło-
sili szczegóły dotyczące łago-
dzenia ograniczeń związanych  
z epidemią koronawirusa, nasu-

nęły one wiele pytań na przykład 
o to, jaką powierzchnię mają ko-
ścioły: ponieważ określono, że na 
15 m² może przebywać 1 osoba.

Ks. Wiesław Wronka, pro-
boszcz kościoła Chrystusa 
Dobrego Pasterza w Łowi-
czu, który był zresztą jego budow-
niczym, powiedział nam, że wraz 
z kaplicą kościół ma 1.400 m²,  
co po podzieleniu przez 15 
(i zaokrągleniu do liczby całkowi-
tej) daje liczbę 93 wiernych, któ-
rzy mogą w nim przebywać bez 
obaw o naruszenie rządowych re-
gulacji. Na czas epidemii i wią-
żących się nią ograniczeń, w tym 
kościele będą sprawowane dodat-
kowe msze św. w niedziele o godz. 
9.00 i 18.00. Dzięki temu większa 

liczba wiernych będzie mogła w 
nich uczestniczyć. 

Więcej wiernych niż w Do-
brym Pasterzu będzie mogło prze-
bywać tylko w łowickiej bazy-
lice katedralnej – jak podano 
– do 100 osób. 

– W naszym kościele będzie 
mogło być 30 osób – poinformo-
wał w ogłoszeniach proboszcz pa-
rafii pw. matki Bożej Nieusta-
jącej Pomocy na Korabce  
ks. Adam Domański. 

Kościół ojców pijarów po-
informował, że od poniedziałku 
może w nim jednorazowo groma-
dzić się i modlić 55 osób. Ojcowie 
pijarzy przypominają, że „wszy-
scy uczestnicy liturgii w kościele 
zobowiązani są do zakrywania ust 

i nosa maseczką z wyjątkiem ka-
płanów sprawujących kult”. 

Z kolei w niedużym koście-
le sióstr bernardynek może 
jednocześnie przebywać tylko  
16 osób. 

„Bądźmy roztropni co do naszej 
fizycznej obecności na Mszach 
św. oraz pogrzebach i ślubach. 
Według ostatnich decyzji (...)  
w naszym kościele może jednora-
zowo przebywać 40 osób; gdyby 
była większa liczba to można stać 
na zewnątrz z zachowaniem obo-
wiązujących wskazań co do prze-
bywania w przestrzeni publicznej” 
– poinformowała parafia pw. 
Świętego Ducha. 

W związku ze zmianami, nie 
będzie już transmisji codziennych 
mszy św. o godz. 18.00. Transmi-
towane natomiast będą dwie msze 
św. w niedziele o godzinie 8.30  
i 12.00.  aa, mwk 

magda Więcławska 
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Pogrzeb w czasie epidemii | Ograniczenia a życie

Pięć osób przy trumnie?
Ostatnie pożegnanie wpisane jest silnie w polską tradycję.  
Na pogrzeby zwyczajowo nikogo się nie zaprasza, może przyjść  
każdy, kto chce wyrazić szacunek do zmarłego lub jego rodziny.  
Informacje o pogrzebach jako nekrologi wywieszane są w miejscach 
publicznych. Jak przeżywano te pogrzeby w czasie,  
gdy mogło w nich uczestniczyć zaledwie do 5 osób?

Przypomnijmy, że po ogłosze-
niu stanu zagrożenia epidemicz-
nego wprowadzono ograniczenie 
liczby osób, które mogą się jedno-
cześnie gromadzić w kościołach 
do 50. Wraz z ogłoszeniem epi-
demii liczbę radykalnie zmniej-
szono – do zaledwie 5. Od ponie-
działku obowiązują nowe zasady, 
w którym liczba osób przebywa-
jących w kościele uzależniona jest 
od jego powierzchni. Może to być  
1 osoba na 15 mkw. Ale przez 
wiele dni było to tylko 5 osób.

– Prosimy, aby rodzina ustali-
ła, kto będzie na pogrzebie, sko-
ro są takie ograniczenia. Każdy to 
rozumie, bo choć w ograniczonej 
formie, to życie musi się toczyć 

normalnym trybem – powiedział 
nam o tym, jak starano się sobie  
z tym poradzić, ks. Adam Domań-
ski, proboszcz parafii Matki Bożej 
Nieustającej Pomocy w Łowiczu. 
Uczestnicy byli proszeni o zacho-
wanie odległości, co też czyniło 
ten pogrzeb innym. Pytany o to, 
czy ktoś odkładał z tego powodu 
pogrzeb na nieokreślony czas po 
epidemii, proboszcz powiedział 
nam, że nie zna takiego przypad-
ku. Uważa też, że nie byłoby to 
dobre rozwiązanie. 

Liczyliśmy do 50
Włodzimierz Gala, znany  

w Łowiczu miłośnik folkloru,  
14 marca pożegnał swoją mamę. 
Jej pogrzeb odbył się w Skiernie-
wicach. Spodziewali się, że chęt-
nie uczestniczyłoby w nim co 
najmniej 60 osób. Msza św. zo-
stała odprawiona w kościele Naj-
świętszego Serca Pana Jezusa na 

os. Widok. Jest on na tyle duży,  
że uczestniczące w nim osoby mo-
gły zachować między sobą bez-
pieczne odległości, ale pan Wło-
dzimierz przyznaje, że sporym 
problemem było ustalenie liczby 
osób, które zostaną zaproszone  
na konsolację – ponieważ mogło 
to być maksymalnie 50 osób.

– Godnie mamę pożegnaliśmy, 
chociaż wolelibyśmy, aby więcej 
osób mogło uczestniczyć – opo-
wiada. – Udało się nam to ogra-
niczyć, choć wolelibyśmy tego 
nie robić. Rodzina jest liczna i na-
prawdę chcielibyśmy wszystkich 
ugościć, spotkać się z nimi i po-
rozmawiać – dodaje. 

Już zaplanował, że aby zrekom-
pensować rodzinie brak większe-
go spotkania po pogrzebie, zapro-
si ją na 30-lecie swojej firmy, którą 
prowadzi z żoną. Planuje, że na 
ten radosny jubileusz zaprosi oko-
ło 60-70 osób. 

Skromnie i smutno
– Sytuacja jest taka, że wiele 

osób nie przemieszcza się – po-
wiedział nam mieszkaniec Ło-
wicza, który w tym tygodniu (20 
kwietnia) miał pogrzeb bliskiej 
osoby z rodziny. Gdy formalno-
ści z tym związane były załatwia-
ne, nie było jeszcze wiadomo,  
że będzie mogło w nich uczest-
niczyć więcej niż 5 osób. Dla-
tego też od razu zdecydowano,  
że w pogrzebie (msza św. została 
odprawiona w kaplicy na cmen-
tarzu katedralnym w Łowiczu) 
uczestniczyć będzie tylko 5 osób. 

Z pewnością więcej osób chcia-
łoby pożegnać zmarłą, ale tak czy 

owak nie byłoby to łatwe. Na przy-
kład jedna bliska osoba przebywa-
jąca za granicą miałaby problem 
z przyjazdem do Łowicza, ponie-
waż dwa razy musiałaby odbyć 
kwarantannę (po wjeździe do Pol-
ski i po powrocie do kraju, w któ-
rym mieszka), a to zajęłoby 4 ty-
godnie. 

– Szybciej i łatwiej można 
było za to załatwić wszystkie for-
malności związane z pogrzebem.  
Na pewno szybciej niż zwykle  
– ocenia jednak mężczyzna. 

Pięć osób uczestniczyło też  
w pogrzebie mamy Joanny Gał-
ki-Walczykiewicz – znanej w Ło-
wiczu instruktorki zumby, miesz-
kającej w gminie Domaniewice. 
Uroczystość odbyła się 30 marca, 
przyszli na nią sami domownicy 
– mąż zmarłej, córka, zięć i dwie 
wnuczki.

Druga córka zmarłej, miesz-
kająca w USA, nie miała możli-
wości przyjazdu do Polski nawet 
w momencie, gdy mama jeszcze 
żyła, ale jej stan był już poważ-
ny. Nie mogła więc się z nią po-
żegnać. Podobnie brat zmarłej, 
choć mieszka znacznie bliżej, bo 
w Niemczech – musiałby bowiem 
przejść 14-dniową kwarantan-
nę. Co więcej, dla każdego – jak 
opowiada pani Joanna, czas cho-
roby mamy był trudny, ponieważ 
obowiązywał zakaz odwiedza-
nia chorych w szpitalu. Najbliżsi 
byli przez to od niej odcięci. Jak 
dodaje – na szczęście żyjemy w 
małym środowisku i chyba każdy 

ma kogoś znajomego, kto pracuje  
w szpitalu, więc rodzina w taki 
pośredni sposób miała kontakt  
ze swoją żoną, mamą i babcią. 

nie przyjeżdżajcie
Wiadomość o jej śmierci, po-

żegnaniu i dacie pogrzebu prze-
kazywana była wszystkim z proś-
bą, żeby nie przyjeżdżali i nie 
uczestniczyli w tych uroczysto-
ściach – ponieważ i tak nie zosta-
ną wpuszczeni ani do kościoła, 
ani na cmentarz. Wszystkich pro-
szono jedynie o duchową obec-
ność – i najbliższa rodzina czuła 
to wsparcie. 

Joanna Gałka-Walczykiewicz 
nie ukrywa, że trudna była dla niej 
nie tylko śmierć matki, ale tak-
że to, że pogrzeb musiał być taki 
skromny i informując o nim każ-
dego musiała prosić o to, aby nie 
przyjeżdżał. 

Od razu też rodzina pani Joan-
ny zdecydowała, że gdy epidemia 
się zakończy, zostanie zorganizo-
wane spotkanie poświęcone pa-
mięci jej mamy. Rodzina i przy-
jaciele będą mieli możliwość 
uczestniczenia we mszy św. w jej 
intencji, potem razem udadzą się 
na jej grób na cmentarz, a następ-
nie spotkają się na obiedzie, aby ją 
wspominać.  

od 20 kwietnia ponownie 
w uroczystościach pogrze-
bowych może uczestniczyć 
do 50 osób.

mirka wOLSka 
-kOBierecka

mirka.wolska@lowiczanin.info

wiadomość o jej 
śmierci, pożegnaniu 
i dacie pogrzebu 
przekazywana była 
wszystkim z prośbą, 
żeby nie przyjeżdżali 
i nie uczestniczyli  
w tych uroczystościach.

Historia | zarazy w łowiczu w dawnych wiekach

Gdy pojawia się kometa... (cz. I)
W średniowieczu i kolejnych wiekach mniejsze lub większe epidemie pojawiały się i gasły cyklicznie, 
nękając miasta nawet co  kilka lat. O zarazach w Polsce czytamy w dawnych kronikach średniowiecznych. 
Łowicz nie był wyjątkiem, tu również docierało „morowe powietrze”, jak dawnej określano epidemie. 

Przyjrzyjmy się zatem jakie 
zarazy nawiedziły Łowicz na 
przestrzeni wieków. Nie ma bez-
pośrednich informacji o średnio-
wiecznych czy z początku wie-
ków nowożytnych epidemiach 
przechodzących przez Łowicz. 
Miasto musiały dosięgnąć zarazy 
w 1466 r. oraz około 1480 r., które 
przechodziły przez Polskę. Dodaj-
my, że ta ostatnia trwała trzy lata. 

W XVI wieku w latach 1541-
1544 pojawiła się zaraza „szcze-
gólnie zjadliwa”, o której mamy 
informacje, że rozwijała się w Po-
znaniu, Włocławku, Płocku, Ra-
wie i Piotrkowie. Trudno więc 
przypuszczać, by nie dosięgnę-
ła też leżącego pomiędzy tymi 
miastami Łowicza, choć brak jest 
bezpośrednich informacji o jej 
przebiegu w mieście. Kronika-
rze wspominają jednak epidemię  
o niespotykanych rozmiarach, któ-
ra rozpoczęła się w Polsce w 1571 
r., a szczyt jej przypadał na rok na-
stępny. Odnotowano, że takiego 
„powietrza srogiego” za pamięci 
ówczesnych jeszcze nie było.

Cennym „łowickim” źródłem 
o klęskach przetaczających się 
przez miasto są „Roczniki Mia-
sta Łowicza” Andrzeja Kazimie-
rza Cebrowskiego. Wspomina on 
o „wielkiej zarazie srożącej się  
w mieście i całej Polsce” na prze-
łomie XVI i XVII w. Kolejna za-
raza nastała w 1624 r. Epidemia 
ta w Łowiczu, jak zapisał Ce-
browski, „zgładziła ze świata wie-
lu obywateli”. Zaraza powtórzyła 

się w kolejnym roku oraz w 1630 
r. Jak podkreślił autor, „w wie-
lu wsiach nawet jednego żywego 
człowieka nie zostawiła”. Zanoto-
wał też, że klęskę poprzedziła ko-
meta, „znak wielkich nieszczęść, 
szczególnie zarazy i głodu”. Po-
dobnie Jan Długosz kilkakrotnie 
wspomina pojawienie się komety 
na niebie jako znak klęski, przy-
kładowo w 1472 r., po komecie 
nastała zaraza w Królestwie, któ-
rej objawami były „gwałtowne 
wymioty, pomieszanie rozumu, 
gorączka, morzyska, zimnice”. 

Wspomniana wyżej zara-
za 1630 r. przypadła w Łowi-
czu na czas prymasowania Jana 
Wężyka. Arcybiskup zaś, uni-
kając niebezpieczeństwa mo-
rowego powietrza, udał się do 
Skierniewic, a gdy i tam zaraza do-
tarła, pomieszkiwał w Chruślinie.  
W związku z epidemią nakazał 
on wydawanie poddanym żywno-
ści ze spichlerzy prymasowskich. 
Tenże prymas w swoim testamen-
cie przeznaczył fundusze na do-
raźną pomoc dla mieszkańców 
„dotkniętych klęską głodu, zarazy, 
powodzi i ognia”. Z powyższych 
funduszy często korzystali chorzy 
w wyniku epidemii.

W czasie epidemii mieszkań-
cy miasta często ukrywali się po 
okolicznych lasach, w oddali od 
wszelkich siedzib ludzkich, cze-
kając aż morowe powietrze odej-
dzie. Po epidemii 1630 r. kolejna 
przyszła w 1656 r. Jak zapisał Ce-
browski, we wrześniu tego roku 
przyszedł „mór bardzo zaraźli-
wy”. W wyniku panującej zarazy 
śmierć ponieść miało 1800 osób, 

klęskę wzmocniła śmierć głodo-
wa innych, także całe miasto, jak 
zanotował kronikarz, pozbawione 
było mieszkańców. Rok później 
ponowna zaraza w Łowiczu do-
sięgnęła również autora „Roczni-
ków”, który zmarł w październi-
ku 1658 r.

tam, gdzie ludzi 
tysiącami grzebią…
O licznych ofiarach „morowe-

go powietrza” przechodzącego 
przez miasto świadczyło funk-
cjonowanie cmentarza przy ko-
ściółku św. Leonarda. Kościół ten  
z pocz. XVI w. położony był poza 
granicami miasta, a cmentarz tam 
funkcjonujący mógł spełniać tyl-
ko funkcję cmentarza cholerycz-
nego lub dla „nieposiadających 
prawa miejskiego”, bo do 1780 r. 
tylko takie cmentarze zakładano  
za miastem. 

O „morowych” pochówkach 
zmarłych w wyniku zarazy na 
cmentarzu przy kościółku św. 
Leonarda świadczą zapisy z cza-
su fundacji kolegium pijarskiego 

w Łowiczu w 1668 r. Pierwotnie 
prymas Mikołaj Prażmowski za-
proponował utworzenie kolegium 
przy tej świątyni. Jednak pijarzy 
odmówili, powołując się na funk-
cjonujący tu szpital ubogich oraz 
cmentarz, na którym „podczas po-
wietrza ludzi wszystkich tysiąca-
mi grzebią”.

Inną pamiątką z czasów zara-
zy jest zachowany w kościele pi-
jarskim obraz Matki Bożej Peli-
kańskiej, nazwany tak, gdyż na 
jej piersi znajduje się godło miasta  
– pelikan karmiący pisklęta. 
Jest to kopia jasnogórskiej ikony  
z 1702 r. Mieli ją przynieść łowi-
czanie z pielgrzymki ekspiacyjnej 
do Częstochowy podczas panują-
cej w Polsce zarazy. W tym cza-
sie w całej Rzeczpospolitej pano-
wała epidemia dżumy zawleczona 
przez Szwedów w czasie wojny 
północnej. Zaraza trwała w Rze-
czypospolitej przez dekadę i sza-
cunkowo pochłonęła życie od 12 
od 25% całej ludności. 

Kolejna zaraza w Łowiczu wy-
buchła zapewne w 1710 r., dlatego 
też sesję kapituły łowickiej prze-
niesiono do podłowickiego Strzel-
cewa. Tam 22 października tego 
roku z nominacji arcybiskupa Sta-
nisława Szembeka przyjęto do ka-
pituły nowego kanonika Jana Ro-
licz Owsianego. 

Bernardyn z łowickiego klasz-
toru, ojciec Rafał Morowicz, od-
notował, że w 1795 r. przez Ło-
wicz i okolice przeszła zaraza. Jak 
zapisał kronikarz, w okresie od 
lutego do marca tego roku tylko 
samych żołnierzy pruskich 8 tys. 
„zmarło na zarazę, trapieni złośli-

wą gorączką”. Epidemia pochło-
nęła więcej ofiar wśród żołnierzy 
„niż od miecza”. 

Trzy lata później, w paździer-
niku 1798 r., ze względów epi-
demiologicznych wprowadzono 
zarządzenia sanitarne dotyczące 
pogrzebów i ekshumacji, zakazu-
jące przetrzymywania ciał w okre-
sie letnim w domach i kościołach 
oraz nakaz chowania zmarłych  
w ziemi na głębokości co naj-
mniej 3 łokci (ok. 2 metry). Ojciec 
Morowicz odnotowuje następnie  
w okresie wiosennym od lutego 
do kwietnia 1800 r. zarazę między 
ludźmi, w wyniku której „wiele 
było zgonów”. Zapisał również, 
że zaraza panowała wśród bydła 
w gospodarstwach łowickich.

W pierwszej połowie XIX w. 
kilka epidemii cholery przeszło 
przez Łowicz. Pierwsza zosta-
ła zawleczona ze wschodu przez 

Rosjan tłumiących powstanie li-
stopadowe w 1831 r. Brak jest 
większych informacji o tej epide-
mii. Jednak uwzględniając funk-
cjonowanie szpitala na 500 łóżek,  
a mimo to zajęcie na lazaret domu 
księży pijarów, świadczyć to może 
o bardzo dużej liczbie rannych  
w walkach powstańczych lub licz-
bie chorych w wyniku wspomnia-
nej epidemii. Zmarłych w wyni-
ku epidemii chowano wówczas  
na cmentarzu przy ul. Listopa-
dowej, na tzw. Górach Szubie-
nicznych. Wcześniejszy cmentarz 
choleryczny przy kościele św. Le-
onarda został zamknięty w 1820 r.

epidemie a jarmarki
Jednak już od 1847 r. przez 

dwa lata panowała kolejna epide-
mia cholery. Przyczyną wybuchu 
epidemii był panujący brud i ubó-
stwo. Na terenie Królestwa zmarło 
blisko 50 tys. osób. Cholera miała 
zostać przywleczona do Łowicza 
podczas jarmarku przez kupców 
rosyjskich i stąd rozprzestrzeni-
ła się na sąsiednie miejscowości. 
Swoje piętno odcisnęła również 
w Łowiczu. Pamiątką po tej epi-
demii cholery jest kapliczka św. 
Rocha na Bratkowicach odsłonię-
ta 29 grudnia 1852 r. staraniem ks. 
Jana Śliwowskiego – proboszcza 
parafii Świętego Ducha. 

Na kapliczce znajduje się do 
dziś tabliczka o treści „Boże, któ-
ryś Rochowi Świętemu udzielał 
łaskę uwalniania od chorób ciała  
i duszy do jego przyczyny się uda-
jących spraw, abyśmy Go zawsze 
w tych naszych potrzebach mieć 
mogli przez Chrystusa Pana Na-
szego. Amen. Ta statua na podzię-
kowanie Bogu ocalenia w czasie 
grasującej cholery r. 1847 przez 
Obywateli Przedmieścia Bratko-
wice r. 1852 wystawiona”. W dniu 
19 września tego samego roku 
przy ul. Świętoduskiej, w okoli-
cach dzisiejszego parku Mickie-
wicza, stały trzy krzyże, z których 
jeden poświęcony został ofiarom 
epidemii cholery.  cdn.

zDziSław kryściak

Informacja o fundacji  
na kapliczce św. Rocha
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Kapliczka św. Rocha z 1852 r.
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PuNKtY PRzYJmoWANIA oGŁoSzEń DRoBNYCH Do „NoWEGo ŁoWICzANINA”: BIuRo oGŁoSzEń ŁoWICz, Ul. PIjARSKA 3A; BEDNARY, SKleP P. PAPIeRNIK 24A; BoBRoWNIKI 27, SKleP P. PAcleR; BoLImóW, Ul. fARNA 1 SKleP 
„ewA”, P. PAPIeRNIK; DomANIEWICE, Ul. GłówNA 26, SKleP P. jAKUbIAK; GąGoLIN PoŁuDNIoWY, SKleP „KOS”; IŁóW: Pl. RyNeK STAROmIejSKI 21; SKleP P. PAPIeROwSKIeGO; KIERNozIA, RyNeK KOPeRNIKA, KIOSK P.  weSOłOwSKIej; 
KoCIERzEW PóŁNoCNY: SKleP „NA PółNOcNym” KuRABKA 17A, SKleP P. TOPOlSKIej; ŁoWICz, OS. bRATKOwIce, KIOSK lOTTO; ŁYSzKoWICE, SKleP „DUeT”, Ul. GmINNA 6; NIEBoRóW, Al. leGIONów POlSKIch 18, SKleP P. fIGATA;  
NoWA SuCHA 22, SKleP P. SIewIeRy; oStRóW 20, SKleP P. bejDy; oSmoLIN: Ul. RyNeK 2, SKleP P. SeRwAch; Ul. RyNeK 19, SKleP SPOżywczO-PRzemySłOwy; PSzCzoNóW 147, SKleP P. lIPIńSKIeGO; SANNIKI, Ul. wARSzAwSKA 183,  
SKleP P. OlKOwIcz; SoBotA, Pl. zAwISzy czARNeGO 12, SKleP P. bIńczAK; StACHLEW 113A, SKleP P. wIeRzbIcKIej; StARY DęBSK 6A, SKleP SPOżywczO-PRzemySłOwy, ŚLESzYN, Ul. GóRNA 5,SKleP P. mączyńSKIej;  
zAWADY 67, SKleP P. SOKAlSKIej; zŁAKóW BoRoWY 139A, SKleP P. PIecKI;

„WIEŚCI z GŁoWNA I StRYKoWA”: BIuRo oGŁoSzEń GŁoWNo, Ul. łOwIcKA 40; GŁoWNo, Ul. bIelAwSKA 3, SKleP wIelObRANżOwy; DmoSIN 1: PIeKARNIA bOżeNA, KRzeSzewSKA; StRYKóW: STARy RyNeK 1;  Ul. cmeNTARNA 12.

„NoWY ŁoWICzANIN” WYDANIE DLA żYCHLINA I oKoLIC”: BEDLNo 28 SKleP mINI-mAG; DoBRzELIN SKleP „mAGDA”, Ul. wł. jAGIełły; PACYNA, Ul. TOwAROwA 4, SKleP P. m. DURKI; PLECKA DąBRoWA, SKleP „mONIKA”;  
PoDCzACHY 16, SKleP SPOżywczO-PRzemySłOwy; ŚLESzYN, Ul. GóRNA 5, SKleP P. mączyńSKIej; żYCHLIN, Ul. 29 lISTOPADA 28, SKleP SPOżywczO-PRzemySłOwy.

WYDAWCA I REDAKCJA NIE PoNoSzą oDPoWIEDzIALNoŚCI zA tREŚć oGŁoSzEń I REKLAm oPuBLIKoWANYCH zGoDNIE z ARt. 36 uStAWY  z DNIA 26.01.1984 R. „PRAWo PRASoWE”

samochodowe
kupno

 Skup aut, całe i uszkodzone, 
tel. 604-191-186.

sprzedaż
 AUDI A3, 1,9 TDI, 2000 rok, 4900zł, 

tel. 602-584-266.

 Vw Golf IV, 2000 rok, 
tel. 666-046-328.

 bmw 318D, 2004 rok, 6.900 zł,  
w rozliczeniu mogę przyjąć mniejszy, 
tel. 604-706-309.

 bmw 320 D, 2007 rok, 
tel. 668-594-262.

 DAIhATSU Sirion, 1.3, 2007 rok, 
tel. 606-348-077.

 fIAT brava gaz, 1999 rok, hak, 
przegląd do lipca, opłata do lipca,  
2.200 zł do negocjacji, tel. 501-040-082.

 fIAT Panda, 1.1, 2009 rok, 
tel. 606-348-077.

 fORD focus, 1.6, 2005 rok, 
tel. 501-806-907.

 hONDA civic, 1.4 16V, 2005 rok, 
bogate wyposażenie, atrakcyjna cena, 
tel. 513-375-786.

 hONDA cRV, 2012 rok, 
tel. 668-594-262.

 mAzDA Demio, 1.3 16V, 2001 rok, 
bordo metalik, I właściciel, 90.000 km, 
stan rewelacyjny, tel. 513-375-786.

 NISSAN Almera Tino, 2.2 DI, 2002 
rok, srebrny metalik, 5-drzwiowy, 
tel. 606-850-194.

 OPel Astra I, 1998 rok, 
tel. 669-419-342.

 OPel Astra III, 1.4, 2005 rok, 
tel. 606-348-077.

 OPel corsa, 1.3D, 2011 rok, 
klimatyzacja, 11.900 zł, w rozliczeniu 
mogę przyjąć tańszy, tel. 513-375-786.

 OPel Vectra c GTS, 1.9 TDI, 
2009 rok, skrzynia „6”, 13.200 zł, 
tel. 513-375-786.

 ReNAUlT clio, 1.4b, 2002 rok, 
tel. 606-348-077.

 ReNAUlT clio, 2013 rok, 130.000 km, 
3-drzwiowy, tel. 509-853-390.

 ReNAUlT megane, 1.9 TDI, 2007 rok, 
kombi, 131 Km, tel. 792-931-678.

 ReNAUlT megane, 1.4 16V, 2000 
rok, w oryginale, bezwypadkowy, 
stan rewelacyjny, cena atrakcyjna, 
tel. 604-706-309.

 TOyOTA Avensis, 2.0 diesel, 2006 rok, 
tel. 607-701-177.

 TOyOTA Avensis, 2.0 D-4D, 2006 
rok, wersja D-cat, atrakcyjna cena, 
możliwość zamiany na mniejszy, 
tel. 604-706-309.

 TOyOTA Avensis, 2.0 D-4D, 2006 
rok, wersja D-cat, atrakcyjna cena, 
możliwość zamiany na mniejszy, 
tel. 604-706-309.

 TOyOTA yaris, 1.3, 2013 rok, 
tel. 535-809-983.

 TOyOTA yaris, 1.3, 2008 rok, 
cena atrakcyjna oraz 1.0, 2003r, 
tel. 513-375-786.

 VOlVO S40, 2.0D, 2005 rok, 
czarny metalik, bogato wyposażony, 
tel. 513-375-786.

 Vw foks, 2006 rok, tel. 604-750-879.

 Vw Golf IV, 1.9 TDI, 2001 rok, 5500zł, 
tel. 602-584-266.

 Vw Passat kombi, 1.9 TDI, 2003 
rok, bogato wyposażony, 6.800 
zł, (w zamianie przyjmę mniejszy), 
tel. 513-375-786.

 Vw Polo, 1.4, 2009 rok, 11.700 zł, 
tel. 513-375-786.

 Vw T4, 2.5, 1996 rok, 9-osobowy, 
tel. 609-846-316.

inne
 Klucze samochodowe, piloty, stacyjki, 

Głowno, tel. 606-319-335.

 Opony, felgi z Niemiec, hurtownia. 
Największy skład w rejonie, klimatyzacja, 
mechanika. bratoszewice, ul. łódzka 
28, www.opony-gaweda.pl, tel. (42) 719-
63-08, tel. 505-151-701.

 Sprzedam alufelgi 16 Vectra, 
tel. 693-652-261.

 Sprzedam felgi 16 na bliźniak, 
tel. 608-613-658.

 Sprzedam fotel samochodowy, 
tel. 782-114-266.

 Nowe opony 185x65R15, 500zł, 
tel. 602-584-266.

 Kupię koła do żuka i Syrenki, 
tel. 692-465-143.

motorowe
kupno

 Stare motocykle, części, 
tel. 513-185-357.

nieruchomości
kupno

 Kupię ziemię, gm. łyszkowice  
i okolice, tel. 502-602-463.

 mieszkanie, dom, działkę Głowno-
łowicz kupię, tel. 606-319-335.

sprzedaż
 Dom z oficyną, Głowno,  

tel. 784-391-049, 666-865-844.

 Działka 1,22 ha, zielkowice I, 
tel. 609-106-174.

 Działki budowlane, ul. łowicka, 
mysłaków, tel. 666-337-808.

 Sprzedam gospodarstwo 4 ha 
z budynkami, wola lubiankowa, 
tel. 721-075-171.

 Dwa pokoje Stary Rynek, stan idealny, 
tel. 695-596-009.

 Sprzedam mieszkanie II piętro 
48mkw., tel. 791-768-666.

 ziemia złaków, tel. 692-101-989.

 Sprzedam mieszkanie 73 mkw., 
osiedle bratkowice, 1 piętro, 
tel. 661-800-516.

 Sprzedam działki budowlane 
Strzelcew: 1300 mkw., oraz 3 działki 
po około 900 mkw., tel. 501-213-061, 
501-213-062.

 ziemia 3 ha IV, V klasa 16.000 zł/h, 
chruślin, tel. 695-248-808.

 ziemia 2,5 h II, III klasa 40.000 zł/h, 
chruślin, tel. 695-248-808.

 budynki gospodarczo-magazynowe, 
chruślin, tel. 695-248-808.

 Gospodarstwo 9 h chruślin, 
tel. 695-248-808.

 Sprzedam działkę na zielkowicach 
1000 mkw., tel. 602-504-924.

 budynki gospodarcze z ziemią 
lub bez (5,60 ha), emilianów 20, 
tel. 885-277-259.

 Sprzedam posiadłość, wyskoki, 
tel. 884-966-566.

 Działka budowlana 13 arów;  
Plecka Dąbrowa; przy trasie, media, 
prąd, woda, tel. 604-529-656.

wynajem
 Do wynajęcia lokal 160 mkw.  

w pawilonie: róg warszawskiej  
i Dworcowej, łowicz, tel. (46) 837-42-46, 
tel. 605-578-502.

 wynajmę mieszkanie 78 
mkw., łowicz, Podrzeczna 14, 
tel. 603-397-250.

 Pokój Starzyńskiego, 
tel. 692-101-989.

 wynajmę lokal użytkowy 70 mkw.,  
ul. zduńska, tel. 607-442-383.

 wynajmę lokal użytkowy 50 mkw, 
ogrzewanie gazowe, ul. zduńska, 
łowicz, tel. 607-442-383.

 Oddam w dzierżawę 2 h ziemi, 
Głowno, tel. 699-939-986.

 wynajmę mieszkanie 2-pokojowe, 
centrum łowicza, tel. 504-011-161.

 wynajmę lub sprzedam mieszkanie 
48 mkw, I piętro, os. marii Konopnickiej, 
tel. 697-040-161.

 Dwupokojowe mieszkanie 
do wynajęcia, centrum łowicza 
(możliwość wynajęcia jednego pokoju), 
tel. 785-584-900.

 Dom do wynajęcia dla firmy, okolice 
Głowna, tel. 723-449-143.

 Pokój z kuchnią dla pracowników 
centrum Głowna, tel. 723-449-143.

 wynajmę mieszkanie Głowno,  
ul. Sikorskiego, tel. 502-281-503.

kupno różne
 bagnety, monety, medale, pocztówki, 

starocie, tel. 606-941-752.

sprzedaż różne
 Sprzedam krzesła do renowacji, 

tel. 669-325-029.

 Kręgi, pokrywy, przepusty, płytki 
chodnikowe w kolorze,  
tel. 531-467-981.

 Drewno kominkowe, opałowe 
(workowane). Skrzynki uniwersalki, 
jedynki, klepki. Producent, 
tel. 501-658-261.

 Drewno kominkowe, opałowe, 
tel. 504-257-615.

 Piasek płukany, pospółka, żwiry, 
podsyp, transport, tel. 600-895-026.

 Drewno opałowe, tel. 798-877-090.

 Sprzedam laptop, tel. 698-152-394.

 Drewno opałowe, obciążnik  
do ciągnika, tel. 791-391-697.

 Słupki do ogrodzenia, 
tel. 693-652-261.

 Skrzynki uniwersalki I, 
tel. 662-142-726.

 Sprzedam rower dla dziecka 8-9 lat 
cena 150 zł, tel. 605-470-435.

 Overlock, stębnówka, tel. 602-451-341.

 Tanio meble młodzieżowe, dwa 
rowery górskie, tel. 606-634-729.

 Używany piec na ekogroszek Defro, 
stan bdb, zakupiony 2014 rok może 
ogrzać 210 mkw., pracował tylko w 
okresie zimowym, tel. 793-018-796.

 łubianki plastikowe mało używane 
2 zł/sztuka, okno plastikowe używane 
rozm. 145x200 białe, tel. 787-982-333.

 Dwukółka, trajzega, silnik, dwie topole, 
tel. 736-702-052.

 Sprzedam rower górski, 
tel. 608-613-658.

 Stihl 0,26, 800zł, tel. 602-584-266.

 Prostownik do ładowania 
wózka akumulatorowego, 500zł, 
tel. 602-584-266.

 wyprzedaż maszyn szwalniczych 
do szycia masek, tel. 603-641-489.
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 Sprzedam 2 opony 155/80 R13, 
tel. 513-823-491.

 Traktorek do koszenia trawy muray  
z kosą, tel. 513-491-379.

 Sprzedam agregat prądotwórczy  
20 kw, tel. 601-459-309.

 Sprzedam spawarki migomag 25A  
i Tig 200A, tel. 601-459-309.

 Sprzedam urządzenia warsztatowe 
samochodowe, tel. 601-459-309.

 Sprzedam ładowarki teleskopowe, 
tel. 605-884-584.

 Perkusja elektroniczna hayman 
DDz03+, używana, tel. 661-221-935.

 Oddam ziemię glinę,  
tel. 733-811-076.

praca
dam pracę

 zatrudnię osobę do serwisu opon 
na stanowisko mechanik-wulkanizator, 
bratoszewice, dobre warunki, 
tel. 505-151-701.

 zatrudnię dekarzy lub pomocników, 
okolice Dmosina, tel. 609-846-316.

 zatrudnię kierowców C+E  
w transporcie międzynarodowym, 
chłodnie, izotermy,  
tel. 601-720-805.

 Przyjmę do pizzerii w łowiczu 
barmankę oraz pomoc kuchenną, 
tel. 504-859-387, 885-353-500.

 Przyjmę do pracy na stację 
demontażu pojazdów (rozbiórka aut). 
cV: łowicz, Armii Krajowej 14 (Skup 
złomu).

 Przyjmę do pracy na skup złomu cV: 
Armii Krajowej 14.

 Przyjmę do pracy biurowej panią  
do 35 lat. cV: Skup złomu, łowicz, 
Armii Krajowej 14, tel. 503-347-734.

 Przyjmę do pracy w ochronie 
ze specjalnym orzeczeniem 
niepełnosprawności w stopniu lekkimi 
umiarkowanym, tel. 606-824-699.

 zatrudnię traktorzystę, 
tel. 695-052-735.

 Przyjmę do pracy w charakterze 
portiera/sprzątaczki, tel. 512-098-358.

 zatrudnię pracowników na budowę, 
tel. 783-997-688.

 zatrudnię murarzy, Stryków, 
tel. 603-872-901.

 zatrudnię tynkarza do tynków 
maszynowych oraz pomocnika 
z doświadczeniem, wysokie 
wynagrodzenie, tel. 695-843-743.

 Kupię i zlecę montaż ogrodzenia 
panelowego z bramą, furtką, 
tel. 501-074-060.

 firma Krolux zatrudni do prac 
torowych. Atrakcyjne wynagrodzenie, 
dzwonić 9-13, tel. 668-391-722.

 zatrudnię do prac polowych, 
664-173-486.

 zatrudnię spawacza blisko łowicza, 
tel. 603-061-839.

 zatrudnię do zbioru truskawek  
z końcem maja. Okolice Rybna. zarobki 
do uzgodnienia. możliwość noclegu., 
tel. 607-609-762.

 zatrudnię do pracy w tartaku- 
produkcja palet. bełchów,  
ul. Piaskowa 3A. Umowa o pracę, dobre 
wynagrodzenie., tel. 698-628-834.

 zatrudnię szwaczkę do szycia odzieży. 
Praca 10 km od łowicza,  
tel. 889 -894-203.

 Przyjmę do dociepleń budynków, 
tel. 507-458-670

szukam pracy
 Podwójna obsada c+e poszukuje 

pracy na chłodnie od zaraz hiszpania-
Pl, tel. 605-470-435.

remontowo-
budowlane
usługi

 Wylewki agregatem, 
tel. 698-480-048.

 Stawianie, renowacja kominów, 
wylewki, tel. 739-021-981.

 Tynki tradycyjne, z piaskiem 
kwarcowym, wylewki, solidnie, 
tel. 501-931-961.

 Usługi minikoparką, przeciski kretem, 
tel. 668-591-725.

 Remonty wykończenia od A-z, 
tel. 739-021-981.

 Tynki maszynowe,  
tel. 796-954-454.

 Tynki maszynowe profesjonajne, 
wylewki, tel. 604-144-668.

 Układanie kostki brukowej, 
tel. 667-837-817.

 cyklinowanie, polerowanie, 
tel. 501-249-461.

 Układanie kostki brukowej, opaski 
wokół nagrobków, tel. 667-189-380.

 Tynki, tel. 575-661-940.

 Brukarstwo, tel. 791-306-104.

 Usługi kruszarką (rozbiórki), 
przesiewaczem, walcem, ładowarką, 
koparko-ładowarką, koparką 
gąsiennicowa, wywrotką, transport 
maszyn budowlanych, rolniczych, 
tel. 693-565-564.

 Układanie kostki brukowej, 
tel. 605-565-647.

 Ogrodzenia panelowe, metalowe, 
siatki, betonowe, łupane, bramy, 
furtki, balustrady, wiaty, fundamenty, 
tel. 798-877-090.

 Usługi koparko-ładowarką, usługi 
wywrotką, 15 ton, tel. 784-464-959.

 malowanie, tel. 514-347-542.

 Dachy, pokrycia dachowe, 
konstrukcje, obróbki, tel. 609-846-316.

 Usługi budowlane, docieplenia, 
tel. 572-947-448.

 Usługi minikoparką, wywrotka  
do 3,5 tony, tel. 608-632-134.

 bramy garażowe, wrota, drzwi, 
ogrodzenia, bramy, montaż ogrodzeń, 
tel. 506-771-822.

 tynki tradycyjne, mułkowane, 
murowanie, tel. 725-668-616.

 Brukarstwo, tel. 579-243-494.

 wylewki maszynowe, tel. 517-032-915.

 Ogrodzenia - montaż, tel. 606-303-471.

 Wylewki agregatem, mixokret, 
tel. 513-985-412.

 Docieplenia budynków, 
murowanie, tel. 513-985-412.

 Docieplenia budynków, elewacje, 
glazura, terakota, adaptacja poddaszy, 
kompleksowe wykończenia wnętrz. 
fVAT, tel. 606-737-576.

 budowa domów jednorodzinnych 
od podstaw, garaży, ogrodzeń. Płytki, 
tel. 603-249-121.

 Podłogi drewniane, parkiety: 
układanie, cyklinowanie, polerowanie, 
lakierowanie, olejowanie. Schody: 
renowacja. Profesjonalnie, solidnie, 
tel. 733-552-113, 601-378-677.

 Docieplenia budynków, 
tel. 608-380-169.

 Docieplanie budynków, elewacje, 
struktury: agregatem. Tanio, szybko, 
solidnie, tel. 607-612-176.

 malowanie, gipsowanie, tapetowanie, 
panele, płyta G/K, wykańczanie 
poddaszy, tel. 535-466-501.

 usługi koparką, koparko-
ładowarką, wywrotką, ziemia, piach, 
żwir, tel. 506-271-866.

 Usługi koparką, koparko-ładowarką, 
rozbiórki, wyburzenia budynków, 
kopanie stawów, tel. 721-771-517.

 Układanie kostki brukowej, prace 
brukarskie, odwodnienia budynków, 
zakładanie trawników, tel. 782-452-548.

 Okna: naprawa, regulacja, 
tel. 609-135-411.

 wykończenia wnętrz, remonty, 
tel. 532-115-111.

 Układanie płytek, remonty, 
tel. 666-152-315.

 Dachy, elewacje. Szybko, tanio,  
8% VAT, tel. 502-859-742.

 Tynki pod pacę, tanio, 
tel. 510-300-753.

 Tynki, remonty, docieplenia, tanio, 
tel. 573-172-175.

 montaż pokryć dachowych, 
blachodachówka termozgrzewalna, 
tel. 515-236-149.

 malowanie dachów i wnętrz, 
tel. 519-356-788.

 malowanie, gipsowanie, panele 
podłogowe, tel. 790-294-337.

 cyklinowanie bezpyłowe, 
tel. 504-960-515.

 malowanie elewacji, 
tel. 607-168-196.

 budowa, rozbudowa domów i innych 
budynków, ogrodzenia, kominy, klinkier, 
tel. 607-817-492.

 Adaptacja poddaszy, ścianki, sufity 
G/K, malowanie, gładzie, glazura, 
terakota, tel. 792-781-446.

 Usługi minikoparką i wywrotką, 
przyłącza wodno-kanalizacyjne, piach, 
żwir 3 tony, tel. 508-175-031.

 Remonty, glazura, 
terakota, gładzie, malowanie, 
tel. 721-108-965.

 Układanie kostki brukowej, 
tel. 531-020-043.

 Gładzie, malowanie, tel. 796-334-745.

 Dachy: profesjonalnie, papa 
termozgrzewalna, malowanie, 
smarowanie, rynny, gwarancja!, 
tel. 735-300-550.

 firma,Almax” wykonuje prace 
wykończeniowo remontowo budowlane 
w pełnym zakresie, solidnie, 
tel. 662-636-878.

sprzedaż
 extra czarna ziemia ogrodowa, 

po obróbce mechanicznej, 
tel. 601-239-779.

 żwir (kamień) 16-35 mm do ogrodu, 
odwodnień i drenażu, Kopalnia 
maurzyce, tel. 601-239-779.

 Sprzedaż piasku, kruszyw, ziemi 
ogrodowej sortowanej, tel. 693-565-564.

usługi 
instalacyjne

 Anteny, telewizory naprawa, 
tel. 791-210-176.

 Usługi hydrauliczne: kompleksowo. 
Przeciski podziemne, przyłącza 
wod.-kan., usługi koparko-ładowarką, 
oczyszczalnie przydomowe, również 
jako podwykonawca, tel. 601-379-355.

 hydraulika kompleksowo, 
tel. 601-818-310.

 Fotowoltaika, tel. 727-534-450.

 Przyłącza wodno-kanalizacyjne, usługi 
minikoparką, tel. 535-466-501.

 Drobna hydraulika, biały montaż, 
tel. 535-466-501.

  Instalacje elektryczne, montaż, 
naprawa, przeróbki, tel. 532-176-029.

usługi inne
 wycinka drzew, usługi podnośnikami 

koszowymi 27-metrowymi, 
tel. 668-591-725.

 Okna: naprawa, regulacja, 
tel. 609-135-411.

 Rozdrabnianie gałęzi, wycinka drzew, 
zakrzaczeń, koszenie traw i prace 
ogrodnicze, tel. 667-732-751.

 Usuwanie/frezowanie pni po ściętych 
drzewach, tel. 506-660-095.

 Kamaz - przewóz: piasek, żwir, ziemia, 
itp., tel. 784-464-959.

 masz problem z komputerem: 
zadzwoń., tel. 504-070-837.

 cięcie drzew niebezpiecznych, 
pielęgnacja zieleni i ogrodów, 
tel. 782-718-483.

 Pranie dywanów i tapicerki meblowo-
samochodowej w zakładzie i u klienta, 
tel. 501-431-978.

 Instalacje fotowoltaiczne, 
tel. 727-534-450.

 Okna: naprawa, regulacja, 
tel. 609-135-411.

 Naprawa telewizorów, łowicz 
Topolowa 19, tel. (46) 837-70-20, 
tel. 728-227-030.

 Wycinka drzew,  
tel. 696-008-528.

matrymonialne
 Poznam Panią, miłą szczupłą, wiek 

średni sms, tel. 606-735-889.

 Poznam kobietę do miłych spotkań, 
tel. 781-196-232.

 Poznam zadbaną dziewczynę  
do związku, tel. 782-140-763.

nauka
 Prace dyplomowe, licencjackie, 

magisterskie - pomoc. Przepisywanie 
tekstów, nagrań (wykłady, wywiady)  
i inne, tel. 794-060-711, łowicz.

 matematyka, tel. 791-802-482.

 matematyka, tel. 601-303-279.

rolnicze – kupno
płody rolne

 Kupię zboża,  
tel. 508-471-814.

 Kupię każde zboże, odbiór własnym 
transportem, tel. 783-112-512.

 Kupię zboże, tel. 693-157-117.

 Skup zbóż paszowych:  
jęczmień 710 zł, pszenżyto 650 zł, 
pszenica 800 zł, transport/załadunek, 
leśniczówka k/Soboty,  
tel. 505-406-917.

 Kupię kilka ton mieszanki zbożowej, 
tel. 600-623-430.

 Kupię zboże,  
tel. 603-945-983.

 Kupię zboże paszowe, 
tel. 668-478-617.

hodowlane
 Skup macior, knurów, trzody 

chlewnej. Wysokie ceny, 
tel. 603-711-760.

maszyny
 Kupię każdego bizona oraz inne 

kombajny mogą być do remontu, 
tel. 602-522-478.

 Kupię c-328, c-330, c-360, c-355, 
c-380, mTz, mf-255, T-25 władimirec 
bez dokumentów, do remontu, 
tel. 502-939-200.

 Koła wąskie c-330, tel. 693-698-352.

inne
 Sprzedam zbiornik na mleko  

330 litrów, tel. 608-691-072.

rolnicze - 
sprzedaż
płody rolne

 Sprzedam kukurydzę, 
tel. (46) 837-14-61.

 Kapusta kwaszona, ogórki kiszone, 
hurt, detal, fVAT, tel. 508-194-191.

 Pszenżyto, pszenica, tel. 662-665-605.

 Sprzedam słomę, siano duże belki  
ze stodoły, tel. 665-664-174.

 Kapusta kwaszona, ogórki kiszone, 
hurt, detal, fVAT, tel. 508-194-191.

 Słoma duże bele, okolice łyszkowic, 
tel. 513-184-091.

 Sprzedam żyto, świeryż II, 
tel. 662-585-814.

 Sprzedam żyto, pszenżyto, 
tel. 695-027-515.

 Sprzedam zboże żyto, owies, 
pszenżyto, tel. 691-753-392.

 Sprzedam żyto i owies paszowy, 
Urbańszczyzna, tel. 513-681-310.

 Sprzedam słomę okrągłe belki, 
okolice Głowna, tel. 504-985-644.

 wydzierżawię 3 ha łąki, 
tel. 570-980-770.

 Pszenżyto, pszenica, mieszanka, 
tel. 669-419-342.

 Pszenżyto, tel. 668-162-199.

 Pszenica, mieszanka, 
tel. 723-030-883.

 Pszenżyto, tel. 697-508-177.

 Sadzeniaki, tel. 607-237-533.

 Sprzedam pszenżyto, 
tel. 793-497-528.

 Sprzedam łubin słodki, 
tel. 733-067-051.

 Sprzedam 3 tony żyta i 3 tony 
pszenżyta w workach po 25 kg, 
tel. 787-436-230.

 Sprzedam żyto, pszenżyto, 
tel. 605-657-256.

 Sprzedam ziemniaki,  
tel. 502-764-762.

 żyto z pszenżytem, wyka, 
tel. 602-689-205.

 Sprzedam ziemniaki michalina żółte 
15 kg worki 18 zł, tel. 508-194-191.
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 Pszenica ozima,  
tel. 663-074-485.

 Sprzedam zboże, tel. 660-117-565.

 Siano, słoma: baloty, kostka, bednary, 
tel. 667-380-523.

 Sprzedam sadzeniaki lORD 
łyszkowice, tel. 691-807-625.

 ziemniaki do sadzenia i jadalne, 
tel. 696-604-979.

 Sprzedam zboże, tel. 602-387-024.

 Sprzedam pszenicę ozimą, około 5 
ton, tel. 600-608-287.

 Słoma w belach, pszenżyto 21 ton, 
tel. 697-693-656.

 Siano, Głowno, tel. 609-251-962.

 Sprzedam słomę, Łaźniki, 
tel. 788-934-923.

 Siano kostka, tel. 664-515-620.

 Sprzedam ziemniaki jadalne i 
drobniejsze, pory, buraczek jadalny i 
paszowy, tel. 535-606-333.

 Siano, pszenżyto, Klewków 30.

 czosnek, tel. 506-299-410.

 Sprzedam bób, tel. 608-613-658.

 Sprzedam pszenicę, tel. 695-684-362.

 Sprzedam przenicę i jęczmień, 
tel. 512-179-465.

 Słoma baloty, tel. 533-928-614.

 Słoma (baloty) ze stodoły, Guźnia, 
tel. 880-918-256, 889-910-333.

 Sprzedam ziemniaki, tel. 792-235-440.

 Sprzedam żyto, tel. 604-973-885.

 Sprzedam ziemniaki Tajfun kaliber 
35-50, tel. 508-132-773.

 żyto hybrydowe, ok. 15 ton, tel. 600-
623-430, żychlin.

 Sprzedam żyto, tel. 600-916-962.

 Sprzedam pszenżyto 6 ton, 
tel. 518-534-725.

 Sprzedam ziemniaki sadzeniaki lordy, 
Denary, Irga, tel. 732-797-792.

 Sprzedam pszenżyto, 
tel. 730-220-840.

 ziemniaki Tajfun, tel. 782-072-806.

 żyto, pszenica, słoma, 
tel. 695-068-710.

 żyto, pszenżyto, Niespusza - wieś, 
tel. 607-370-606.

 Pszenżyto, słoma ,  
tel. 788-278-657.

 Sprzedam siano belowane, 
tel. 727-634-873.

 Sprzedam ziemniaki na paszę, 
tel. 509-324-542.

 Gryka, kukurydza, owies, pszenica, 
pszenżyto, mieszanka, jęczmień, słoma, 
tel. 506-115-015.

 Sprzedam słomę prostą, 
tel. 667-607-524.

 Pszenżyto, tel. 784-621-588.

 Sprzedam ziemniaki paszowe, 
tel. 787-417-558.

 Sprzedam zboże paszowe, 
tel. 668-478-617.

 Słoma baloty, tel. 661-221-935.

 Pszenżyto, tel. 661-221-935.

 żyto, tel. 512-544-156.

 Sprzedam pszenżyto, 
tel. 793-701-024.

 ziemniaki sadzeniaki Tajfun, 
tel. 500-296-373.

 Owies, tel. 731-993-174.

 Pszenżyto, gmina Dmosin, 
tel. 604-871-975.

 Sprzedam j truskawki- Graneroza, 
Roksana, Gigant, tel. 609-165-855.

 Sprzedam słomę i siano w belach 
120x120 ze stodoły oraz mieszankę, 
tel. 661-251-354.

 Sprzedam nasiona bobu bizon, cena 
12zł/kg, tel. 607-609-762.

 Sprzedam ziemniaki jadalne żółte 
Denary, 2 tony, tel. 725-700-677.

 Sprzedam ziemniaki Tajfun (żółte) 
wielkości sadzeniaka oraz jadalne, 
tel. 600 912 390.

hodowlane
 jałówka wysokocielna, 

tel. 782-547-693.

 Drób ozdobny, nioski, kaczki, indyki, 
perliczki, tel. 726-121-861.

 młode kury nioski, perliczk, 
indyczki, kaczki, gęsi i przepiórki, 
tel. 726-121-861.

 Sprzedam jałówki wysokocielne, 
tel. 664-748-795.

 jałówka hf, wycielenie 27kwietnia, 
tel. 692-665-650.

 jałówka termin wycielenia 27 maja, 
tel. 515-848-990.

 jałówki cielne 5 szt z pod kontroli 
użytkowości mlecznej, wycielenie maj, 
tel. 602-512-587.

 Sprzedam cielaki, tel. 725-402-590.

 Tanio sprzedam jałówkę na samym 
ocieleniu hf, tel. (46) 838-12-12, 
tel. 668-551-389.

 Sprzedam gołębie, tel. 504-498-419, 
666-104-448.

 Sprzedam jałówkę wycielenie 
10 maj, Grzybów, gmina żychlin, 
tel. (24) 285-96-01.

 Sprzedam jałówkę wysokocielną, 
wycielenie 9 maj, tel. 881-695-355.

 Sprzedam jałówki cielne 25 kwiecień, 
tel. 732-797-792.

 Sprzedam cielaka, tel. 607-389-802.

 Sprzedam jałówkę na wycieleniu, 
tel. 662-704-278.

 Sprzedam byczki, tel. 511-611-296.

 Sprzedam jałówkę cielną 
Simental, termin wycielenia 15 maja, 
tel. 600-287-313.

 Sprzedam jałówkę wysokocielną, 
tel. 881-858-358.

 Sprzedam prosiaki, tel. 516-242-659.

 Sprzedam 3 duże jałówki na 
wycieleniu. wycielenie po 15 maja, 
tel. 721-296-923.

 Krowy, jałówki wysokocielne 
likwidacja stada, tel. 506-333-504.

 Sprzedam jałówkę cielną 6 miesięcy, 
tel. 601-533-397.

 Prosiaki, tel. 697-049-235.

 Sprzedam jałóweczkę, 
tel. 887-614-924.

 Duże jałówki na wycieleniu, 
tel. 606-438-323.

 Sprzedam cielaki małe, 
tel. (46) 838-25-79.

 Sprzedam 2 jałówki na wycieleniu  
19 maj, tel. 667-069-481.

 Sprzedam jałówkę cielną, 
tel. 730-816-171.

 Sprzedam jałówkę wysokocielną, 
byczki, tel. 511-111-860.

 Sprzedam jałówkę i krowę na 
wycieleniu, likwidacja, tel. 516-554-451.

 Sprzedam prosięta, sztuk 12, 
miejscowość wszeliwy, tel. kon. 
509-905-775.

 Sprzedam prosięta, tel. 607-150-316.

 Sprzedam jałówki wysokocielne, 
wycielenia maj, sztuczna inseminacja, 
tel. 782-325-311.

maszyny
 Kupię kombajn (bolko, Anna, Karlik), 

sadzarkę, cyklop, troll, rozrzutnik, 
glebogryzarkę, kopaczkę, inne, 
tel. 511-713-596.

 części używane do bizona i innych, 
tel. 602-522-478.

 Grabiarka 7, karuzela, Kos, 
tel. 570-980-770.

 Kombajn TX66, sprowadzony: heder 
ogumienie i podzespoły w idealnym 
stanie, tel. 721-737-343.

 Prasa Sipma z 271/1 pr.2010, 
tel. 604-463-490.

 likwidacja gospodarstwa, sprzedaż 
maszyn, tel. 725-051-740.

 wąskie koła do ciągnika, kompletne, 
48, 46, 42, 38, 36 cali, więcej informacji 
pod telefonem, tel. 509-282-300.

 Taśmociągi do warzyw, 3, 4,5; 5, 6, 
7, 8, 10 metrów, duży wybór, import 
Niemcy, tel. 509-282-300.

 Kombajn do zboża class, heder 
3 m, sprowadzony z Niemiec, 
tel. 509-282-300.

 Sprzedam przyczepę ciągnikową, 
tel. 663-151-008.

 Kojce przegrodowe do tuczników  
z tworzywa sztucznego, sprowadzone  
z Niemiec, tel. 509-282-300.

 Obsypniki do kopców, kukurydzy 
wulkan, tel. 509-282-300.

 Pługi obrotowe 4, 5-skibowe 
Kverneland, frost, Rabewerk, 
landsberg zabezpieczenia resorowe, 
sprężynowe, kołkowe, duży wybór 
import Niemcy, tel. 509-282-300.

 Siewnik do zboża Amazone D7, 
D8,2,5, 3, 4 m; Izaria lobster Super, duży 
wybór, tel. 509-282-300.

 brona aktywna Rabewerk 3 m  
z hydropakiem, tel. 509-282-300.

 Przyczepy do remonty sztywne, 
wywrotki 6, 8, 10 ton, przyczepa 
tandem 16 ton, 3-stronny wywrot, 
tel. 509-282-300.

 Paszowóz Silowolf 12,5 m3, 2004 rok, 
tel. 509-282-300.

 Karmniki dla świń z Niemiec, duży 
wybór, tel. 509-282-300.

 ciągnik rolniczy Same Tiger 100ze 
4x4 100PS, 25.800 zł, tel. 509-282-300.

 ciągnik rolniczy mf294 z 
ładowaczem czołowym, kabina, 4x4, 
tel. 509-282-300.

 ciągnik rolniczy case 956 Xl, 95PS, 
4x4, 28.500 zł, tel. 509-282-300.

 ciągnik rolniczy fendt 511 115 Km, 
1999 rok, tel. 509-282-300.

 wycinaki do kiszonek fell 
Kuhn, podwójny nóż, winda, duży 
wybór, sprowadzone z Niemiec, 
tel. 509-282-300.

 Talerzówki 3, 4, 4,5 m, typ X, V, z 
wałem strunowym, sprowadzone z 
Niemiec, tel. 509-282-300.

 Rozrzutniki obornika fortschritt T088, 
welgler, bergman, Strautman 4-10 t., 
duży wybór, tel. 509-282-300.

 Orkan do trawy Tarup, szerokość  
1,4-1,6 m, tel. 509-282-300.

 beczki asenizacyjne ocynkowane 
4, 5, 6, 7, 8, 10.000 litrów, oś 
skrętna, sprowadzone z Niemiec, 
tel. 509-282-300.

 Agregaty bierne 3-metrowe Rau,  
z hydropakiem, tel. 509-282-300.

 zgrabiarka do siana, 2,8 m; 3,40, 
3,80, 4,20; 4,80; 8m, 1-2gwiazdowa, 
Kuhn, Pottinger, fella,duży wybór, 
tel. 509-282-300.

 Rozładownice do warzyw, taśmociągi 
5, 6-metrowe, kosz przyjęciowy  
do warzyw, tel. 509-282-300.

 Rozisewacze do nawozu Amazone, 
Raw; ładowność 600-2.000 kg, duży 
wybór, import Niemcy, tel. 509-282-300.

 Głebosz Kuhn 4-redlicowy, 
tel. 509-282-300.

 Pług zagonowy Rabenwerk, 
5-skibowy, tel. 509-282-300.

 Przystawki do kombajnu New holand, 
przystawki do rzepaku, szerokość 3m; 
4,5 m; 5m, 6m, tel. 509-282-300.

 Przekładnie shimano, 
tel. 509-282-300.

 Prasa rolująca john Deere 950 m  
na pasach, tel. 509-282-300.

 Kosiarka rotacyjna class, corto 
210 m, hydraulicznie składana, 
tel. 509-282-300.

 Kombajn do ziemniaków Glines, 
tel. 509-282-300.

 Prasa kostkująca Sipma z-224, pług 
zagonowy 5-skibowy, brona wahadłowa 
3 metry, tel. 692-481-645.

 Sprzedam opryskiwacz sadowniczy 
1500 l. z włoską przystawką; 
zaczep skrętny, stan bardzo dobry, 
tel. 602-681-541.

 Dojarka Alfa laval,  
tel. 696-604-979.

 ciągnik c-355, tel. 504-019-557.

 Sprzedam łuskarki do bobu, 
tel. 600-608-287.

 Sprzedam wóz asenizacyjny poj. 
2.000, pług 4-skibowy Grudziądz, 
tel. 693-054-146.

 Sprzedam beczkowóz do przewozu 
paszy 4-komorowy, stan dobry, 
tel. 696-463-410.

 Prasa claas Variant 180, 
tel. 664-173-486.

 Dwukółka ciągnikowa do przewozu 
żywca, waga samochodowa 50 t, 
c-330 1979r. kosiarka listwowa osa, 
tel. 606-357-786.

 Sprzedam siewnik Poznaniak, duży 
kosz, tel. 601-533-397.

 Kosiarka Samasz 1,65 przyczepa 6t. 
sztywna, tel. 665-264-804.

 bizon z-56, cyklop, Ursus U-902, 
prasa z-224, beczka 2000l, rozrzutnik 
obornika, tel. 512-179-465.

 Rozrzutnik obornika 1-osiowy, 
tel. 500-255-144.

 Pług Kverneland, tel. 663-931-810.

 Rozsiewacz nawozu Amazone, 
tel. 601-272-521.

 Przyczepa HL 8t,  
tel. 601-272-521.

 Agregat uprawowy, 5-metrowy 
Konskilde, tel. 663-931-810.

 Sprzedam zgrabiarkę 7-kę, 
tel. 600-916-962.

 Opryskiwacz, kosiarka rotacyjna, 
zgrabiarka, tel. 605-531-311.

 Owijarka bel, stan bdb, rozrzutnik 
2-osiowy na resorach,  
tel. 601-662-955.

 Sprzedam maszyny rolnicze, 
tel. 514-281-118.

 młynek do czyszczenia zboża, 
tel. 607-370-606.

 Rozrzutnik fortschritt jaskin, 
tel. 506-115-015.

 Sprzedam gniotownik dwuwalcowy 
do zboża z silnikiem, tel. 605-841-308.

 Sprzedam mf 255, tel. 790-781-890.

 Sprzedam rozrzutnik obornika do 
wymiany podłoga, tel. (46) 861-60-35.

 Sprzedam rozsiewacz Rauch, 
tel. 603-945-983.

 Sprzedam traktor rolniczy New 
holland T-40 2012, tel. 605-884-584.

 Redło 5, tel. 512-544-156.

 Sprzedam dwukółkę sadowniczą, 
tel. 603-610-952.

 Sprzedam obsypnik do kiszonki, 
tel. 607-385-462.

 Sprzedam siewnik poznaniak 3 m, 
glebogryzarka, rozsiewacz Unia mlX 
1200 kg, tel. 886-135-119.

inne
 Silosy lejowe, tel. 602-522-478.

 Sprzedam tanio schładzalnik do 
mleka 570 litrów, tel. 600-696-620.

 Dojarka do mleka, tel. 663-074-485.

 Sprzedam kosiarkę rotacyjną, 
przetrząsacz karuzelowy z558, baloty 
ze stodoły 20 sztuk, tel. 723-030-883.

 Sprzedam pompę do opryskiwacza 
typu ślęza typ 140, tel. 691-863-492.

 Obornik kurzy, tel. 692-882-448.

rolnicze - usługi
 białkowanie obór,  

tel. 518-168-598.

 Transport maszyn rolniczych, 
tel. 665-734-042.

 Okna: naprawa, regulacja, 
tel. 609-135-411.

 Przygotowanie wniosków o dopłaty 
bezpośrednie. modernizacja  
i Restrukturyzacja Gospodarstw,  
młody Rolnik, tel. 505-721-109.

zwierzęta

sprzedaż
 Gołębie, Sprzedam gołębie, żółte 

sroki łowickie, tel. (24) 277-91-85.

 Suczki owczarka niemieckiego 
podpalane i czarne,  
tel. 506-641-866.

 Oddam młodą suczkę w dobre ręce, 
tel. 609-501-056.

inne
 Sprzedam ogierka zimnokrwistego, 

9cio miesięczny. maść jasny kasztan, 
posiada paszport. lokalizacja Słubice, 
tel. kom.505-532-679.

ReKlAmA
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ważne telefony
   Infolinia PKP:  
Intercity 703 200 200,  
Koleje mazowieckie 22 364 44 44,  
Łódzka Kolej Aglomeracyjna  
(42) 205 55 15
  Informacja PKS 609-846-204
 Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
 Straż pożarna 998 alarmowy
 Komenda Powiatowej Państwowej 
Straży Pożarnej w Łowiczu  
46 830 25 50, 46 830 25 69
 Policja 997 alarmowy
 Komenda Powiatowa Policji  
w Łowiczu 46 837 95 00
 Policyjny telefon zaufania 837-80-00
 Pogotowie energetyki cieplnej  
46-837-59-16
 Pogotowie wod.-kan. 46-837-35-32
 Pog. energetyczne  
991, 46-830-15-00
 Awarie oświetlenia ulicznego  
w Łowiczu: 881-551-551, 46 830-91-53 
 Warsztat konserwatorski ŁSm: 
46-837-42-33 (całodobowo);  
609-135-423 (po godz. 15.00)
 taxi osobowe:  
46-837-34-01; 46-191-91; 46-830-05-00; 
606-486-555; 600-508-308;  
Dworcowa: 602-774-552
 taxi bagażowe: 46-837-35-28 

dyżury przychodni
 Nocna i świąteczna pomoc lekarska  

ul. Ułańska 28, tel. 46-837-56-11, 46-837-56-
12, 46-837-56-13 lub 509-056-091– czynna: 
w dni robocze 18.00-8.00, soboty, niedziele 
i święta od 8.00 (przez 24 h).

infolinie
  Infolinia NFz w sprawie koronawirusa  

czynna całą dobę – 800 190 590
  Infolinia Państwowej Inspekcji  
Sanitarnej województwa łódzkiego:  
czynne codziennie w godz. 8.00–22.00 
695 422 338, 663 114 439,  
782 236 442, 782 277 228, 
663 154 463, 665 386 932
  Infolinia dla mieszkańców  
woj. łódzkiego czynna całą dobę:  
42 664 19 04
 Sanepid w Łowiczu 46 837 64 94, 
alarmowy (całodobowy) 604 691 091
 Powiatowa Stacja Sanitarno-Epide-
miologiczna w Skierniewicach 
46 83346 00, 46 83330 21, 509425343

apteki
 Łowicz – apteka całodobowa: 

    ul. Stanisławskiego, tel. 46-830-22-02
ul. zduńska 45/47, 885-707-041
ul. bolimowska 21, 46-837-82-67
ul. Tuszewska 45, 46-837-77-23
ul. Stanisławskiego 2, 736-697-594
ul. Starzyńskiego 10/12, 736-697-595
ul. bratkowice 2b, 46-837-09-20
ul. Tkaczew 9, 46-837-69-40

ul. Kurkowa 3a, 46830-21-57
ul. warszawska 4, 46-830-30-20
pl. Nowy Rynek 11, 46-815-32-25
ul. Ułańska 12, 46-837-51-39
ul. Gen. Sikorskiego 1a, 46-837-42-64
ul. zduńska 38, 46-837-13-16
ul. 3 maja 13, 46-880-80-10
ul. bonifraterska 2, 46-837-45-55
ul. 3 maja 6, 46-837-31-11
 Bielawy, ul. Garbarska 10, tel. 839-22-76
 Chąśno 64, tel. 838-18-25
 Domaniewice, ulica Główna 9,  

tel. 838-33-85; ul. Górna 1A, tel. 911-55-44
 Kiernozia, Rynek Kopernika 12,  

tel. 24-277-91-58; ul. Kościuszki 6, tel. 24-
277-97-64; ul. łowicka 12A, 24-382-11-66

 Kocierzew Płd. 101, tel. 839-42-42
 Łyszkowice, ul. Kościelna 3, tel. 46-838-

87-86; ul. wolności 6b, tel. 606-221-872
 Nieborów 209, tel. 46-838-56-25
 Bełchów, Przemysłowa, tel. 46-837-11-83
 Sobota, Pl. zawiszy czarnego 20,  

tel. 46-838-22-81
 zduny 1a, tel. 46-838-74-68
 zduny 34, tel. 46-838-75-35

msze święte  
w niedziele i święta

 Kościół pw. św. Ducha: 7.00, 8.30, 
10.00, 12.00, 18.00. 
 Kościół pw. Chrystusa Dobrego 
Pasterza: 7.00, 8., 10., 11.15, 12.30, 17.00, 
w czasie epidemii i obowiązywania ogra-
niczeń dodatkowo o godz. 9.00 i 18.00
 Katedra: 7.00, 9.00, 10.30, 12.00, 18.00.
 Kościół o.o. Pijarów:  8.00, 9.30, 11.00, 
12.30, 16.00. 
 Kościół Sióstr Bernardynek:  8.00, 10.
 Kościół pw. matki Bożej Nieustającej 
Pomocy: 8.00, 10:00, 12.30, 18.00.
 Kaplica seminaryjna: 10.00.

Starostwo w Łowiczu 
i jednostki podległe

 Biuro Gospodarki Nieruchomościami 
46 854 94 42 lub 46 854 94 43
 Wydział Architektoniczno-Budowlany 
46 854 94 58 lub 46 854 94 59
 Wydział Geodezji i Kartografii 
46 854 94 31 lub 46 854 94 37 lub 46 
854 94 40
 Wydział Inwestycji i zamówień 
Publicznych 
46 854 94 85 lub 46 854 94 53
 Powiatowy Inspektorat Nadzoru 
Budowlanego 
46 837 03 47 lub 601 611 882
 Powiatowy zespół Doradztwa Rolni-
czego Łowicz 46 830 34 65
 Wydział organizacyjny 46 837 59 02
 Wydział ochrony Środowiska, Rolnic-
twa i Leśnictwa 
46 854 94 47 lub 46 854 94 51
 Wydział Finansowy 
46 854 94 22 lub 46 854 94 23
 Wydział Kontroli i zarządzania  
Jednostkami 46 854 94 73
 Biuro zarządzania Kryzysowego, 
ochrony Ludności i Spraw obron-
nych 46 837 88 46 lub 509 023 246

 Powiatowy Inspektorat Weterynarii 
46 837 55 78
 Powiatowy Rzecznik Konsumentów 
46 830 00 64
 Wydział Komunikacji 46 854 94 64, 
 46 854 94 65, 46 854 94 67
 Powiatowy zarząd Dróg i transportu 
46 837-22-47, 46 830-20-81
 Powiatowy zespół do Spraw 
orzekania o Niepełnosprawności 
46 837 03 16
 Dom Pomocy Społecznej w borówku 
46 839 21 14
 Poradnia Psychologiczno-Pedago-
giczna w łowiczu 46 837 42 71
 Powiatowe Centrum Pomocy Rodzi-
nie w łowiczu 46 837 03 44, 46 830 01 
77, 46 830 03 16
 Centrum usług Wspólnych  
Powiatu Łowickiego:  
e-mail: miroslaw.k@cuwpowiatlowicki.pl
 Powiatowa Biblioteka Publiczna  
46 837 38 74, 46 837 96 67,  
biblioteka@pbplowicz.pl
 muzeum w Łowiczu  46 837 39 28, 
sekretariat@muzeumlowicz.pl

Powiatowy urząd Pracy
 Sekretariat 46 830 98 00
 Pośrednicy pracy 46 830 98 33
 Doradcy zawodowi 46 830 98 26
 Szkolenia zawodowe,  
prace interwencyjne, roboty  
publiczne 46 830  98 21
 Staże 46 830 98 39, 46 830 98 22
 Dotacje na działalność 46 830 98 25

urząd miejski  
i jednostki podległe

 Sekretariat  tel. 46 830 91 51
 Sekretarz miasta tel. 46 830 91 17, 
731 474 111
 Skarbnik tel. 830 91 16
 Wydział Finansowy tel. 830 91 05 
/04/03/01 
 Wydział Spraw Lokalowych  
i Działalności Gospodarczej  
tel. 830 91 22 
 Wydział Spraw Komunalnych  
i Reagowania Kryzysowego tel. 830 
91 48 /53/47/46/64
 Wydział Spraw obywatelskich  
tel. 46 830 91 25 /26/70/27/71/32 
sprawy dowodów osobistych:  
46 830 91 26 lub 46 830 91 70,
sprawy meldunkowe, zaświadczenia 
o zameldowaniu 46 830 91 27 lub 46 
830 91 71,
sprawy wojskowe i sprawy związane 
z kwalifikacją wojskową 46 830 91 32 
sprawy inne 46 830 91 25
 Wydział Spraw organizacyjny 
tel. 830 91 13 /09
 Wydział Gospodarki Gruntami,  
Planowania Przestrzennego  
i Rolnictwa tel. 830 91 35
 Wydział Spraw Społecznych  
tel. 46 830 91 10
 Wydział Inwestycji i Remontów 
tel. 46 830 91 41 /40
 Wydział Współpracy z organizacjami 
Pozarządowymi, Aktywności  

obywatelskiej i Przedsiębiorczości  
tel. 46 830 91 68/78/97
 Stanowisko do Spraw zarządzania 
Kryzysowego tel. 830 91 24
 Biuro Rady miejskiej tel. 830 91 11 /06
 urząd Stanu Cywilnego 830 91 81 /80
 Pomoc przy zakupie leków, podsta-
wowych artykułów spożywczych  
i higieny osobistej 792 792 412  
(pon. – sob. godz. 8-16)
 zGm tel. 837 60 63
 zuK tel. 837 36 62
 zum tel. 46 830 91 82, tel. kom. 
519 130 551, 536 381 000
 zakład obsługi Przedszkoli miejskich 
tel. 46 837 49 76
 miejski ośrodek Pomocy Społecznej  
tel. 46 837 41 55, 46 837 39 43
 ŚDS tel. 46 837 41 11
 miejska Biblioteka im. A. K. Cebrow-
skiego tel. 46-837-76-03
 Łowicki ośrodek Kultury  
tel. 46 837 40 01, maciekmalangiewicz@
poczta.onet.pl

PGE
 przerwy w dostawach prądu, zawiera-
nie umów na sprzedaż energii  
422 222 222, serwis@gkpge.pl
 sprzedaż kodów do liczników  
przedpłatowych: 422 222 123
  infolinia 422 222 298

Sąd Rejonowy
  I Wydział Cywilny 46 830-43-01,
  II Wydział Karny 46 830-43-02
  III Wydział Rodzinny i Nieletnich 
46 830-43-03
 V Wydział Ksiąg Wieczystych 
46 830-43-05
 oddział Administracyjny 
46 830-43-24, 46 830-43-07, 
 Biuro obsługi Interesanta
tel. 46 830-43-10

urzędy gminne
 urząd Gminy Bolimów 

46 83803 05, 46 83803 22
 urząd Gminy Bielawy 46 838 26 95
 urząd Gminy Chąśno 46 838 14 23
 urząd Gm. Domaniewice 46 830 17 60
 urząd Gminy Kiernozia 24 277 90 80, 
 urząd Gminy Kocierzew Południowy 

46 838 48 25
 urząd Gminy Łowicz 46 830 26 30;
 urząd Gminy Łyszkowice 46 838 87 78
 urząd Gminy Nieborów 46 838 56 13, 
 urząd Gminy Sanniki 24 277 78 10
 urząd Gminy zduny 46 838 74

inne
 muzeum Diecezjalne tel. 46 837 66 45, 
e-mail: muzeum@diecezja.lowicz.pl
 PttK o/Łowicz tel. 513 767 511;  
e-mail: pttklowicz@gmail.com
 zAz „Ja-ty-my” Łowicz tel. 511 917 
282, e-mail: zaz@wsparciespoleczne.pl

ważne telefony
 Policja 997 alarmowy;  
w Głownie 42-719-20-20;  
w Strykowie: 42-719-80-07
 Straż pożarna: 998 alarmowy,  
w Głownie 42-719-10-08,  
w Strykowie 42-719-82-95;
 Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
 Pogotowie wodociągowe 
w Głownie 42-719-16-39
 Pogotowie energetyczne  
w Strykowie 42-719-80-10;  
w zgierzu 42-675-10-00.
 Sanepid w zgierzu 42 714 02 53
 Powiatowy urząd Pracy w zgierzu 
tel. 42-716-49-41, 42-716-67-82, 42-717-41-
76; sekretariat 42-714-12-77, 42-714-12-78;  
fax 42-717-41-60; lozg@praca.gov.pl
  Informacja PKS 42-631-97-06
 taxi w Głownie 42-719-10-14

dyżury aptek
 Głowno: 
czwartek, 23 kwietnia:
ul. Sikorskiego 45/47, tel. 42 719-10-28
piątek, 24 kwietnia:  
ul. Sikorskiego 59, tel. 42 710-12-99
sobota, 25 kwietnia: 
ul. zgierska 27, tel. 736-697-733
niedziela, 26 kwietnia: 
ul. łowicka 38 A, tel. 42 719-21-31
poniedziałek, 27 kwietnia:  
ul. Swoboda 17, tel. 42 685-78-11
wtorek, 28 kwietnia:  
ul. młynarska 1, tel. 42 716-45-95
środa, 29 kwietnia:  
ul. Kopernika 19, tel. 42 719-20-12
Apteki pełnią dyżury: w dni powsze-
dnie od zakończenia zmiany dziennej  
do godz. 8.00 dnia następnego;  
w soboty 20–8 dnia nast.; w niedziele 
18–8 dnia nast., w święta 8–8 dnia nast.
 Stryków: niedziela, 26 kwietnia:  
pl. łukasińskiego 15, w godz. 9–14.00

dyżury przychodni
 Przychodnia Rejonowa w Głownie,  
ul. Kopernika 19, tel. 42-719-10-92; 
poradnia ogólna: pn.-pt. 7.00-18.00
 Przychodnie w Strykowie:  
ul. Kościuszki 27: tel. 42-717-45-15 

ul. Targowa 16: tel. 42-719-92-30
 Punkt Konsultacyjny ds. uzależnień  
i Przemocy w Rodzinie: 42-719-26-46
 Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej: 
Głowno, tel: 665-530-294 
Stryków, tel: 665-529-866

parafie
 św. Jakuba Ap. w Głownie 42 719-10-05
 św. maksymiliana w Głownie 
42 719 11 28
 św. Barbary w Głownie 42 719-18-95
 św. Wojciecha w mąkolicach  
42-719-55-50
 św. Andrzeja Apostoła i św. małgorza-
ty Dziewicy i męczennicy w Dmosinie 
46 874-33-20
 św. marcina w Strykowie 42 719 80 39
 św. Anny i św. marcina – parafia maria-
wicka w Strykowie 42 719 80 40

gmina Dmosin
 urząd Gminy 46 874-62-94 wew.10;  
46-874-73-77, sekretariat@dmosin.pl
 Gminny ośrodek Pomocy Społecznej 
46-874-60-03
 Gminna Biblioteka Publiczna  
46-874-62-30
 Skansen w Nagawkach 722-007-525

miasto Głowno
 urząd miejski - sekretariat 
798 831 668, 798 831 480,  
sekretariat@glowno.pl
 Referat Spraw obywatelskich 
798 831 621, mblaszczyk@glowno.pl
 Referat Finansowo-Budżetowy 
798 831 542, jsadowska@glowno.pl
 Referat Geodezji i Gospodarki  
Nieruchomościami 
798 831 550, aolejniczak@glowno.pl
 Referat ochrony Środowiska 
    i Rolnictwa 
798 831 681, pmalecki@glowno.pl
 Referat Infrastruktury technicznej 
798 831 560, ajaniak@glowno.pl
 Referat oświaty i Infrastruktury  
    Społecznej 
798 831 685, blisowska@glowno.pl
 Referat organizacyjno-Administracyjny 
798 831 691, mszczerba@glowno.pl

 Referat ds. obsługi Rady miejskiej 
798 831 498, akazmierczak@glowno.pl
 Referat Promocji i Komunikacji  
Społecznej  
798 831 571, rjaskowski@glowno.pl
 urząd Stanu Cywilnego:  
798 831 572, wwronska@glowno.pl
 miejski ośrodek Kultury 42 719-11-43
 Schronisko dla zwierząt 509-104-718

gmina Głowno
 urząd Gminy - sekretariat 
42 719-12-91, 42 719-13-54,  
sekretariat@gmina-glowno.pl
 Gminny ośrodek Pomocy Społecznej 
42 719-26-46
 Biblioteka Publiczna i ośrodek  
upowszechniania Kultury  
w Bronisławowie 42 719-15-11
 Środowiskowy Dom Samopomocy  
w woli zbrożkowej 42 717-20-77

miasto i gmina Stryków
 urząd miejski – sekretariat 

42-719-80-02, strykow@strykow.pl
 urząd Stanu Cywilnego 42-719-89-27
 Wydział Działalności Gospodarczej 

42 719-80-02 w. 134
 Ewidencja ludności i dowody  

osobiste 42-719-80-27
 Drogownictwo, oświetlenie, transport 

publiczny 42-719-88-89
 ochrona zwierząt, usuwanie drzew, 

rolnictwo 42-719-80-02 w. 150, 250, 350
 ochrona środowiska, odpady  

42 719-80-02 w. 129
 Edukacja, sport, kultura  

42-719-80-02 w. 111, 311
 Biuro Rady miejskiej 42 719-85-77
 ośrodek Pomocy Społecznej 

42-719-85-01, mgops-strykow@o2.pl
 Łódzki ośrodek Doradztwa Rolnicze-

go w bratoszewicach 42-719-89-28,  
42-719-89-29 , 42-719-60-67, 42-719-60-83

 ośrodek Kultury i Rekreacji  
w Strykowie 42-719-81-52; 513-014-303

 Dom Kultury w Niesułkowie 
42-719-70-94;  516-049-886; 505-964-846

 Gminna Biblioteka Publiczna  
w Strykowie 42 719 80 94;  
Filia w Koźlu 42 719 68 20 
Filia w Swędowie 514 009 727

DlA GłOwNA I STRyKOwA 

ważne telefony
 Komisariat Policji w żychlinie 
24 253 00 14
 Policja w Pacynie: (24) 235-02-710
 Policja w Sannikach: (24) 235-02-75
 Komenda Powiatowa Policji w Kutnie: 
(24) 253-22-00 
 Pogotowie gazowe – 992
 Straż pożarna: 998 alarmowy
 oSP w żychlinie: (24) 285-12-10; 
785 488 777
 oSP w Pacynie: 604-349-406
 oSP w Bedlnie: (24) 285-51-91
 Pogotowie energetyczne  991
 Pogotowie energetyczne  
w żychlinie: 285-10-27
 Stacja uzdatniania wody  
w żychlinie 24 285-13-59
 oczyszczalnia ścieków  
w żychlinie 24 285-12-35
 zakład Energetyki Cieplnej  
w żychlinie 24 285-11-52
 Energetyk-Serwis  
w żychlinie 24 285-46-60
 Awarie oświetlenia ulicznego Kutno 
całodobowo: 606-605-494, 692-888-144
  Informacja PKP 22-194-36 
  Informacja PKS 609-846-204
 Sanepid w Kutnie 24  355 71 00
 Powiatowy urząd Pracy w Kutnie 
tel. 24 355 70 50, fax. 24 355 70 51

dyżury
 Nocna i Świąteczna Pomoc Lekarska 

Kutno, ul. Popiełuszki 1, NzOz Red-med  
tel. (24) 355-60-11, 697-859-705

 Apteka: Kutno ul. mickiewicza 5, 
tel. 24-254-79-39 – dyżur całodobowy

 Nieodpłatna pomoc prawna – Punkt 
specjalistycznego poradnictwa obywatel-
skiego, mediacje: Urząd Gminy w żychlinie, 
ul. barlickiego 15a, tel. (24) 355-47-64

msze święte 
w niedziele i święta

 żychlin, parafia pw. św. Apostołów Piotra 
i Pawła: 7.00, 9.00, 10.30, 12.00, 18.00.

 żychlin, kaplica pw. św. maksymiliana 
Kolbego: 9.30, 11.00, 12.30

gmina Bedlno
 urząd Gminy 24  282 14 20, 

    24 282 17 71; ug@bedlno.pl
 Gminny ośrodek Pomocy Społecznej  

    24  282 17 64)
 Spółka Wodna 24 282-17-63 wew. 790

gmina oporów
 urząd Gminy – Sekretariat  

    24 383 11 50 lub gmina@oporow.pl
 Skarbnik 24 383 11 99
 Sekretarz Gminy 24 383 11 67
 Podatki 24 383 11 80

 ochrona środowiska, rolnictwo, go-
spodarka, budownictwo 24 383 11 54

 uSC, ewidencja ludności, gospodar-
ka nieruchomościami 24 383 15 52

 Gminny ośrodek Pomocy Społecznej 
24 383 11 53 gops@oporow.pl

gmina Pacyna
 urząd Gminy 24 285 80 54, 285 80 64 

gmina@pacyna.mazowsze.pl
 GoPS 24 285 80 60
 Biblioteka 24 285 80 56

gmina żychlin
 urząd Gminy 24 351-20-32,  
bpi@gminazychlin.pl, 
sekretariat@gminazychlin.pl ,
 sprawy z zakresu budownictwa  
i mieszkalnictwa 24 351 20 41
 sprawy dróg i oświetlenia ulicznego 
24 351 20 40
 sprawy planowania przestrzennego – 
24 351 20 27
 sprawy dot. aktów urodzenia, mał-
żeństwa lub zgonu  (24) 351 20 18 lub 
usc@gminazychlin.pl
   sprawy dot. ewidencji ludności 
 i dowodów osobistych     (24) 351 20 
14 lub pod adresem so@gminazychlin.pl
   sprawy z zakresu oświaty (24) 351 20 
24 lub oz@gminazychlin.pl
   sprawy z zakresu rolnictwa i emery-
tur rolniczych 24 351 20 38
 sprawy z zakresu gospodarki grunta-
mi 24 351 20 26; 24 351 20 38
   sprawy z zakresu ochrony środowi-
ska i zwierząt 24 351 20 39  
lub rgo@gminazychlin.pl
 wpłaty podatków 24 351-20-29 
wymiar podatków 24 351-20-42 
opłata za gospodarowanie odpadami 
komunalnymi, wieczyste użytkowanie 
24 351-20-36 lub fn@gminazychlin.pl

DlA żychlINA I OKOlIc

ReKlAmA

RoLNIK SPRzEDAJE 
ceny z dnia 21.04.2020 r.

żywiec wieprzowy:

  Domaniewice: 5,50 zł/kg+VAT

  Różyce: 5,50 zł/kg+VAT

  Kiernozia: 5,50 zł/kg + VAT

  Skowroda Płd.: 5,80 zł/kg+VAT

  chąśno: 5,40 zł/kg+VAT

  Karnków: 5,60 zł/kg+VAT

żywiec wołowy:

  Domaniewice: jałówki 6,20 zł/kg+VAT,  
krowy 5,00 zł/kg+VAT; byki 6,20 zł/kg+VAT

  Różyce: jałówki 6,20 zł/kg+VAT,  
krowy 5,00 zł/kg+VAT; byki 6,20 zł/kg+VAT

  Skowroda Płd.: jałówki 7,00 zł/kg+VAT,  
krowy 5,00 zł/kg+VAT; byki 7,10 zł/kg+VAT
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Głowno – Stryków | Ruszył ogólnopolski projekt szycia maseczek #PolskieSzwalnie 

Niektórzy już szyją, inni rozważają 
dokończenie ze str. 1

Sytuacja jest cały czas dyna-
miczna i podpisywania kolej-
nych umów pomiędzy szwalniami  
a koordynatorami programu #Pol-
skieSzwalnie należy spodziewać 
się w najbliższych dniach lub ty-
godniach. 

Jak dużo tych często niedużych, 
rodzinnych firm, zdecyduje się  
na taka współpracę? Rozmawiali-
śmy z kilkoma z nich.

halmar sobie chwali
– Tak, już uczestniczymy  

w tym projekcie i wydaje się on 
być nieźle zorganizowany – chwali 
sobie współpracę Marek Wiecze-
rzak z firmy Halmar, która prowa-
dzi szwalnię przy ul. Sikorskie-
go w Głownie. Jak z jego punktu 
widzenia wygląda współpraca  
i uczestnictwo w projekcie #Pol-
skieSzwalnie? Głowieńska firma 
dostaje już „pokrojony” materiał. 
Jest on przywożony bezpośred-
nio na wskazane przez właścicie-
li miejsce w ustalonych terminach. 
– Szyjemy 3-warstwowe masecz-
ki z fizeliny. Później firma koor-
dynująca odbiera od nas gotowy 
produkt i dalej zajmuje się ich dys-
trybucją, a my wystawiamy faktu-
rę za uszycie – opowiada o zasa-
dach obowiązujących w projekcie. 
Pieniądze trafiają na firmowe kon-
to po 2-3 dniach od dnia wysta-
wienia faktury. 

Z jego punktu widzenia jed-
nym z ważniejszych aspektów 
współpracy w ramach projek-
tu jest to, że mają oni umowę na 
owe szycie maseczek podpisaną  
do 20 lipca tego roku. – Dzięki 
temu dziewczyny mają cały czas 
pracę (łącznie jest to kilkanaście 
osób – przyp. red.), bo przecież 
ciągle rynki zbytu są pozamykane 
i nie byłoby gdzie sprzedać nasze-
go towaru – mówi. 

Firmy, które zdecydują się na 
współpracę w ramach projektu, 
otrzymują wynagrodzenie rzędu 
1,20-1,30 złotych na uszycie jed-
nej maseczki. Wysokość wyna-
grodzenia zależy od kilku czyn-
ników, w tym również od tego 
jak dużą produkcję firma jest  
w stanie zagwarantować. Im wię-
cej, tym cena za sztukę może być 
nieco lepsza. 

Czy jest to opłacalne z punktu 
widzenia pracodawców? To musi 
każda z firm przekalkulować, bio-
rąc pod uwagę specyfikę zakładu, 
park maszynowy (oraz ewentual-
ny koszt jego dostosowania), ilość 
zatrudnionych osób itd. Pan Ma-
rek jednak podkreśla: dziewczy-
ny mają pracę i to też jest bardzo 
ważne. 

krisLine się przyjrzy
Jest jeszcze wiele firm, które 

rozważa przystąpienie do projek-
tu, ale też i przygląda się temu no-
wemu pomysłowi. – Na tym eta-
pie mogę powiedzieć tylko tyle, 
że nie współpracujemy. Próbo-
waliśmy kontaktować się z agen-
cją poprzez e-mail, ale nie mamy 
jeszcze odpowiedzi. Będziemy 
rozważać taką współpracę. Za-
wsze można rozważać. Na razie 
próbujemy sobie radzić i idzie-
my małymi kroczkami do przo-
du – powiedziała nam Aleksan-
dra Pudłowska współprowadząca 
rodzinny biznes córka właściciela 
głowieńskiej firmy gorseciarskiej 

KrisLine. Firma oczywiście szyje 
maseczki, ale prowadzi ich sprze-
daż własnymi kanałami dystrybu-
cji. Zamierzają jednak „przyjrzeć 
się” programowi. Nie wyklucza-
ją, że do niego przystąpią, pod wa-
runkiem, że będzie on dla nich ko-
rzystny. 

alles na razie  
we własnym zakresie
Podobnie sytuacja wygląda 

w drugiej dużej głowieńskiej fir-
mie produkującej w normalnych 
czasach ekskluzywną bieliznę,  
a obecnie maseczki – Alles.  
– Nie przystąpiliśmy do progra-
mu. Dopiero będę to sprawdzał, 
zobaczymy. Na tę chwilę szyjemy 
maseczki we własnym zakresie  
i dla naszych partnerów – powie-
dział nam dyrektor firmy Alles  
z Głowna Jarosław Wojciechow-
ski. Nie wykluczył, że firma być 

może będzie chciała przystąpić  
do programu. 

Spółdzielnia 
gorseciarska: trudny 
kontakt z agencją
– Próbowaliśmy przystąpić do 

tego programu, bo przecież też 
szyjemy maseczki, ale jeszcze 
nam się to nie udało. Wysłaliśmy 
formularz i czekamy na kontakt, 
żeby poznać wszystkie zasady  
– dowiedzieliśmy się w Spółdziel-
ni Gorseciarskiej przy ul. Swobo-
da w Głownie. – Na razie jakoś 
sobie radzimy i szyjemy masecz-
ki, bo jest takie zapotrzebowanie 
rynku. Ostateczną decyzję o tym, 
czy firma przystąpi do programu, 
będą podejmować po ewentual-
nych rozmowach z ARP – o ile do 
takich rozmów dojdzie. – Ciężko 
się z nimi skontaktować w tych 
czasach – narzeka. 

Primo: to nie dla nas
– Rozważaliśmy, ale jak dla nas, 

to płacą za mało za uszycie ma-
seczki. Zaproponowano nam 1,25 
netto złotych za sztukę. Jak poli-
czyć wszystkie koszty z tym zwią-
zane, to wychodziło to słabo – po-
wiedział nam Robert Stokowski   
PPHU Primo w Głownie. Wg nie-
go cena taka byłaby opłacalna, 
gdyby przestawić wszystkie ma-
szyny dla co najmniej kilkunasto-
osobowej załogi i szyć wyłącznie 
maseczki i to przez dłuższy czas. 

Trudna do zaakceptowania była 
dla niego również gwarancja, ja-
kiej od niego wymagano, że bę-
dzie szył wyłącznie maseczki  
i to zadeklarowaną wcześniej 
ich ilość. – W tych czasach jest 
duża niepewność. Nie wiem co 
by było, jakby na przykład któryś  
z pracowników zachorował albo 
nie przyszedł do pracy? Uznał 

więc, że nie może zagwarantować  
w 100%, że wywiąże się z za-
mówienia i nie zdecydował się  
na przystąpienie do programu. 

Dużo niepewności
– Nie myślałam nawet o tym, 

choć oczywiście szyjemy i ma-
seczki. Jest taka potrzeba – powie-
działa nam Joanna Krzeszewska-
-Kopania z Głowna. Jej obawy są 
związane między innymi z tym, 
że do Polski ciągle trafiają ma-
seczki z Chin – co według niej nie 
jest dobre, bo nie wspiera polskich 
producentów. – Co dalej? Zoba-
czymy. Maseczki też się kiedyś 
skończą (chodzi o ich produkcję 
– przyp. red.). Będę się na razie 
przyglądała – deklaruje. 

Na przystąpienie do progra-
mu nie zdecydowała się też kil-
kunastoosobowa firma państwa 
Furchelów z Głowna. – Na razie 
mamy pracę. Szyjemy nie tyl-
ko maseczki. Nawet byśmy kil-
ka dziewczyn jeszcze przyjęli, ale 
teraz trochę boimy się zatrudniać 
nowe osoby ze względu na sytu-
ację. Przyjrzymy się programowi 
– dowiedzieliśmy się w firmie. 

a w Stalowej woli 
powstanie gigant
Tymczasem ARP otworzy 

wkrótce fabrykę w hali w Sta-
lowej Woli. Jak informują, ma 
tam powstać osiem linii produk-
cyjnych. Docelowy wolumen to  
29 mln maseczek miesięcznie. 
Nowe linie produkcyjne mają 
przysłużyć się do odbudowania 
potencjału produkcyjnego środ-
ków ochrony osobistej w Polsce. 

Jak zapewnia rzecznik praso-
wy agencji Miłosz Marczuk, do 
programu będą jeszcze dołączać 
małe – kilku-, kilkunastoosobowe 
szwalnie. Liczby wyprodukowa-
nych w małych firmach maseczek 
może nie będą wielkie, ale ważne 
jest – podkreśla ARP – utrzyma-
nie produkcji w lokalnych szwal-
niach. Towar dostarczany przez 
ARP cechować ma przystępna 
cena. Maseczki mają być dystry-
buowane między innymi na sta-
cjach benzynowych.  mak

ReKlAmA

www.nzoz-alamed.pl

Pan marek podkreśla: 
dziewczyny  
mają pracę i to też  
jest bardzo ważne. 

W szwalni przy ul. Sikorskiego w Głownie trwa produkcja maseczek w ramach projektu #PolskieSzwalnie. 
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Powiat zgierski 
Koronawirus  
dotarł  
do Głowna

dokończenie ze str. 1
Łącznie na naszym terenie do 

pełni sił powróciło 6 osób – 5  
z gminy Stryków i 1 z gminy 
Głowno, w której po ozdrowieniu 
jednego z mieszkańców nie poja-
wiły się nowe zakażenia.

Łącznie w całym powiecie za-
każonych jest 50 osób. W sto-
sunku do danych z zeszłego ty-
godnia jest to wzrost o 12 osób. 
Poza Głownem i gminą Stryków 
zakażenia koronawirusem notuje 
się także na terenie miasta i gmi-
ny Zgierz – 27 osób, miasta i gm. 
Ozorków – 11, gminy Aleksan-
drów Łódzki – 2 oraz gminy Pa-
rzęczew – 2. Od początku epi-
demii wyzdrowiało łącznie 34 
mieszkańców powiatu zgierskie-
go, czyli o 14 więcej niż w ze-
szłym tygodniu. Jeden pacjent 
zmarł, a był to hospitalizowany  
w zgierskim szpitalu 67-letni męż-
czyzna, pochodzący z Łodzi.

Statystyki dotyczące kwaran-
tanny w powiecie zgierskim: 

– liczba osób poddanych kwa-
rantannie domowej – 247 (spadek 
o 87 osób w stosunku do danych  
z zeszłego tygodnia)

– liczba osób objętych kwaran-
tanną szpitalną – 0 (bez zmian)

– liczba osób pozostających 
pod nadzorem – 57 (spadek o 15 
osób).  aw

Głowno | Koronawirus w DPS-ie

Do domu czy do szpitala?
dokończenie ze str. 1
Profilaktykę stosowano, 
ale wirus był silniejszy
Dodajmy, że od początku pan-

demii powiatowy samorząd po-
dejmował działania, mające na 
celu profilaktykę przed zakaże-
niem, wprowadzając m.in. cał-
kowity zakaz odwiedzin i wyjść 
pensjonariuszy, realizację tera-
pii zajęciowej oraz rehabilitacji w 
trybie indywidualnym, a także za-
pewniając pracownikom i miesz-
kańcom stały dostęp do niezbęd-
nych środków higieny osobistej. 

Szczególnych zasad bezpie-
czeństwa zobowiązany przestrze-
gać był personel, który był stale 
monitorowany pod względem sta-
nu zdrowia. Pracownikom przed 
przystąpieniem do realizacji obo-
wiązków służbowych mierzono 
temperaturę, a w przypadku zaob-
serwowania charakterystycznych 
objawów dla zakażenia koronawi-
rusem mieli oni obowiązek bez-
względnie powiadomić o zaistnia-
łym fakcie służby sanitarne.

Pomoc już nadeszła, 
choć wolontariusze 
nadal poszukiwani
Dodajmy, że personel, który 

w chwili zamknięcia bieżącego 
numeru naszego tygodnia nadal 
przebywał w placówce był zaopa-
trzony w środki ochronny osobi-
stej, niezbędne do dalszego, prawi-
dłowego funkcjonowania DPS-u.  

22 kwietnia, o poranku dostar-
czone zostały również materia-
ły ochronne: sto kombinezonów 
oraz sto par butów ochronnych, 
będących darem przekazanym za 
pośrednictwem starostwa przez 
Dariusza Szychowskiego, lekarza 
weterynarii z Niesułkowa. 

Starosta Bogdan Jarota zapew-
nił, że w tej trudnej sytuacji pra-
cownicy i pensjonariusze nie są 
sami, bowiem do opieki przy cho-
rych zgłosiły się m.in. siostry ur-
szulanki z Łodzi i Ozorkowa, któ-
re już stacjonują w placówce. 

Wolontariusze nadal są jednak 
poszukiwani, bowiem może zda-
rzyć się tak, że odizolowana dziś 
załoga trafi do szpitali lub izolato-
riów lub objęta zostanie kwaran-
tanną i wówczas rąk do pomocy 
zabraknie. Poszukiwane są zwłasz-
cza pielęgniarki i opiekunki. 

Osoby chętne proszone są  
o kontakt z głowieńskim DPS-
-em, starostwem w Zgierzu lub 
Powiatowym Centrum Pomocy 
Rodzinie, a – jak zapewnia Bog-
dan Jarota – niezależnie od wy-
boru drogi zgłoszenia, zostaną 
one przyjęte z otwartymi ramio-
nami oraz wdzięcznością. – Dzię-
kuję wszystkim, którzy pomimo 
trudów, niepewności i wyczerpa-
nia trwają przy pensjonariuszach. 
To heroiczne dzieło i niezwykle 
trudna rola. Wszyscy jesteśmy 
wdzięczni za to poświęcenie – 
podkreśla starosta.  aw

Remigiusz Ruta w szpitalnej stacji krwiodawstwa oddaje osocze swej krwi.
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Warszawa | leczenie choroby wywołanej przez koronawirus

Łowiczanin odważył się pierwszy
We wtorek 21 kwietnia 
o godz. 9.00 w szpitalu 
klinicznym MSWiA przy 
ul. Wołoskiej w Warszawie 
łowiczanin Remigiusz Ruta, 
jako pierwszy człowiek  
w stolicy, w województwie 
mazowieckim,  
a prawdopodobnie także  
w kraju, oddał osocze 
swej krwi do programu 
wspomagania leczenia 
COVID-19 krwią 
ozdrowieńców.

Sam wraz z rodziną przeszedł 
tę chorobę, uznany został za wy-
leczonego – o czym pisaliśmy ob-
szernie w ostatnim numerze NŁ – 
i wyraził zgodę na pobranie krwi 
celem pozyskania z niej osocza. 
Poboru dokonano we własnej, 
szpitalnej stacji krwiodawstwa, 
jaka znajduje się we wspomnianej 
klinice. Program eksperymental-
nego wspomagania leczenia CO-
VID-19 osoczem krwi osób wy-
leczonych realizowany jest tam 
przez zespół prof. Grażyny Ry-
dzewskiej, a jednym z jego koor-
dynatorów jest lekarz Adam Two-
rek z Łowicza. Pobranie zostało 
poprzedzone stosunkowo długimi 
formalnościami. Nie każdy bo-
wiem do tej roli się kwalifikuje. 

Dawca nie może być starszy niż 
65 lat, nie może mieć problemów 
z nadciśnieniem, jego krew musi 

mieć odpowiednią morfologię  
(tę skontrolowano krótkim bada-
niem wstępnym) – wreszcie: nie 
może on być kobietą. Jak nam po-
wiedział Adam Tworek, to założe-
nie ostrożnościowe, bo znane są 
na świecie pojedyncze przypad-
ki konfliktu serologicznego,, je-
śli osocze było pobrane od kobiet. 
Dawca musi być też ozdrowień-
cem, bo w osoczu krwi osób wy-
leczonych znajdują się przeciwcia-
ła zwalczające koronawirusa. 

Remigiusz Ruta spełniał wszyst-
kie wymagania. Wcale wielu ta-
kich jak on nie ma: kolejny daw-
ca był umówiony na godzinę 11.30  
– i nikt inny już tego dnia nie miał 
się na Wołoskiej pojawić.

W trwającym 18 minut cyklu 
powtarzających się procesów po-
bierania kilkudziesięciomililitro-
wych dawek krwi, separowania 
osocza w specjalnym separatorze  

i oddawania krwi do żyły, Ruta 
oddał łącznie 250 ml osocza. Zo-
stanie ono zbadane czy zawiera 
wystarczającą ilość przeciwciał –  
i jeśli tak, już dziś, w czwartek  
23 kwietnia, eksperymentalnie 
podane pacjentce leczonej na CO-
VID-19.

Pobranie ocenił Remigiusz 
Ruta jako całkowicie bezbolesne, 
natomiast co do użytej techniki, to 
różni się ono zasadniczo od zwy-
kłego oddawania krwi (Pan Remi-
giusz jest od wielu lat honorowym 
krwiodawcą). Jeśli jego osocze 
okaże się przydatne, Ruta zamie-
rza pozytywnie odpowiedzieć na 
prośby o regularne oddawanie. 
– Na pewno wyrażę zgodę, choć 
raczej raz na miesiąc, nie częściej 
– powiedział Nowemu Łowicza-
ninowi. Wtedy jednorazowo bę-
dzie pobierane od niego po 600-
650 ml osocza.  wal

Gmina Dmosin | zmiana zasad 

Faktury za wodę  
do skrzynek pocztowych
Inaczej niż przed pandemią 
będzie odbywało się 
rozliczanie i płatności 
za zużytą wodę bieżącą  
z gminnego wodociągu oraz 
za odprowadzenie ścieków  
na terenie gminy Dmosin.

Do tej pory od posesji do po-
sesji chodził inkasent, dokonywał 
odczytu i od razu wystawiał faktu-
rę. Teraz odczyty stanu wodomie-
rzy można było podawać telefo-
nicznie lub pocztą elektroniczną, 
a faktury, na podstawie których 
mieszkańcy mają dokonać płat-
ności, trafią do ich skrzynek pocz-
towych. – Wyszliśmy z założenia, 

że w czasie pandemii niebezpiecz-
nie byłoby, żeby osoba odczytują-
ca wodomierze chodziła od domu 
do domu. Pewnie zresztą nie każ-
dy by sobie życzył takiej wizyty 
ze względu na sytuację – wyjaśnił 
zastępca wójt gminy Dmosin Ar-
kadiusz Garnys. 

Dystrybucja faktur rozpoczęła 
się 20 kwietnia i ma potrwać co 
najmniej do końca tygodnia. Je-
śli ktoś nie zdążył podać stanu zu-
życia wody lub też z innych przy-
czyn tego nie zrobić też otrzyma 
fakturę. Będzie ona wystawione 
na podstawie średniego zużycia 
wody. Wpłat należy dokonywać 
na rachunek bankowy podany na 
fakturze.  mak

ReKlAmA

ReKlAmA

Głowno | Szpital otrzymał potrzebny sprzęt

Zbiórka na respirator zakończona sukcesem 
dokończenie ze str. 2

Przypomnijmy, że akcja, któ-
rej celem był zakup respiratora dla 
potrzeb głowieńskiego szpitala ru-
szyła pod koniec marca na popu-
larnym portalu, umożliwiającym 
prowadzenie zbiórek interneto-

wych – zrzutka.pl. Przez trzy ty-
godnie mieszkańcy naszego mia-
sta wpłacali wybrane przez siebie 
kwoty za jego pośrednictwem. 
Oscylowały one w granicach 10-
1.000 złotych. 

Ostatecznie, dzięki tym środ-
kom udało się zakupić re-kondy-

cjonowany respirator Drager Evi-
ta XL – sprzęt, który wprawdzie 
nie jest nowy, ale jest całkowicie 
sprawny, już przetestowany i na-
dal pozostaje na gwarancji. Za-
kupione urządzenie będzie wy-
korzystywane jako respirator 
rezerwowy lub awaryjny. 

Urządzenie zostało już dostar-
czone do szpitala w Głownie. 
Stało się to we wtorek – 7 kwiet-
nia. Obecnie w związku z pozy-
skaniem środków finansowych 
na jego zakup po prostu pozo-
stanie w placówce i odtąd będzie 
służyło pacjentom.  aw
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PRoGNozA PoGoDY | 23.04.2020 – 29.04.2020

SYtuACJA SYNoPtYCzNA: 
Pogodę kształtuje klin wyżowy, od piątku zatoka 
niżowa, w niedzielę kolejny klin wyżowy.  
Napływa sucha i ciepła masa powietrza,  
od soboty chłodna.

CzWARtEK – PIątEK: 
w czwartek słonecznie, zachmurzenie małe, 
bez opadów oraz ciepło. w piątek słonecznie, 
zachmurzenie umiarkowane, bez opadów, 
ciepło. widzialność dobra. wiatr zachodni,  
słaby do umiarkowanego, 3-7 m/s.  
Temp. max w dzień: od +19 st. c w czwartek  
do +20 st. c w piątek.  
Temp. min w nocy: +6 st. c do +5 st. c.

SoBotA – NIEDzIELA: 
zachmurzenie umiarkowane, okresami duże, 
bez opadów, chłodniej. widzialność dobra.  
wiatr północno-zachodni, słaby, 3-4 m/s.  
Temp. max w dzień: +13 st. c w sobotę  
do  +11 st. c w niedzielę.  
Temp. min w nocy:  + 3 st. c do  + 1 st. c.

PoNIEDzIAŁEK – WtoREK – ŚRoDA: 
Pogodnie, zachmurzenie umiarkowane,  
bez opadów. widzialność dobra. wiatr zachodni, 
słaby do umiarkowanego, 3-6 m/s.  
Temp. max w dzień: + 13 st. c do  + 15 st. c.  
Temp. min w nocy:  + 4 st. c do  + 2 st. c.

bIURO meTeOROlOGIczNe cUmUlUS

PRoGNozA BIomEtEoRoLoGICzNA:  
Pogoda na ogół korzystnie wpływać będzie na nasze 
samopoczucie. 

Sport

ReKlAmA

Szachy | 4. turniej dla dzieci

Czwarty turniej  
i czwarty triumfator

Dwudziestu sześciu uczestni-
ków zmierzyło się w pojedyn-
ku szachowym rozgrywanym po 
raz czwarty on-line przez zawod-
ników UKS Jedynka Łowicz.  
W środę, 15 kwietnia, w sześciu 
z rozegranych siedmiu rund, naj-
lepszym okazał się Emmanu-
el Topolski (EmQo), który w ten 
sposób zajął pierwsze miejsce w 
zawodach.

O przebiegu turnieju opowie-
dział trener Paweł Wysocki: – Za-
kończył się 4. turniej dla dzieci  
i mamy czwartego triumfatora,  
co świadczy o wyrównanej rywa-
lizacji w klubie. Jednak zwycięz-
ców było dziś 26. To ci, którzy od-
ważyli się stanąć do rywalizacji. 
Turniej składał się z 7 rund roz-
grywanych tempem 7’+3”. Cały 
czas wysoką formę szachową pre-
zentuje Maciej Ciesielski (Ma-
ciekCiesielski28), który był dru-

gi. Na najniższym stopniu podium 
zameldował się Jakub Tarkowski 
(kubek1), który w ostatniej run-
dzie pokonał dzisiejszego zwy-
cięzcę. Tuż za podium dziś znalazł 
się Kacper Topolski (katop1), któ-
ry rozegrał kilka solidnych partii. 
Wśród pań najlepsza była Małgo-
rzata Karolak (zolwiksami), przed 
Mają Wysocką (missmaja) i Olgą 
Aftewicz (Aftolg). – Relację na 
żywo prowadził Krzysztof Po-
słuszny z Łodzi Krzysztof jest go-
spodarzem ciekawego profilu na 
facebooku o tematyce szachowej 
– dodał. Gogo

4. turniej dla dzieci:
1. emmanuel Topolski – emQo (-) 6

2. maciej ciesielski – maciekciesielski  (3) 5,5

3. jakub Tarkowski – kubel1  (2) 5

4. Kacper Topolski – katop1 (-) 5

5. małgorzata Karolak – zolwisami (4) 4,5

  bartosz Dębiński – lolpolXD545 (-) 4,5

7. Szymon Karolak – Pusheen123456 (1) 4,5

8. maja wysocka – missmaja (5) 4

9. Antoni Rudnicki – Antekru (-) 4

10. jacek Rutkowski – jacek_Rutkowski (14) 4

11. Olga Aftewicz – Aftolg (18) 4

12. michał wysocki – marshapl (7) 3

13. maciej Owczuk – mcOwczuk (5) 3

14. maria Ryfa – mariaRyfa (-) 3

15. jakub wysocki – kubasonic1 (19) 3

16. Oskar muras – osharek (-) 3

17. Nadia mamcarz – Naditka (8) 3

18. Aleksander bartos – skoczek03032011 (17) 3

19. Adam wielemborek – adamwie09 (13) 2,5

20. Antoni bieniek – antob10 (15) 2

21. marcel Tybuś – martyb6161 (19) 2

22. filip Kędzia – filip239 (11) 1

   Aleksander Pawlak – AleksanderPiotr1 (12) 1

24. Antoni Topolski – antopek (-) 0

   Szymon Aftewicz – szaftek (8) 0

   Adam marat – Adammarat (-) 0

Emmanuel topolski okazał się 
najlepszym szachistą w 4. turnieju.
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Khroo-Gym | miłośnicy sportów walki w czasie pandemii 

Wojownicy na razie nie walczą 
W czasie pandemii nie 
ma żadnych imprez 
sportowych, za wyjątkiem 
może szachów, które można 
rozgrywać on-line, zatem 
sprawdzamy, jak radzą 
sobie obecnie sportowcy 
łowickich klubów z różnych 
dyscyplin, pytamy jakie 
maja plany i jak wygląda 
ich oferta dla mieszkańców. 
Dziś zaglądamy do klubu 
Khroo-Gym, który zrzesza 
w swoich szeregach 
miłośników sportów walki.

Khroo-Gym działa w Łowi-
czu od lutego 2015 roku. „Khroo” 
to osoba o silnej woli, stąd nazwa 
klubu. Sekcja liczy w tej chwili 30 
miłośników Muaythai. Tajski boks 
to narodowy tajski sport walki o 
tysiącletniej tradycji, nieodłącznie 
związany z historią i kulturą tego 
kraju. Obecnie wiodący sport na-
rodowy, będący wizytówka Taj-
landii na całym świecie – czytamy 
na oficjalnej stronie www.pzmu-
aythai.pl. 

Dyscyplina ta zmieniała się 
przez setki lat. Ważnym krokiem 
w historii Muaythai było pojawie-
nie się formuły amatorskiej. W ten 
sposób tak piękny sport, pozwala-
jący na tak szeroką gamę dozwo-
lonych technik podczas walki stał 
się bardzo bezpieczny, a co za tym 
idzie uprawiany na jeszcze więk-
szą skalę. Wprowadzono w tej for-
mule obowiązkowe ochraniacze 
na głowę, klatkę piersiową, łok-
cie, krocze, golenie, szczękę i rę-
kawice. Niezależnie od zmian hi-
storycznych, Muaythai nie straciło 
egzotycznego uroku i tajemniczo-
ści. Muaythai było, jest i będzie 
sprawdzianem ducha walki. To 

sport wielkich charakterów – po-
daje oficjalny portal. 

Trenerem i pomysłodawca sek-
cji działającej w Łowiczu jest Re-
migiusz Fabich, który sztukami 
walk zajmuję się od ponad 15 lat. 
Przygodę zaczął na Dolnym Ślą-
sku od treningów karate Kyoku-
shin. Po przeprowadzce do Łodzi 
dołączył do sekcji Kick-Boxingu 
w klubie Gwardia. Oprócz pro-
wadzenia treningów jest nauczy-
cielem wychowania fizycznego 
w szkole podstawowej w Starym 
Waliszewie. Fabich był dwukrot-
nym Mistrzem Polski w Muay-
-Thai oraz Reprezentantem Polski 
w tej dyscyplinie na arenie mię-
dzynarodowej, a teraz dzieli się 
swoją wiedzą i doświadczeniem 
z innymi pasjonatami boksu taj-
skiego.

Jego największą przygodą była 
podróż do Tajlandii, gdzie miał 
okazję trenować z najlepszymi 
oraz przygotowywać się do Mi-
strzostw Świata, które odbywały 
się właśnie w Tajlandii 

– W naszym klubie obecnie 
trenuje ok. 30 osób. Mamy dwie 
sekcje, jedną dla osób początku-
jących, a drugą dla osób bardziej 
zaawansowanych oraz tych, któ-
rzy chcą startować w zawodach – 
mówi Fabich. 

Reprezentanci łowickiego klu-
bu startują w zawodach i już uda-
ło im się odnieść kilka znaczących 
sukcesów. 

– Nasze największe osiągnię-
cia to wywalczone Mistrzostwo 
Polski w Muaythai przez Macieja 
Szkopa, a także Vice Mistrzostwo 
Polski wywalczone przez Szy-
mona Dałka. Ci sami zawodnicy  
w zeszłym roku wywalczyli me-
dale Mistrzostw Świata. I tak, 
Szymon Dałek wywalczył Mi-
strzostwo Świata, a Maciej Szkop 
Vice Mistrzostwo Świata. Zawo-
dy te odbywały się w Irlandii – 
podsumowuje szkoleniowiec. 

– Ja natomiast byłem powoła-
ny jako drugi trener Reprezentacji 
Polski Federacji ISKA. W pierw-
szej połowie tego roku mieliśmy 

zaplanowane 2 starty. Pierwszy 
we Włoszech, a drugi na Flo-
rydzie. Niestety, przez sytuację  
w kraju wszystko się nam pokom-
plikowało. Raz, że zawody zosta-
ły poprzesuwane, a dwa, że nie 
mamy możliwości jak trenować. 
Każdy z zawodników robi tyle 
na ile pozwala mu obecna sytuacja 
– dodaje. 

Zawodnicy w planach mają 
również udział w obozie sporto-
wym, który zawsze rozpoczyna 
sezon przygotowawczy. Zaplano-
wany jest on na koniec sierpnia, 
ale póki co, trudno powiedzieć 
czy dojdzie do skutku. 

– Wierzę, że kwarantanna 
wkrótce się skończy i obóz się od-
będzie. Oczywiście jeżeli miałby 
ktoś ochotę z nami pojechać, po 
więcej info odnośnie obozu za-
praszam na nasz funpage na FB. 
Mam nadzieję, że obecna sytuacja 
związana z pandemią skończy się 
jak najszybciej i w końcu wrócimy 
do treningów – dodaje szkolenio-
wiec łowickich wojowników.  zł

mocna sekcja wojowników z Khro-Gym czeka na koniec kwarantanny. 
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wieści z Głowna i Strykowa
członek Stowarzyszenia Gazet lokalnych
edycja wspólna z tygodnikiem „Nowy łowiczanin”

WYDAWCA: 
Oficyna wydawnicza „Nowy łowiczanin”
waligórscy s.c. w łowiczu
99-400 łowicz, ul. Pijarska 3a, 
tel./fax 46 837-46-57, 46 837-37-51
e-mail: wiesci@lowiczanin.info 
adres dla korespondencji: 
99-400 łowicz, skrytka pocztowa 68. 

REDAKCJA W GŁoWNIE: 
ul. łowicka 40, tel./fax 42 710-82-55
Redaktor naczelny: wojciech waligórski 
Dyrektor zarządzający: ewa mrzygłód-waligórska

Dziennikarze:  
Agnieszka wojcieszek, marcin Kucharski,
wojciech Pożarlik (sport) 

Redakcja zastrzega sobie prawo skracania nadesła-
nych tekstów, zmiany ich tytułów, dodawania śródtytu-
łów. Nie odsyłamy niezamówionych tekstów. 

Skład tekstu własny. 

ogłoszenia ramkowe i reklamy 
przyjmujemy telefonicznie, faxem:  
42 710-82-55 w Głownie;  
46 837-37-51, 46 830-34-08 w łowiczu, 
e-mailem: reklama@lowiczanin.info lub osobiście  
w biurze ogłoszeń w Głownie: ul. łowicka 40  
od poniedziałku do piątku w godz. 8.30-15.30  
lub w łowiczu: ul. Pijarska 3a w pon., wt. i pt.  
w godz. 7.30-18.00, śr. i czw. w godz. 7.30-16.00,  
sob. w godz. 8.00-14.00.

ogłoszenia drobne przyjmowane są osobiście 
w biurze ogłoszeń, punktach wymienionych  
na stronie 16, a także przez stronę internetową:  
www.lowiczanin.info

Druk: POlSKA PReSS Sp. z o.o. 
90-532 łódź, ul. Skorupki 17/19.

Nakład wieści z Głowna i Strykowa  
1.600 egz. 
Nakład wraz z wydaniem głównym  
(Nowy łowiczanin): 7.740 egz.

100%
własności polskiej

Koszykówka | Stryków

Aleksandra Kowalska  
w plebiscycie ŁZKosz
Łódzki Związek 
Koszykówki  
ogłosił plebiscyt  
na najpopularniejszą 
koszykarkę i koszykarza 
województwa łódzkiego 
w 2020 roku.

Udział w nim biorą wszyscy za-
wodnicy i zawodniczki w katego-
riach młodzieżowych U-14, U-16 
i U-18 oraz seniorskich ŁZKosz. 
Głosowanie odbywa się za po-
średnictwem oficjalnego profi-
lu ŁZKosz na Facebook, gdzie 
pojawiły się pary bezpośrednich 
pojedynków w Ćwierćfinale Ple-
biscytu. Udział w finałowym gło-
sowaniu bierze strykowska za-
wodniczka reprezentująca TK 
Basket Stryków Aleksandra Ko-
walska.

Po I etapie głosowania Ola zna-
lazła się w finałowej ósemce i te-
raz liczy na głosy w starciu z Ali-
cją Waszczykowską. Pary  
po pierwszym etapie zostały do-
brane według zasady: pierwsza  
z ósmą, druga z siódmą itd. Alek-
sandra Kowalska uzyskała zatem 
piąty wynik i zmierzy się z czwar-
tą po głosowaniu reprezentantką 
Basket 4Ever Ksawerów. 

Głosować na strykowian-
kę można tylko w ściśle okre-
ślonym czasie, od godz. 20:00  
w poniedziałek, 27 kwietnia i je-
dynie przez kolejny dzień, a więc 
do wtorku, 28 kwietnia do godz. 
19:59, wyłącznie za pośrednic-
twem Facebook’a.

Aleksandra Kowalska to jed-
na z najlepszych koszykarek stry-
kowskiego klubu, który reprezen-
tuje od początku jego istnienia.  
W minionym sezonie 2019/2020 
w Wojewódzkiej Lidze Koszy-
kówki do lat 16 podopieczna tre-
nera Bartłomieja Szczepa-
niaka zdobyła dla TK Basket 
łącznie 201 pkt. w 12 spotka-
niach, co daje średnio 16,75 pkt. 
na mecz. 

W klubie ze Strykowa w ko-
szykówkę gra też młodsza siostra 
Aleksandry – Zofia. wp

Piłka nożna | Głowno, Stryków

Piłkarski challange w dobie epidemii
Była już żonglerka 
papierem toaletowym,  
a teraz przyszedł czas  
na kolejną akcję  
z udziałem sportowców.

Zawieszenie rozgrywek wpły-
wa negatywnie na nasze samo-
poczucie i kondycję fizyczną. Za-
wodnicy odczuwają z pewnością 
dyskomfort poprzez ciągłe siedze-
nie w domu, ale na pewno nie bra-

kuje im kreatywności. W mediach 
społecznościowych powstała wła-
śnie kolejna akcja, która ma za za-
danie zbliżyć od siebie środowi-
sko piłkarskie i zabić nieco czas 
podczas epidemii.

– Jeśli jesteś człowiekiem pił-
ki nożnej dołącz do challangu, 
aby opublikować zdjęcie piłkar-
skie. Tylko jedno zdjęcie bez opi-
su. Proszę skopiuj tekst do swo-
jego statusu, opublikuj zdjęcie  
i obejrzyj kilka wspaniałych wspo-

mnień – brzmi tekst zachęcający 
do udziału w zabawie na Face- 
book’u. 

Do udziału w wyzwaniu przy-
łączyło się wielu obecnych i by-
łych piłkarzy z klubów naszego 
regionu, a także osoby grające 
czysto amatorsko przez pewien 
okres swojego dzieciństwa. Ak-
cja sprawia, że Facebook stał się 
prawdziwą kopalnią wspomnień 
z wielu różnych piłkarskich okre-
sów w historii.  wp

Kolarstwo | wirtualny wyścig

Wyścig z Pokoju  
z udziałem naszych
Epidemia wymusza coraz 
więcej ciekawych rozwiązań 
sportowej rywalizacji, 
która nie jest teraz możliwa 
w normalnych warunkach. 
Jedną z nich mogliśmy 
ostatnio śledzić na łamach 
Eurosportu.

W sobotę, 18 kwietnia, stacja 
zorganizowała transmisję na żywo 
z pierwszego w historii wirtualne-
go Wyścigu z Pokoju. Uczestni-
cy za pomocą specjalnej aplikacji 
i trenażerów Zwift mogli razem 
wystartować i stacjonarnie ścigać 
się we własnych domach. W gro-
nie uczestników byli zarówno za-
wodowcy jak Mistrz Świata Mi-
chał Kwiatkowski z Team Ineos, 
Mistrz Polski Michał Paluta, Łu-
kasz Wiśniowski, Kamil Gradek 
czy Matteo Trentin z CCC Team 
oraz amatorzy, którzy na co dzień 
lubią po prostu jeździć na rowerze. 

W gronie startujących byli tak-
że młodzi kolarze LUKS Dwójki 
Danielo Sportwear Stryków, a wy-
darzenie komentował na żywo w 
Eurosporcie głownianin Dariusz 

Baranowski, były znakomity pol-
ski kolarz, który sam także wziął 
udział w wirtualnym wyścigu.

Trasa Volcano Climb Afert 
Party liczyła 40 km. W sumie wy-
startowało aż 1300 zawodników, 
a zainteresowanie było znacznie 
większe. Klasyfikacja na mecie 
miała jedynie charakter poglądo-
wy, bo był to wyścig nieoficjalny, 
a całe wydarzenie miało formę 
znakomitej zabawy. Trzeba jed-
nak podkreślić, że z bardzo dobrej 
strony pokazał się sam Baranow-
ski, który zajął 123. miejsce.  wp

zjednoczeni w sezonie 2009/2010. Po dziesięciu latach z tamtego składu w klubie nadal są: Tomasz lenart, 
wojciech majewski i obecny trener łukasz wijata, który Stryków opuścił w 2011 roku i wrócił 6 lat później.

w zawodach on-line 
udział wzięło ponad 
1300 uczestników,  
ale zainteresowanie 
było znacznie większe, 
czego nie wytrzymały 
serwery.
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Głownianin Dariusz Baranowski łączył transmisje ze ściganiem.
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Koszykarka tK Basket Stryków Aleksandra Kowalska (przy piłce) 
świetnie spisywała się w sezonie 2019/20.
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Kolarstwo | Szosa, tor, mtb

Kolarze nie wystartują co najmniej do czerwca
Polski Związek Kolarski prze-

kazał komunikat odnośnie star-
tów w sezonie 2020. Wszystkie 
wyścigi odwołane do końca maja. 
To oznacza, że kolarzy z LUKS 
Dwójki Danielo Sportswear Stry-
ków ominie kilka ważnych im-
prez, których termin przeniesienia 
nie jest znany i nie wiadomo, czy 
w ogóle możliwy do realizacji. 

Przede wszystkim mowa tu-
taj o eliminacjach do Ogólnopol-
skiej Olimpiady Młodzieży, która 
w lipcu miała odbyć się w Stry-
kowie. Jeżeli kolarski sezon ruszy 
w czerwcu to jest szansa rozegrać 
kilka Pucharów Polski w odstę-
pie kilku tygodni i wtedy OOM 
jest możliwa w planowanym ter-
minie. Wszystko musi jednak być 
podporządkowane imprezom ran-
gi mistrzowskiej, dlatego też po-
zostałe klasyki zostaną przełożone 
na później lub odwołane.  wp Strykowscy kolarze czekają na swój pierwszy start w sezonie 2020.
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Sport Aleksandra Kowalska 
w plebiscycie
Łódzkiego związku Koszykówki. str. 23

Piłkarskie
wyzwanie
w dobie epidemii. str. 23

Kalendarz imprez

Cały sport 
zawieszony

Zgodnie z Rozporządzeniem 
Ministra Zdrowia na obszarze Pol-
ski, z uwagi na zagrożenia wyni-
kające z epidemii koronawirusa, 
wszystkie rozgrywki sportowe 
są zawieszone do odwołania. 

W przypadku przeprowadze-
nia rywalizacji sportowej w in-
nej formie niż tradycyjna prosimy  
o kontakt z redakcją pod adre-
sem: wiesci@lowiczanin.info lub  
redakcja@lowiczanin.info wp

Stypendia | Osiągnięcia sportowe w roku 2019

Zawodnicy Błyskawicy nagrodzeni
Choć nie mogą 
aktualnie pokazać 
swoich umiejętności, 
to ich wysiłki zostały 
docenione. Duża 
grupa lekkoatletów 
UKS Błyskawicy 
Domaniewice 
otrzymała stypendia 
sportowe za osiągnięcia 
w roku 2019.

Panująca w Polsce epide-
mia koronawirusa pokrzyżowała  
w tym roku sportowcom szereg 
planów startowych jak i treningo-
wych. Na pewno obecna sytuacja 
jest też dużym dyskomfortem dla 
większości sportowców pocho-
dzących z Głowna oraz klubów 
powiatu łowickiego. Niektórzy 
mieli jednak powód do poprawy 
samopoczucia, bowiem uchwa-
łami Zarządu Powiatu Łowickie-
go z marca 2020 zawodnikom 
reprezentującym kluby powiatu 
łowickiego zostały przyznane na-
grody i stypendia sportowe za wy-
sokie wyniki sportowe osiągnięte  
w roku 2019. 

Wśród nagrodzonych znajdu-
ją się sportowcy będący wycho-
wankami trenera mieczysła-
wa Szymajdy, reprezentującego 
klub UKS Błyskawica Domanie-
wice, którzy są urodzeni w Głow-
nie bądź też są mieszkańcami 
miasta i okolic.

Nagrody za wybitne osiągnię-
cia przyznano aż 20 osobom  
i 2 trenerom, a kwoty wahały się  
w tym przypadku od 1000 do 
2000 zł. Niemal wszyscy nagro-
dzeni należeli do klubu UKS Bły-
skawica Domaniewice, a jedynie 
trójka osób reprezentowała MKS 
Zryw Łowicz. 

Ponadto zgodnie z uchwałą Za-
rządu Powiatu Łowickiego 7 za-
wodnikom przyznano stypendia 
sportowe, których wartość wyno-
siła od 360 do 481 zł, a otrzyma-
li je wyłącznie zawodnicy UKS 
Błyskawicy Domaniewice. Naj-
wyższe kwoty w gronie styp-

dendystów otrzymał Artur Ja-
nicki, obecnie najlepszy polski 
łyżwiarz (szóste miejsce na Mi-
strzostwach Świata) i największa 
polska nadzieja na medal najbliż-
szych Igrzysk Olimpijskich, któ-
re odbędą się w 2022 roku w Pe-
kinie. 

Nagrody pieniężne za wyso-
kie wyniki swoich podopiecznych 
przyznane zostały również dwójce 
trenerów. Otrzymali je trener UKS 
Błyskawicy Domaniewice Mie-
czysław Szymajda oraz trener 
mKS zryw Łowicz Iwona Grze-
gory-Gajda.  wp

Nagrody za wybitne osiągnięcia 
sportowe w 2019r.:

   Artur Janicki (UKS błyskawica), 
łyżwiarstwo szybkie

 tomasz Wieteska (UKS błyska-
wica), lekka atletyka 

 Agata Pawełkowicz (UKS bły-
skawica), łyżwiarstwo szybkie

 Artur Pawełkowicz (UKS bły-
skawica), łyżwiarstwo szybkie

 Piotr Dąbrowski (UKS błyskawi-
ca), łyżwiarstwo szybkie

 Julia Perzyńska (UKS błyskawi-
ca), lekka atletyka

 Kacper Grabowicz (UKS bły-
skawica), łyżwiarstwo szybkie

 Jakub Pająk (UKS błyskawica), 
lekka atletyka

 Ryszard Wyszyński (UKS bły-
skawica), łyżwiarstwo szybkie

 Kacper Janasz (UKS błyskawi-
ca), łyżwiarstwo szybkie

 Wiktor mroczkowski (UKS bły-
skawica), łyżwiarstwo szybkie

 Patryk Winiarski (UKS błyskawi-
ca), łyżwiarstwo szybkie

 Bartłomiej Kuciński (UKS bły-
skawica), łyżwiarstwo szybkie

 maja Gajda (UKS błyskawica), 
łyżwiarstwo szybkie

 Piotr Bagnowski (UKS błyskawi-
ca), łyżwiarstwo szybkie

 Kacper Pawełkowicz (UKS bły-
skawica), łyżwiarstwo szybkie

 Dominika Klimkiewicz (UKS 
błyskawica), łyżwiarstwo szybkie

 Dawid Kowalczyk (UKS błyska-
wica), łyżwiarstwo szybkie

 Bogdan Czapiga (mKS zryw ło-
wicz), judo kata

 maciej Sikorski (mKS zryw ło-
wicz), judo kata

Stypendia sportowe za osią-
gnięcia sportowe:

 Artur Janicki (UKS błyskawica), 
łyżwiarstwo szybkie

 Piotr Dąbrowski (UKS błyskawi-
ca), łyżwiarstwo szybkie

 Jakub Pająk (błyskawica), lek-
koatletyka

 Julia Perzyńska (błyskawica), 
lekka atletyka

 tomasz Wieteska (UKS błyska-
wica), lekka atletyka

 Kacper Grabowicz (UKS bły-
skawica), łyżwiarstwo szybkie

 Ryszard Wyszyński (UKS bły-
skawica), łyżwiarstwo szybkie.

Czas epidemii | Nasza akcja 

Nieznane sukcesy 
swojaków
W związku z epidemią 
koronawirusa  
i zawieszeniem wszelkich 
imprez o charakterze 
rekreacyjno-sportowym 
rozpoczynamy inną – 
mamy nadzieję ciekawą 
– formę sportowej lektury. 
Uruchamiamy akcję 
pt. „Nieznane sukcesy 
swojaków”.

Na czym ona ma polegać? Na 
łamach Wieści raz w tygodniu 
chcemy opublikować osiągnięcia 
jednej lub kilku osób, które są w 
naszym regionie znane i lubiane 
lub po prostu są z naszego otocze-
nia, a których przeszłość sporto-

wa została nieco zapomniana. Tą 
osobą może okazać się sąsiad, ko-
lega z pracy, urzędnik, listonosz, 
kasjerka. Być może któraś z nich 
w przeszłości osiągnęła znaczący 
sukces. Wyobraźcie sobie, że być 
może znajoma Pani z Biedronki 
mogła kiedyś być Mistrzynią Pol-
ski w lekkiej atletyce lub urzęd-
nik Skarbówki jak grał za młodu 
to otarł się o piłkarską Ekstraklasę  
w barwach znanego klubu. 

To może być ciekawa podróż 
po kartach historii dlatego zachę-
camy wszystkich, którzy w prze-
szłości mieli do czynienia ze spor-
tem, ale życie potoczyło się u nich 
inaczej, do przesyłania nam swo-
ich osiągnięć na adres e-mail: 
wpozarlik@wp.pl lub wiesci@lo-
wiczanin.info.  wp

Łyżwiarz uKS Błyskawicy Domaniewice Artur Janicki jest skupiony na zimowych Igrzyskach Olimpijskich 2022 w Pekinie.
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Kolarstwo | lUKS Dwójka Stryków

Nowe klubowe koszulki
Kolarski sezon 2020 
będzie na pewno 
inny niż wszystkie. 
Zawodnicy LUKS 
Dwójki Stryków  
wciąż czekają  
na informację kiedy 
będą mogli wrócić  
do rywalizacji.

Trenerzy klubowi są w stałym 
kontakcie ze strykowskimi kola-
rzami, przekazując im wytyczne, 
co do treningów stacjonarnych.  
W kolarstwie formę buduje się 
miesiącami, a brak aktywności 
bardzo szybko powoduje, że kon-
dycja pikuje w dół. Na wiadomość 
o starcie sezonu 2020 trzeba bę-
dzie jeszcze trochę poczekać, ale 
działania podejmowane w klubie 

mają na celu przygotowanie się 
do wznowienia rywalizacji. „Kon-
serwacja sprzętu, sprzątanie ma-
gazynu i przegląd aut to rzeczy, 
na których skupiamy się obecnie  
w okresie zawieszenia zajęć  
w klubie.” – powiedział trener Mi-
rosław Pożarlik.

Swoje robią także działacze 
LUKS Dwójki, którzy pozyska-
li dla kolarzy oficjalne koszulki 
klubowe. Młodzież będzie w nich 
mogła przemieszczać się na co 
dzień podczas dojazdów do klu-
bu, czy też na wyścigi. Ze środ-
ków gminy pozyskano do tej pory 
komplety wyścigowe, które za-
wodnicy ubierają podczas startów. 
Dzięki oficjalnym koszulkom, 
a w planach jest także pozyska-
nie dresów klubowych, promo-
cja klubu i miasta będzie stała na 
jeszcze większym poziomie. Klub 
ze Strykowa otrzymał koszulki  

za darmo od swojego sponsora 
tytularnego firmy Danielo Sport- 
swear, którą prowadzi zawod-
nik kat. masters w LUKS Dwój-
ce i były Mistrz Świata Federa-
cji WMCF Daniel Chądzyński,  
z którym przeprowadziliśmy wy-
wiad, a w nim m.in. o początkach 
kariery i aktualnie realizowanej 
pasji. O tym jednak za tydzień. wp

Koszulki będą służyć kolarzom 
podczas podróży i dekoracji.
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